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SŁOWO WSTĘPNE 

Oddaiemy w ręce ludinośd s.piratwo~danie z działalnofoi Samo,rządu. 
miaS!Ła Piotirilmwa w oilcresie- dwóch jego kadencyj, t. j. od roku 1925 
do 1929 i od 1929 do 1933. Przyp'Om'inamy przy tej spo•sohności, że 
spraWoZJdanie obecne Sttainowi drugą zko1eii pU!bJikatję tego rodzaju 
po wydlamem przez Samorząd w roiku 1928 sprawozdaniu za lata 
1925-28. W SIZicz.iupłych z kon.iecmo.ści ra.imaich obec!Ile•go sprawo-
2dania S!tairamy się zafom dać przegląd całej tej pracy na p;11zestrzea.ii 
Ia.t ·ośmiu i podikireśilamy tern samem: 

1-o) 1ż działa1ność :na terenie Samorządu piotrkorwskiego ze stro­
ny przedstawiaieli tego kierwnku p01liityiczno-.społecznego, któ­
ry c:Dwruklflotruiie - w latach 1925 i 1929 - z woli więrks.zośd1 
~1połeczeńSttwa powołany został do ki.er01W1n1ctiW1a g.orspod:arrrką 
miejską - należy tro.tklt·ować jako organiozną i niedająicą się 
1rozdizielić całość, 

2-o) iż wierni zasaidizrie kioinbrołi publiicznej w gospodarce spo1ł,eoz­
rnej - 1UJWażamy za swój oborwiązerk całoik1szfałtt. tej pracy 
ośmi•olet.nire~ podldać ws~echstro'IIJilei ocenie społe•czeństwa. 

Jaką 1będziie t•a ocena - nie ,nas.zą rzeczą jest .sądzić. Są tacy, 
"którzy w pra1cy naiszej .zrnajdą ucihyibienia lub tllsteriki, a mo.że i błędy 
trudne do wybaczenia„ lnini znowu z:najdą słorwa Zll'O•zumienia, przy­
chylności, a może i uZ111ainia. Nie o to ws1zakże chodlzi. Chodizi o rze­
czy ważniejrsze, o to mianowiicie, co jest ideą te~ kisi.ążlki - o pobu· 
dzenie myślii społec2'Jllej i skło1I1ienie jej do taki1ergo pOJWażnego 
i wszechstrornnego tlljmowainia zagadnień życia miejskiego, iżby spra­
wy nwsze~o Sam10,~du stały się sprawami wsizysiki<:h i sprawami 
&a w s1zysrtlkiich bliisrkiemii, własnemi. 

Istotą borw~em Samorząrdu jest ~Mororwa wispół1prruca, ko1lerktywlne 
W1sipółdziałainie tyich wszysiildioh, kogo tein Samoirzą,d 01bejmuje. Jeżeli 
sprawo·zdan~e naisize tę wł·aiśnie zbiorową wis1półpiraicę, tę wsrpólną 
trnsikę o S!ptrawy mieiskie :uJczyinić zdoła rzeczą naj•sze~s:zy;ch warstw 
nas~ej ludności, cel j1eigo bę.d'Z'iemy urważali za o.siągnięty, nasz oho · 
wiązek - za spełin.iollly, a o daLsze losy Sarmorządru, jako że w ogółu 
znajdzie się .on ręka·ch - będzien y zupełn1e spokojnL 



• • • 
Lato 1931 r. było 01kreisem tragicw:ym w życiiu Samorządu Miej ­

~kiego. Po krót.kiej, lecz nad wyratz ciężk-iej choroibie, zmarł w dniu 
30 maja ś. p. Wiceprezyd:en•t miasta Marjan Hudec. 2 tygodnie póź­
niej, w dniu 10 azel."Wca odszedł od nas, po długich mę'kach, sp01Wo­
dowany.ah cięilką chorobą, P111ezydent miasta ś. p. Kazimie·rz Szmidt. 

Cios tien nader boleśnie odczuł ka1ż.dy, kio z życiem Samorządi; 
kiedykodwiek się zetknął l'll!b 1z Samorządem współ.prncował. 

Kazimierz Szmidlt ii Marian Hude·c, budowniiczoiwie Samo•rzą<lu 
miejskiego w Pioiitikowie, to 21nani działa.o.ze na niwie praicy społe>cz­
nej. Do Samo•11zą;dlu prz)'ISzli bogaci do1~i1adczeni:em w praicy oświa­
towej 1i pOllitycznej wiśród 1udu prncu~ącego. 

S. p. Matjan HU1dec już od zara1I1i.a sweg10 życia czynny był w pra -
cy niepodległościorweij i so1Clja:lis1tycznej na teremie b. Małopolski. 
W r. 1914, z wybuchem wojny, wstąp-ił do Legjonów, by wailazyć 
o wclność. Gdy utrwailiły .się zręby Poi1ski Niepo:dJegłeq, oddał wszys·t­
kie swo,je siły, światły umysił i gorą.ce serce dailszej pracy społe1cznei, 
a szczególnie Samorządowi miej•siki1em,u. 

Prezydent Szmidt, na~czyiciel szikół powszechnych, od mło.dych lat 
UJdzielał się pr.acy oświatO!Wle~, polityaznej i spóMzi:e1lozej. Był zaira­
z.em jedną z postaici kierO!Wiilliczy.ah w ruchu połitf:ycznym i zawodo· 
wym piotirkows1ki1ej ·ki1asy robo.tnkze:j. J.akio Preizydelillt miasta wzbu 
dzał ,powisze.chny podziw i s·za.cune!k swoją niezmordowaną energją . 
całkowitem poświęcen1e1m się i odldaniem s.praiwom mia<sita. Trawio­
ny nieulstannie ciężką i nie'lllleczalną chorobą całe dnie spędzał w mu -
rach ratusza, na ziebrani•ach i .posiedzeniach i przy cod.zieDltlej żmud­
nej praicy samorządqwej trwał na posteiruniku dosłoiw:nie aż do astat· 
niego tchnienia. 

Obrani na swoje stanow~ska z foońcem roiku 1925 P!f'e1zyd.en:t Szmidt 
j Wiceprezydent Hud·eia sitali się w ten sposób ·dius•zą praic, o których 
w tej książce pi'S'ziemy. 

W ciężkiej, ni·ejednokrotnie ositremi kolcami najeżonej piraicy sa­
morządowej, stta;ją iprzeid nami w~zemnlci diwóoh Zmairłych, iktórzy 
Piohikowowi oddail.i swe szlachetne seirce i bogaity rozum. 

Cześć Ich zasługom! 
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RADA MIEJSKA M. PIOTRKOWA 
W LATACH 1925-1928 i 1929-33 

DZIAŁALNOśC RADY MIEJSKIEJ W LATACH 1925-1928. 

Rada Miejrsika w latach 1925 do 1928, ja!k i późni·eisza, ma wyriaźny 
chararktter społeozmy po1d wz.;~lędem swego uikładu - oibo więiksizość 
jej slain01Wią raidini o poglądach socjalis<tycznyich. 

Ponieważ dlziiała.:lttJio,ść Rady z okre<>u od 3/XII. 1925 r. do 8/I. 
1929 ·r. szozegółoWIO pnzedlstawiono już w wyidanem prizez Ma.gistral 
m. Pio'hr\kiowa spiraiwozidaniu za lata 1925-1928 (nakład własny -
rok 1928), ·ograinliczymy się tutaj do krótsze.go poiwttórzenia najważ · 
niiejszy.ah momeiDJtów tej działa1ności. 

ówaze.s:na Raida Miej1S1ka żywo interesowała się i ene1rgi1Clznie zaj· 
mowała sprawami goispodarkii. komtma1lnej oraz niemniej zagadnie· 
ni.ami ogólnospOlłeczltlerni. 

Poza n0ttmaLną praicą, jak ulkładanie i zatwie.ndlzaini•e budiżeitów 
miejskich, UJchwa:1anie ·ISJtaJtrurt:ó,'w i przepisów z różinych d:ziedz1iin życia 
mieiii;ikie.go, ówcze;sna Rada Mieiska szczególnie energ·icroie zajmo· 
wała się sprawą ibeziroibocia. W tei tak żywotnej c11a miia1Sta ·Sip.l"aiwie 
Raida Miej•Slka UJchtwailiła szereg kredytów na zatru1dlnielilie bez.;robot­
nyich, na pomoc do1ramą1 wie·zwała LuJdność do dowowoJnego O!Podat­
kiowania ,~ę na te ceile, dolkoinała interwencyj u właidiz w spraiwie 
zniesienia .t. zw. ,,ma-rtiwego sezolllU" i w spraiwie powiększe•nia k1re­
dytu na za:tl1Udnieinie be:zrobotnych. 

Międlzy il{)jfiemi Ralda Miieij1sika zarządi:ziła baidainie sitolslll.nkó\W miesz­
kaniowych 1dozor1aów domoiwyich, występowała przeciw niesłycha­
nym warull!kom zidroiwotinyrn w paro;wozowini lwlejowej, delegując 
specjalną Komisję dla zbaclania tych stos'Uflllków; sikieirowała s·zere.g 
uchwał do Riz,ądiu w obronie i1nfare·sów odib~o11có.w prąid:u eielktryicz· 
n ego (niesrte<ty bezsiknlite·c·znych, wobe·c nadainej kon:oe1sji); ;zW!I'ócih 
się do Min . . l{.01muinilka<Ciji z projektem z.bUJdorwaatla wiadulkrtu na prze 
je:iidzie kiolej01Wytm przez 'lll~cę Kali!ską (obeon~e J. Słowaiakiego); 
uchwailiła speqjaiLne U1Lgi Ubezpłatne place, z;wo,Lnienie z podatków na 
lait 10 i t. d.) dila oisób ilu!b Hrm, klóre pobudiuią w Piot.rkowi·e fa:bry· 
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kę, 1za:t11t11dniaiąie1ą ipon.aid 500 rnbotni!ków; spowo1dowafa iinterwieincję 
poselską w ohironie rpraicorw:ników państwowych, którym oblkz·aino 
dodatek mies;zlkam.ioiwy weidł.ug niższeij kate1gorji, niiż to wyimkało 
z licziby mieslZlkańaów (skiutek ,tei imiteinwen~ji 1był dtoidatni), wres1zicie 
podedmowała szereg i'Illtlyich uchwał o różnych boląazkach mia,sta. 

Rada Mie~sika wypowiaidala s.ię ·równie·ż w ogóLnyich 1sipirawach pań­
s·twowyich; żąidaiła wstrzymania podwyiJld komomego dla małych 
mieszkań; uchrwa:lilła prntest pr.zeciwiko e·k:sm~towani'u lokaitorów 
w ·porze zimowe1j; wyisłała delega1cję do M~n]stra Spr. Wewn. w &P'ra­
wie zwa1Lazainia drożyizny i speikuJaicj~ artykułami sipożywc:zemi; wy­
stąpiła z prote1stem p11zedw1ko stosowaniiu pr.aicy :nocnej w .pieika·r­
niach; ,powzięła urchwałę idomagaijącą s·ię reformy us·t1101ju .~zkolcictwa 
i szkoły jednoliitej, 1qpante•j na 7~ioklaisrowej szikole po'Wlszechnej, do-· 
stę,pnej dJla wszystk1ch; t11chrwailiła pomoc dla powod:ziain we wsrcho­
dniej Małorp0Ls1ce i cały szereg itll!1ych. 

Speajalnemi przemówieniami i uohwał·ami Raida Mie?1ska uazdła 
10-lecie Samorrz~dlu, 10-lede Nierpndlie1głiości .pańsitworwei, śmie1rć­
wielkkh IP~s·ainzy polsik~ch: Żemmskiiego, ReymoI11ta, P1rzybyszewsikie­
go, Dainid:01Wsik1ego oraz pt1zew1ez1ie.ri1e zw•J:.ok Słowaidki<ego (po,ritrety 
W\spomniain-yich pisainzy izawiesizon.o na sali Raidy Miei1skiej, gdzie znaj­
dUJją się J)o c1:d1ś .dzień, i szereg U!lic miej·slciah naz\Wano ~eh imi1eni1em) .. 
Przewodin1azącym Raidy Mieij1sikiej był w tym okresie b. poseł Dr. 

Adam Próclmilk. Ze~naijaJC rraidnyc:h i ,dziękUljąc pienwSIZe•j o soicja,H­
styicz!Ile~ więlks·zorści Raidrie M1ery1skieij za ieij loja11ną W1s1pó;Jiprncę w tym 
olkreisie, na porsfodzenru ostartniem w dniu 8.I. 1929 r. preize1s Dr. 
Próchn.~k s1twi,erdził z d:u!rną, ~aj·ąc pra1ktykę wielu iinn.yic:h md miej­
slkich, liż Raida M1e~slka m. Pio1frko1Wa 11 s1taiła na wysok1oś.ci 'SfWe,go za­
d~nła ~. była naJptraWid!ę IPrzepoiona ;po1czuciem obowiąziku difa dobra 
m1asila . 

OBECNA RADA MIEJSKA OD 26/I. 1929 r,.), 

Wybory do Rrudy Miei1s1kieij na,stę,pne:j, t. j. dzisi'ejs·ze~ kadeI11cji, odi· 
były się w din1iu 30. XII. 1928 r. Wybory uprawomo1clniły s·i·ę w dniu 
18. I. 1929 ·r., a w diniiu 26. I. 1929 1r. odbyto się pierws1z,e or1gan~za -
cyijne posieidzeinie .nO!Wei Rady Mie~rstk1ejr, pod przewodmi1c1trwem b. Pre­
zyd(~nrta rmi·aista, ś. p. Ka·z1mie.riza S.zmidlta. 

Prezeisem Raidy M'iej1stkie,j po!Ilorwinie wybrany zio:stał raid. Dr. Adam 
Piróchnilk, który na.istępnie wobe1c konie.czności przeni.e·sienia się: 
z Piotrikowa, w .diniiu 24. III. 1931 .r. ZlffilUS,zorny był Zlflzerc się manidafo • 
.Wiceprezesem Raidy Mieijsikie~ wybrainy z1ostaił późniiiej1s1zy (od 18. VI. 
1931 r.) P1l'ezets Ra:dy raid. prof. Stefan fiszer. W obe1c wejśda w ży­
cie IIlJO:Weij u:sitawy samorządowe.j, która zniio1sła z d!n. 13.VII. 1933 r. 
odrębne ,stainO!Wisik:o pll."lezesa Rady Mie1jslkie~, prnze1s Hszeir w dnfa 
12. VII. 1933 r. 01dldał ~godnie z nowemi positanoiwieimaimi uistruwy 
p11Zewodtllild1Jwo Rady Miej.c;tkie.i w ręce obe•cnego Prezyiden:ta mia.ista, 
a ówozesneg.o W,1Jceiprrezyd!eruta__,p,ełniące1go obowiąizikli. P1reiz:yenta-
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Mgr. Brrnn~sława JaibłońsMeigo, który od te~ chwiili zajrmu91e: równo­
cześnie s1tanowiis1ko Pl"ez)lidenta miasfa i Preze,sa Ra1dy Miej1sk1iej 
m. Piotrlkowa. 

Obe·any (w din. 15.IX. 1933), po 'U(Wzg:l.ędnieniu zmian, j1akiie zasizły 
od r. 1929, skłaid Rrud'y Miej·slkiej je•st nrus1ęplulja,cy: 

KLUB RADNYCH .ROLSKIEJ PARTJI SOCJALISTYCZNEJ. 

1) Cha.diński Boihesłaiw, 
2 J Doibtruś Ediwaird, 
3) Fisze•r Stef an, 
4) GiJlewsiki T·adeusZ', 
5) Groitloistaj Karol, 
ól Grzie1sk1zaik Wiincen1ty, 
7] Hafadaj Jó1ze·f, 
BJ lgnaic:za:k WadaJW, 
9) Jaibłoński Brolil!iisław, 

10) Kowa1Lczy1k EdwaJl'ld, 
11) MoraJwiec Stefan, 
12) Nieime1aze:k Pruwelł, 
13) Nieiwtizała Ma:r1j,aJn, 
14J tPałruc Stainisłaiw, 
15) świietiozyński Józef. 
16) WęgorzelWS!ki Ediwa11d, 
1 '/j WiędmW1ski Józe1f, 
18) Wiśtriewislki Frai1Il!c'i1s~eik. 

KLUB RADNYCH 11BUNDU". 

1) iBerliiner Jalkóib, 
2) PinJk111s.iewi!cz .AJbram, 
3) Staszewski Zelman, 

. 4) Teineilllbe111g ZeiLmain, 
5) Wa1j1shof AJb11a1m. 

11KOLO NARODOWE". 

1) Doibrzańs!ki Tadeus1z, 
2) Floriek Amidlrze~, 
3) Krysiaik Władysłaiw, 
4) Mumlkiewkz Jalil!UJsz, 
5) SikorlSlki Pi:01tir, 
b) W Oljlciechow.siki W aioław. 

BEZPARTYJNY BLOK WSPóŁBRACY Z RZĄDEM. 

i) Byic!zyńs1ki Stefan, 
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2) Drahwa Dom~niik, 
3) ScisłqwS1ki Stefan. 

11POALEJ SJON" - PRAWICA. 

1) Małe Jaikćiib. 

OGóLNO-GOSPODAIRCZY BŁZPARTY JNY BLOK ŻYDOWSKI. 

1 j Si,~be:rsz1taij1t1 Wilhe:lm. 

„AGUDAS-IZRAEL". 

1) K·ra1kowiski Hel'!sz. 

„POALEJ EMUNAJ IZRĄEL". 

1) DillWiidowicz Sz.lama·. 

Ugrwpowani1a S<J•qjaHsilY1dzn.e stan<Jwią większość rządzącą. 

Rada Mie~sika wyłoniła z pośród siieibie naS'tępujące prze1dstawi· 
ciiells1hwa i kOllll~je: aidimimlistraicyjną (prawno - regu1aminową), tech­
nvczną (ittiiwe<sity;c. przemyisłl()łwą), zdrowotną, re:w~zyijiną, budżet<YWą, 
do urna.n-za.inia z·ale.głośdi poda:t1kowych oraz del1egacje: do Komisji 
Poiborowej., Komiltetiu Sz:pi1tailineg101 Komitetu R<>ZibuJdiowy Mi·asta, 
Komis1j~ Dyiscwlilname·i i Emerytalnej (II ins.ta,cij~) .d!la pracowników 
miej\Slkiich, do Rady Sz1kolneij Miejskiej, ido Zamądlu. Szlkoły HanidJlo­
wej, d10 Kom~Slj~ pod:atJku dochodowego (przy Urzędizi1e Skiair1bowym), 
Zalizą.du Obw. FUlnidlusru Bez:rnboda, Rady W 01j1etwódizikiej i i:ninyich. 

W olkrie1sie siprawo1:zidCliWlazym posi·edzeń Rady Mi1ejisikiiei (·za czas 
od 26.I.1929 r. dJo 15.IX.1933 r.) odbyłio się 58. Fireikwetn:c.ja oibecno· 
ści radinych balI1dlzo dobra. Raida uchwailifa szeireig srfartwtów organi ­
zaicyjnych i pr·zepisóiw, jaik tllp. przepisy weterynairyjno - sanitairne, 
przepisy wodoc. - kanailizacyjln:e, staJtut międ'zykomuinalline•go zrwią:ziku 
szipitaJnego, p.oidział miaisrta na okręgi opiekuńa:zie· (dlla celów opieki 
społeCZ!Ilej), pr!Zeipi1sy o re-gittlaciji i pomiarnch miasta, rngulamin 
Stacji Opiieiki. nad ma·tiką i ,c:Iizi,e,ckiem, Z1II1i:anę reiguJJ..amilruu M. Bibljo­
teikii Pl\llbl, przeipi1sy bU1do'Wllaine, przepisy o naidizoir:zie1 i ko1nfa-011i sani­
taimej mi.ęisa i pirzetworów mięsnych, przepisy o charakter:ze pra;w­
n)'llll p.nzeidisię1bionstw mieij1s1ki1ch, przepisy emerytalne i dyscypl. cl.Ja 
pracow'n. mie~isik~ch, oiraz cały szereg innych baird1zo poważnych 
uchwał z zakresu goispodar1ki komunalnej. 

P1oza pracami .zwiąizamemi bezpo·ś·re:dnio z gosipodariką miasta Ra -
da Miej1ska iwylpowiediziała się o całym szeregu ogóJin.ych spraw spo­
łecznyic'h. PrzyjmUJjąic uzgodnfony wini.01selk P . P. S. i „Bundu'', Rada 
Miejska w <lin. 18.III.29 r. wy;raziła pr<Yl:eslf: przecilwko projektowi 
l"ządowemu o podatku loikaitors:kim na rozbudowę miast, s·twie11dn, 
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jąc, iż prnjeikt nie odpowiada potrzebom szeroki1ch warstw, na które 
wtldada naidlmienne cię'żary. 

W zwi.ąiJku z zamierzeniami Jikwida.oj'i kolejki pod,.iwdoiwej Piotr· 
ków--Su:leijó'w Ra;d.a Miej<sika 1.IJPowaiżniła Magistrat dJo p0'.czy1niienia 
stairań w Min~s,ters:hwi1e Kom'Ulllika.c;ji, aJby nie dopuścić do !Z1nie1sfoaii.a 
kO'lejki, ~dyź Q1d/biło1by się fo ujemnie ina iinforesa.c.h miaisita i Jruidiności. 

Popier~iąic oświ.atę ,robotni1czą i iniioja1tywę .S,połeamą na tem po· 
lu, Rada Miejska uchwaliiła oieLda:ć w wieczystą d:tiierżawę 111a rze.cz 
Towarzy:s·twa Un:iwe11sytclu Rohotniiczego oddział w PioittikoWi·e, 
.działek girtmru, sitaJnotwiący wiłasocwść mi1ast1a, przy UJI. Focha, o po­
wierzchn~ 4.602 m2

, ina wa;11UJI11kaich ok111eślo1nyich w ·oidlnio1śnyich prze· 
prsaich aidimi:nisitraicyijnych (n:ie1sfoty uchwała nie została 1zaJtwierd:zo · 
na przie1z Waidlze Naidzorctze·). 

Wobe.c .zam~erzeń rz<l!do~ch iidących w kienliiliku 1Przeinie·sienia 
.siiedziby Okiręg1owego Urzędu Ziemskfogo z Piiotrkoiwa do Łodzi oraz 
wyłącze:n1a p0wttlych oib:szairÓiw ,z hiipolteki ziemski·e~ - Rada Mi.ej­
s!ka mvróe1iła się do Wła1dz Ceinibrallnyich .z aJpeletm o zainieichanie 
tyich pro~ekitó:w, gdyż go<l!zą one w naj,żywotniei1size iintteresy mia.sta 
{sprawa obeanie zO!Sltalła częściiowo pr1zesądzi01na na nieko.rzyść Pio.tr­
:kowa). 

W grwd:niu 1932 r. powstał z inicjatywy Magiisitraitu Społe•c'ZIIly 
Komitet Obrony Imitereis.ów m. Pi·orbrkowa, maijący na 1oe11u ozyini.en'ie 
starań w ki1e11U1111ku ~ospoda·rczego nżywieini'a miaista. Raida Mi1ejska 
pl"zepirorwaidziła nrud tą sprawą obszenną dyis<kiuisię i wytd.efogoiwała 
do Komiite1tu przeidisita;wiicie!li 4-ch naifliic;miefs<z)'lch IG'lllbów radziec 
k.1ch. Komiltet ten odlbył kiilk:a posiedz,eń, nie olkaiz.ał je,dinak należy­
tej akityw1rwści, wobe·c czego fun:kic~e i·ego przejął n.a.istę pinie Ma,gi · 
stłlrat. 

Cały sz,e1reg po·siedzeń Raida MLe~sika poświęciiła sprawie za trud· 
nienia be·zrobv1tnyich i otrzymainia kredyt.ów na tein oeil. 

Na wniio;sek 1t1aJgły KiluJbu .rndJnych P. P. S. Raida Mieiska rw dniu 
28 czerwca 1932 r. przyijęła U1chwa1łę w sipr.aiwie be1Ziroiboda, któ:ra 
prntestt11je pr'zedwilco poHtyicie Wła.diz wobec loro beizirohofoych. 
Uchwaiła ta pirnte1sttllje pnecirw wyda.Mu ustawy o zaibezpieczeniu 
na wyipa.dek beizrnboda, kitóra odibie•ra robotnikom naibylte prze•z , 
n~cih praiwa do za;siłlro z F. B. (z 26 na 20 tyg.oidinńi, p1rzyiczem sitaw· 
kę z1tnniej1sz,o1ll'o z 10 .zł. do 6 zł., a oid U1bezjpiiedz1enfa wyłąc~ono 
zUJpełnie rolbo1tnilków zatrU!dini'Onych przy roibofach pUJbH.czm.ych), 
pl'lzedw ograniiczeniiu pomocy doraźnej, przeioi1w zliiktwildowwu d~ia · 
łailności Komiiteitu pomo•cy na·jlhiedmej1S'zym, przeiciw pll'.zerziucaliliu 
ciężariu orpieiki na samoriząid mimo, iiż właicLzoim doslkoinale je.sit wia · 
domem w jak ciężlkbelm poło'żeniiu finarusowem znaq1dtllją s:ię z:wią·zki 
komunah1e, a jillŻ s;pe·cialnie ma>sto Pi·otrków:. 

Rada w związlku z tern oświlaidic:zyłai, iiż Samo'!'1Ząid, pozibaw~oo.y 
w;szelkie1go wipłytwiu na kiszta~towaruie swych do1ahoidólw, nie mo1ż,e 
pnzyjąć od\poiwiedzialności za nastęipstwa, jaikie mogą wyiniik:nąć z po~ 
z.bawienia wszelldej pomo1cy S•zeroki'Ch mais bezrdboitnych. 

, 9 



W idni·u 26 rczerwica 1933 r. Ra.dai przyjęła W1I1ios1erk Magi1sh:aitu_ 
w sprawie zaioiiąig:ruiięcia po·żyic1zik,i z F.'U1111duszu P1racy na roborty pill:brli­
cz;nf; w wyisoilwś1ci 360.000 zfo1ty;ch. Roiboty rw1krófoe1 potem Ma.gi1sfra1t. 
urUJchomił i obe·anie pirowiaidizione są na szem1ką sikalę. 

Na p101ds1ta1Wie '1.llchwały Raidy Mieisrkiie:j z din. 10.IV.1929 r. gmina' 
m . Pio1tirikiorwa a1kitem reie<nltrulinym z dni.a 28.IV.1930 r. podpilsanym_ 
w je~ imieniu prze1z Mrugi1srtrait oddała .na własność T-wa Szkoły Sre­
cLnireJ w Pio1trJrniwfo tyltułem da•rmolWyJIIl plac pod budto;wę <S1zrkoły 
o powi•er1ziCil.mi 6.002 m 2 1połorżo111y przy ul. Zeromskreg10r z t•em, że 
n~1późni1e;j ido 2 lart; Totwa11z.ystwo przy.s1tąp1 do bUJdowy szik0<ły, ktÓJ:ia_ 
nais:tępinie ma być upaństworwi:ona. W·ohec te.go, że rw międ>zy;czasie 
syituaaja się zmieniła, gdyż gmaich szkoilny faktyicz'nie1 wybUJdowało · 
nie Tow. SzJkoły Śre1diniie~, le1cz Komfbe<Ł budowy, w kit.óryim Tow. ma_ 
srwoiich przedsitatwioie1l~, prizycizem gros fundiuszów (o/koło 95 % ) proi­
c'hoidzi ze S1kłaide1k ko•lejarzy pio1ti11krQl'Wlslkiich, Rada Mie,j1srka W)'lpoiwia­
d~ąc s·ię w tej S1Pra1wie :na p•osieidizeniu w dniiu 27.VI.1933 r. „w trns­
oe o rerulizac.ję hasła po1Wołania do życia ko1•;.zbem sip0rłe1CZ1nym nowe· 
go gmaichu szkolnego" wyra:ziła zgodę na dopuszczenie Społe.c·z. 
Koonirt:etu Pracowniików Kolejowych .do współwła:s111ości plaicu, odda -­
ne·go Tow. S1zrkoły $re1dlniieij z tern, iż ws·zehld.e waJ1"1Umk1, za1s'trne1żone 
w afode dairoiwilzny, bę1dą obowiązywały nadal oibu wiłaiściieieili. 

Ki11kaikr.otnie Raida Miejska za~moiwała się S!Pratwą ceny prą.du 
eleiktryicznego w Piotirkowfo i dała wyraiz swemu 1s1tainowisku woibec. 
sprawy kio1ncesji 1eilektww:ni. W 10ikrns.ie strejkiu koiI11S'lllmeinitów prrą · 
d~ elekky:czne1go Raidai Miej1srka ,sp·etja1nie zajmowała się tą sprawą 
i popierała usiłoiwania 1UJdiności w ki.eruruku uzysrkain:i:a roibn~żenia 
taryfy 101płait z'a ko•rizysitainie z ene·r~ji e1lerk.tiryiczne~. Akiaja społe:CZ11na_ 
:wstała jednak zHkwiidOfWaina .ze w:z.g•lędiu na braik podsfatwy prrawnej. 
Komitet stre.j'korwy zawie1s1.ł chz~ał.rulno,ść i Rarc1a Mieą1sika pirzeięła 
akcję. ObiS1Ze11ne 1stUJdqa 01prncowane w tym ik~eirunku były !Pl'zedmi10.­
t1em obraid S'Pe1cqailmie powoł'anei Komfaj.i:. 

RezuŁtaity pirac Komiisji zna:lruzły wyraz w memol1ja.Jle zrnda.goiwa -
nym przez Raidę Mieą1srką, domaig1ająicyim się · ·znaczne? otbniiiżiki oeny 
prądu. 
Za·znaozyć tu naileży, że ,z (p'rzyisł.ugująicego gminfa mi•eq1srkiej praiwa 

wyeinac~e.inia na rze1az miais1ta no;wego poda:tiku, mian:oiw~cie w wy­
solmści 10% dlodaitkiu do ,pańs1twowego podattku od 1ene·rgji ełektry­
oznej - Raida Mieij1ska na 1wlllio-se1k Magłsfraitu ni·e sko.rz-yistaiła, gdyż: 
piodatelk ten hybby 11101Wem obdątżetniem liudnośici, żyijiąJci~ w talk cię·ż­
ki.ch warunkruch elkoniomi1cznych. 

Jaikio •r·eprezientaqja 01g6łu lUJd!n.o•ści mirusta Rada M. uważa.iła za 
siw&~ ~-ek· :za1p1rnte1sitoiwać prrzediw 01diwe1toiweq pr'opagaindirie 
hiitlerows/ki1c'h Niemiec i wyraziła swo?ą s'OrHd•rumoiść z.e Sw-irutem kul­
turalnyim w aikiaji prntestaicyjneij przieiciw barbaTzyństwu baind hHlę­
rowskiich w N:iiemozech. 

T1rzeiba teiż wspomnieć, iż po specjailnej kii1ki111c1rniiowej dyskusji. 
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Ra:da Miejsika :zajęła wy.raź,ne sta.n{)!Wis!ko W!Olbec prt'loj1ektQIWa1t1e~ 
jeszcze podiówiczas reformy ustro~u samorządu rterytwjaJine.go w Pol­
sce i w całym sizeregu piuniktów wyipotwiedziała się przeciJW proj1elk-· 
towii, ja.k:o ogran~aza~ąicemu rolę czy.nin~ka obywrute11SJk:ie.go w samo · 
.rządzie do milniimuitp i projektowi airutydemokraityiomemru (Us.tawa 
Saim.orz'l!diOIWa we.S1Zła jednak w życie z din. 13.VII 1933). 

Dla u:azczenia pamięci traigiiozinie zmarłyiah lo.fa1i\kÓ!W po,lsiki1ch 
ś. 'P· ipor. żiwirilci ~ ilnż. Wig1llll)", RaJCLa Miej1s:ka posrtan.owiiła nazwać: 
ulicę WyśdgQ'Wą - ulicą por. Żwiir.ki, a . ul. Lotniczą - u1hcą iiin.ż. 
W~gury. 
Działalność Rady Miejlsikiei w tym okresie je1s1z,cze trwa. Stwi,e·r · 

dzić mo1żemy caUciem ·obiektywnie, iż - wierna swoim zasadom -
Rada ·o większości a-obotrniozej loisy miasta i jego ludności drogo. 
sobie ceni.fa i d10!brn ogółu wwa:żał.a za: najwyż:size praw,o·. 



MAGISTRAT (ZARZĄD MIAST A) 
W LATACH 1925-28 i 1929-33 

SKŁAD ZARZĄDU MIASTA W LATACH 1925 - 28. 

Na po•siedz·eniiu orgaini:za.cyij.nem w dniru 3.XII.1925 r. Raida Miej­
ska m. fiotrlkowa wy{brala na Prezydenita mi.asita Kaizimierza Szmird­
ta, na W~ceprezydooJta Matjana HUJdeca, na Ławnilków: Seweryna 
NawakOW1S1kiego, Pawła Ni1emerczka, Aleksandra Padrarka i Abram3. 
Waishofa. 

Polityczn1ie Zairząid sikłaldał się z 5 człicmków P. P. S. i 1 członka 
Bllllldu. 

SKŁAD Z.A.RZĄDU MIASTA W LATACH 1929-33. 

Nawawytbraina Raida Mi1eij.sika na pierwszem posiedzeniu w dniu 
26.I.1929 r. rpowiołała Zariząd miasta ró;w;nież z 6 osó!b (5 ,cizł. P. P. S. 
i 1 Burtl!dru), w tem: Karzittnierza Sz.midta na Prezydenta, Maitja!Jla Hu­
deca na W~ceiprezyidentta o·rnz Broniisł.awa Jabłońsk~e1go., Pawła Nie­
meczka, Edwa11dta W ę.gorzewiSkiegro i Abrama W aij1sihofa na Ław­
nilków. 

W diniiu 30 maja 1931 r. zmarł wicepre.zy.det11t miaista ś. p. Marjan 
Hru1dec. W rdiniu 10 cze·rwca tegoż roku zmarł Prezydent miasb. 
iś. p. Kazianieirz Szm~dt . 

Nit posi1edzein1.u w dniu 18 czerwca 1931 r. Raida Miejska wybrała 
na Wicep.rezyd'e.nta mi1asita ówczesnego Ław.nika - Broiruiisława Ja- . 
błońskiego, kitóry jednooześnie otTzymał mandat pełnienia obowiąz · 
ków Prezydenta. W idniiu 12 lipca 1933 r. Rada Mrejsika wybrała 
Wi1aeprez. Jahłoń·sik'ieg·o Bronisława na P1r.e1zydeinta ro. Piotrkowa. 

Skład zarządu miasa w chiwi.li obecnej (15.IX.1933 r.) przedstawia 
się jak na.stępruje: 

1) J aibłlońrsiki Broni1słaiw - Pirezydeint miaista 
2) Niemeczek Paweł l 
3) Węgorzewski Edward J Ławnicy 
4) Waishof A.bram 

W okresie sprawo•zdawozym k01legjum Zarządu Miejskiego od.by· 
wało posiedzenia milnimuttn raz w tygodlniu. 
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FINANSE MIEJSKIE 
WSTĘP. 

N:i gospodarce fiinCllllJs·owej miasta zaciążyły trzy zasaidnictZe grze­
chy przeszłości, mia1J1Q1Wicie: 1) odiclainie budowy i e:kSiIJ~oataicji elek­
trowni w ręce prywait:ne, 2) zaciąi~ięcie pożyicz1ki ul:em.owtsikiej, 3) za­
niedbanie ~oSiIJodairaze niemal we wszystkich działach pracy Samo­
rząidu. Jeżeli .dodamy do tego specyficzne warunki bytu Piotrkoiwa. 
który zamiaist ro~oju coraz bo więce.j podupada i z mia•sta ongiś 
trybll!Ilalskłego, a następnie giube•mjalnego, obejmującego swym za­
sięgiem ,powa•żmą połać centrai1nej Rolski, stał ·się miaste!ffi poiwiaito 
wem bez większych widoków rozwoju, oraz kryzys go·s:podarczy 
z którym i Piob:lków, nawet w wyiJszym stopniu nllż iilllle miasta„ 
wa.lczyć musia:ł - otrzymamy obrnz tych trudności, z jakiemi mu­
sieliśmy zetknąć się przy obejmowainiu władzy w samorządzie 
m. Piotrkowa w 1926 r., a na1stępni·e w ciągu o§mioletniei dzia­
łalnośd. 
Każdego, kito interesiUje s;ię gospodarką społecroą, musiał ude­

rzyć fakt oddania budowy elektrowni w ręce pryiwaitll!e• - z:własz­
oza, iż Samorzą!d gr01II1adził już od 1921 r. materjały do budowy­
elektrowni i wyiraźnie s•zedlł w kiieritllllJku powołani1a do życia właisne­
go zakładu elektryc:zinego. Niewątplilwie zdJe.cyidowała tu chęć dania_ 
Olbywatelom czegoś konkretnego, rzucenia na s.za·lę mia:sta europej­
s;ki~go światła. Niestety odbyło się to kosztea:n znacz,nytch ciężairów. 
jaikie spadły na miiasto i jego O!bywa.teli ornz niemniej na Samorząd~ 
Od pierwszej chiwiH naszej działalności musieliśmy też iść w kie­
runku wa.~ki z iprz1edisiębiorcą prywa.tnym, walki w dmeó mierze 
beznadziejnej wobec uprawnień, jakie uzyskała Elekitrownia, a któ­
re przesądziły sprawy na niekorzyść mia!'ta. Dopiero ocb:ruchowa 
waLka samych obyiwaiteli, z którą Samorząd czynnie się solida•ry­
z:ował, przytniosła peW1I110 o~rężenie sytuacji i nieznac'Z<llą obinwkę 
oeny prą.du elektryicz.nego. 

Zastaliśmy również drugi „ikłwiatek" obciążający mia:sto na dłu­
gie lafa - tern gorszy, że niemoŻJliwy do usumięda wzgl. do złaigo-
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iCLzenia - mialtl!OW111c~e pożyczkę uleinoWS1ką. N~e wchodzittny w to, 
dlaicze·go pożyczka została .zaicią;gnięta , choć ważkie są te momen.ity­
szermawało się miam.o1Wi1oie stale airigiu.mentem i dziś częsito spoty­
.kanyan, że po•żyazka zaciągama jest dla dobra Pań&twa, ma bowiem 
służyć jaiko kJLuicz oibwli•erarjący kapitałowi zagranicznemu wroia d.o 
PIQILs1lci - musimy jednak wyrazić zdumienie, i<ż mo·żna było zadą­
_gnąć pofyczlkę na tak ciężlkiich wa·mrukach i clio tego ip.Qiwierzyć ro­
boty ffilrmie s1z~rui·e irekilamo:walll!ej, a.Ie w gnunJci.e rzielczy liicrzącej 
nai „egzotyzm" swe·go k1~j·eruta. O war:tllllika·ch p<Yżyiczki, dość powie­
dzieć, że po1diniosły on.e iko:szta budowy !POS~c·zegórltnyich oib~eiktó'W 
.o 43 % . Aozikiod/wi1elk fitma Ulen miała zgóry zastrzeżone honorarj;um 
za kieroWID'iictwo, to jednak okazało się :następnie, że miais.to mrusi 
płacić za pilany, za lciero1wn.iiatwo•, administrację i t. d. i to po ame· 
.ryikańsiku, t. j. w tysiiąc·ach i dz,iesiiąitkaich ty:siięcy <l01larów. Wsizeł­
kie spr.zed1wy poidnoszone późm.ief przez Maigi.s1traA: w laitaah 1926-
1928 ni.ie nie pomogły, bo.„ oibowią·zywał te~st angielski·, kitóry tak 
.dyiplomatyiC'roie był ujęty, że mo.żna go było w dorwolny sposób 
mterpreit01Wać, oczywiści.e na korzyść firttny Ulen:. 

N a Uisipraiwiedlliwienire ó'Wczesnyich właidlz Sanmrząidu m. Pio.triko­
wa trzeba jednalk p.oidnieść, iż pożyczka była ,zaiciąga111a przy kursie 
d!ola.ra 5.185, ~dy spfaita je1j nastęJPUje po kUJt'sie 8.9 (obecny spadek 
,diola:ra nie ma WJP'ływlll na spłatę poiycziki, gdyż opiewa: ona na do­
ła1ry w złocie). W1Skrutek tego rocizn.a rata a.moll'tyizacyjna podlnio1sła 
się z 933.144 zł. na 1.601. 733 zfotyioh. 

Przy wammka.oh, na jak:ich pożyczika zosfała za·ciągnięta, miasto 
_pożyczki o właisnych 1siłaich fig.dy nie spłaci. Ni.ie pomoże koruwersja 
długu nawet na sto C'zy więceq lait, dopÓlki nie zmieni się oprocen­
towanie po·żyC'z.ki, które stamowi grois rruty aJnwrtyz.acyijnei. 

Nie trzeba dlo1dawać, i.iż w01beic chrorucznego deficytu b\udiżetów · 
samorządu m. Pi.otit1kiowa je.go gospodarka filila'n.sowa, nastaMT'ia111a 
.stale na mo1żliwie najwięlkis1zą SIP'łatę dłJwgów, wyim.aigał·a spe1cjalne.g'O 
eziuwania ze .strony wiłaidiz saimo.rządiu, iiby poitrzeby ludiności miasta 
były możliwie nalj1lepi1ej za1Sp01koij1one. Poilirl:y.ka Hnansoiwa mu.siała się 
sitać polity1ką oibrony żywo1tny:ah irutereisów miaista prze·d zniszcze · 
niem ich pr·z.ez cRugi. 

Długi mfasita lbyiły i są tern ciężisze do wies1:enia., że miasto WY' 
kaizyiwało caiły s·zel'leg hraików gospodarczych, których U1Suti.ięcie 
było lmniecznem chla no1rtmailnego działaJilia samoirząw. Nie licząc 
się naiwet z długami, trz·eiba było w grainiicach raJcij1oinalnycli zaciągać 
nowe zobowi-ą:zaaria (pożyicizki ma bu:dowę domów, szkoły i t. p.), o.raz 
rozhud1orwywać tie. działy go.sipodarki miej1skiej, które da'wJlliej ailbo 
wogóle nie istniały a1ho tież po maoeoiszemu były b-alkfowa111e ( 01pi.e­
ka społeczina, 2idrorwo1trwść pill!bliic1Z1I1a, s1zko1lni1otwo i t. d.), a które 
'konieczne są do ży:coia miaista i jego obywatelom. 

Kryzys go1spodairczy, jaik już wyiżej zaznaiazyliiśmy, dioitlknął Piiotr­
ków w stopniu wyżiszyim iniiż irnne miasfa. Nic wtem 1dlziwnego, jeśli się 
zwaiży, że przerwaiżarjąica więikszość mieszkańców Pio·klkowa to· lu-

14 



.dzie 1pracy, robotni~cy 1i praicowinky umy;słowi, których kryzyis sZJC1.Z~­
gÓILnie doitk.Ii1wie UJderza, kitórzy najiwiększe ofiary poniosizą na rzec.z 
rówinOlWaigi gosipodamc~ej, bo kosz.tern bezrobocia i ogra.niczie1I1ia co­
.dizilet11nego kęisa chlelba. Bezs;i.!lny wobec zjawisika ikiryzysu, mUJSiał 
Sarrno•riz'l!d talk nastawić swą gospiodamkę, by ni·e UJroiniić żaidnej pia· 

.cćlwki spiołec1Z1I1eij, kitórą p'O:woł.ał do żyda, oraz by s.połeczne swe 
ob01W1iązki mógł wy;ko!llać blez szikoay chla obyiwruteH. MU!simy też 
-0bj·ektyrwtnie sitiwieiidlzić, ż,e mimo przerażającego lruiiczenia się bud­
żetu zaidainie to caiłllrnw~cie SiPełniJiiśimy dzięki .dosito•sawainiiu 0T.gani­
za1cji naszej gosipoida11foi do Jl]JO'Wyteth warunków. 

MAJĄTEK - DŁUGf - BUDZET. 

Wartość maljąitkru miej1sklie1go Wlz•vo1sił.a w ostatln~ch lafa.eh b. po­
ważnie i wy:no•sib na dzve1ń 1.IV.1933 r. zł. 18.583.438, z azego na nie· 
rruchonwś.ci piizylpaida zł. 17.226.922, /Ila mchomnścii zł. 300.449, na 
a;ktywa pir1zedis1iiębiorsitlw miiej1sikich zł. 985.806, na maite.tijały, zaprusy 
i t. d. zł. 70.261. - RóW\lllocześniie 1dł1ugi wyinoszą zł. 23.021.662, 
.a wiięc przeraistaiją wa11to-ść maijątku. Jest fo oczywiisty absUJr.d go­
spodarczy, kitóry nasi ;poipr;zednicy m;usizą za.p~sać na swój raichunel}. 

W o/kresie 1Spra1wo·2daJWJc'zym zacią,gni.ęto nowych idłiu1g·ów; 
zł. b90.000 ipoży;cziek b111dowlanycih, 1zi kt6rych wyibUJdoiwaino 3 domy 
czynsziowe wartości zł. 743.690, zł. 275.000 rpożyczeik na zatrudnie­
nie bezrohohnyicih, z 1cziego zł. 242.332 przeznaczono na budowę 2-ch 
dal·s·zych domów czymzowych, ·zł. 45.000 na bUJdowę szikoły im„ 
H. S1enkiiew1cza, kitóre1j wad.ość O'dpowiada sUIIllie zł. 457,003. Z ze· 
sta1wfon:ia tych •S1llm widać, iż nowe obciąiżeinie miaista wy;no1si 
Ził. 1.010.000, MY ipirzy1roist majątku mi:eó·slkiego z .tycih kredyitów bu· 
diowanego wyno1si zł. 1.443.025. Po•zatem miasto ~z.aaią1gnęł.o· t. zrw. 
-pQ/żyaikę 1sana;cyij1ną w SIUllilie zł. 9.670.000, prz,e1zinaicł:mną na ob.sługę 
rait pożyie:zikli u!le1n.orwslkiei w •związku z tern, iiż spłaita pożyc•zki ule­
no/wskiej m~po.częła się j1uż 1.1. 1925 r. (F~a Ulen pirzystąpiiła d10 
rOlbót te1rein.owych dopiero w li1picu 1925 r., UJtząidizenia wykoń.cz·ono 
w koń1cu 1928 r. - jeis•ziczie' je1den b. poważny minUJS bra.nzakicij~ ule­
now;sJkiej, a u11ząidizeni.a same mo·gły dać pierwszy dochód cłtoipiero 
w 1929 r.J. Porżyczka s«macyijna n~e stanowi specjalnego cięfairu dla 
mfasta, gid'ylż jej amortyza·c~ę polkirywa Sikarib Państwa. 

Budże;t miaS1ta wykaiZ1Uje w okresie oid 1926 r. ci<l!gły wzro•st, oid!po·­
wiaidaijąicy 1riozibuidoiwle po•szrc.Zie1góliny;ch dziia!ł:ów go•spodarki miej­
slkiej - opisanej w myioh rozidiziafa.ch - a następnie poczy;naijąc o<l 
roiku 1929 spa:delk wyniJkaiją:cy ,ze zmiany sto1s'l1lnków go•spodamc:zych 
kraju. 

I ta!k w 1926 r. wyrmsił (.poza opernajarrni z:wi~z.anemi . z pO'życz­
ką u:leino1w1slką) z.ł. 988.642, w 1927128 - .zł. . 1.414.238; w 1928/29 -
zł. 1.715.679 (naj1więkisze ruapiięde); w 1929/30 - zł. 1.363.139; 

. w 1930/31zł.1.428.621; w 1931 /32 - rzł. 1.181.907; w 1932/33 -
zł. 1.172.239. W pO's1zcz·ególrnyich działach buidżetoiwyich naijrwięrfosze 
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:wahania w p.orówinaniiu ze staneo:n 1925 r. wykazują opieka społecz­
na i zdrowie puibJiicz111e, które z 149.339 złotych, wzraistaiją w lafach 
n'astępnyoh .clio 247.487 zł., 294.227 zł. , wr.eszde 387.005 zł. Poczynając. 
od 1929/30 wyidaitlki 'W tych działa·ch również maileją w miarę km­
czeni a się bwdżeitu, je.dnaik w stosunku bez porównalllia Illlt1.iejS'zym 
niż w innych działach, a wi.ę.a schodzą do S'lllill zł. 342.442, zł. 346.149, 
zł. 321.120, oraz zł. 366.953. Dla poTÓWIIlania wystarczy p11zyrtoczyć. 
MJ.alogic'zny wzrnst i 51Pa1deik nip. kosztów adminiisitraciji, które z su­
my zł. 293.250 wzr.aistaiją do ził. 537.929, aby nastęP'llJie ulec re.d1ukc9i 
d:o zł. 434.492, zł. 393.248, w koń·Clll zł. 356.662, a nawet zł. 307 .370 
(rO!k 1933/34). 

Z zestawienia tyoh kii1ku cyfr, jakie wyżej rzuidlliśmy, w1doc1znem 
jeisrt:, po jakiej l1itniji szła gosP'odaf'ka mi•ej~ka i i1ak Zarzą;d Miej'Ski rea­
gował na zmniej1szanie 1się budżetu pod Wlpłyiwem kryzysu. Na tem 
miejscu je1S1zcze1 raiz podniesaemy, że mimo zmniejszenia budżetu mia­
sta o przes,zło 30 % je.go maksyma1nej rozpięto·ści 1t1Jiema.I niimarn­
szone zostały budżety oświaty (282.140 -227.323), oraiz opieki spn­
łe·oznej i zid1rnwia publicwego (zł. 387.005 - 366.953) i że utrzyma­
nie tego stainu odibyło się kosz,tem oszczędnoś<Ci llla admilllistra.cfi 
oraz dzięki przeproiwaidizonej remgainizacji gospoda.rczej. 

Byli.byśmy niesprawied~itwi, gdybyśmy nie zama•czyli, że najwięk ­
sze ofiary na oManru l'ÓW'noiwagi budżetowej złożyli Pf'acownky 
m1e1scy. Stan pensonelu miejskiego w pMównam.iu do 1926 r. nie 
tylko nie 111legł zwiię,kiszeniu, lecz przeciwnie zmniie ;jszył się pomimo. 
iż w okres·ie tym przy:była Samorządowi cała moc noiwyich zadań 
jll!Żto narzuconych ustawami, j ,użtio dobrowo1nie podjęty:cih. Redru:k­
cja persOIIle<Lu nigdy nie była jednak me1chani1czną, za·w'sze dOłkony­
waino j'ej w sposób 'llaijmniej bolesny. Do.ść powiedzieć, iż w ciągtt 
okresu sprawozidaw.czego żaden z pracOW!Ilików stałyich nie zo1stał 
ziwolniiony. OEairy IPracoiwn~ków szły natomiaist w innym łd:eru'n\ku . 
Oto od roikiu 1930 po1cząwiszy, pła:c1e ~eh 111legały kolejnym oibni,żilwm, 
opartym na odlrrnśnyich przepisach i zarządzenia.ich władz, które w 
sumie sprowaidziły ~eh płace niema•l do 50 % pierwotl!lej wyisokości. 
WyrazellJl ty.ab dą.żlności było również, zmniejszenie ilości c.złOIIIków 
Zarządu miasta, kitóra po śmierci ś. p. p~ezyden.ta K. Szm~dta i wi­
ceprezydenta M. HU!de·ca og1raniczollla zQlstała do 4, w miejsce usta· 
wowej Hcziby 6. W sumie dało to oszc1zędność kilkuin.a1stu tysięcy 
złotych, które Zainząd mógł przeznaiczyć na inne działy go'Spodarki 
miejskieij. 

Dla całości obraizu trzeiba podlnieść, iż na kiształfowanie się bu.Jd­
żetu domi.tnuj~cy W\Pływ 01dgryrwał obok kryzysu przywst zadań sa -
morz.ądu. Oto w okresie tym ustawy i roziporządzenia na ustawach 
oparte nakładaiją l!la samorząd cały szereg ciężarów, dających w su· 
mie ogromne s'Umy wyida1tków jaik np. prz1eksztafoenie systemu mel­
dtmkowego, wytpłata naiuczycielshwu dodatków na mieszkanie, oho· 
wiązek d()lsfarczenia ofic-erom i podoficerom kwater i t. d. bez rów-
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_noczes'D'eigo przekazania samorządowi odpowiednic'h dochodów 
pomimo wyraźnego zaistrzeżenia ustawy o finansach komunalnych. 

W parz,e z akcją przekazywania nowych zadań idzie odbieranie 
samorządowi poprzednio posiadanych źródeł dochodowych wzgl. 
zmniejszeni·e ich pierwotnych stawek. I tak zmniej·szono u•dział sa­
morządu w podatku dochodowym, dodatku do państw. pod. od sipo­
żyicia, zużycia wzgl. produkcji, pod. od ładunków kolejrowych, opła­
ty za prawo jazdy, podatek od przedmiotów zbytku i t. d. 
Największą wreszcie bolączką gospodarki finansowej miasta jest 

spłata pożyczki ulenowskiej. O warunkach jej piszemy wyżeq, tu mu­
simy stwierdzić, że jest to problem niemzwiązalny, który w wys·o· 
kim stopniu kompJiikurje sytuację i samorządu i miasta. Rozwiązanie 
teg'o zagadnienia w sposób za:sadniczy, któryby nie ograniczał się 
do ustalania od przypadku do przypadku wysokości wpłat, jakie 
miasto ma uskiuiecznił, lecz dał miastu możność rozwinięcia nor­
malnej go•spoda.rki - oto zagadnienie, które czeka na realizaic~ę. 
Kroki w tym kierunku :wstały już podięte. 

Dopóki sprawa pożyczki uleinowskiej nie zostanie UIIlOlliIIlowana, 
Samorząd borykać się stale będzie z olbrzymimi .niedoborami i w 
bilansie majątkowym i w bud.że.cie gospodarcz)'lffi. 

W warunkach wyżej opisainych gospodarka finansowa nie byh 
łatwą i trzeba było istotnie wielki.eh wysiłków, by sprostać zaidaniu 
i nie dozwolić na załamanie się gospodarki mieqsikiej. 

POLITYKA PODATKOWA. 

żródła dochodowe samorządu oparte są na ustawie o tymczaso­
wem uregwlowaniu finansów komunalnych, wydanei w 1923 r. Po­
mimo, iż usiawa ta w samem założeniu miała nosić chrakrte.r jedynie 
tymczasowy, przetrwała z małemi zmianami aż do obecnej chwili. 
Cały sysrtem po.datikowy, wbrew wyraźnemu postanowieniu konsty­
tucji, która p·rzewidu1e ro~dział źródeł dochodowych pomiędzy 
Skarb Państwa i .samo.rządy, oparty j.e1si na przyznaniu s•amorzą.dorwi 
najważniejszych źródeł dochodowych w po•silaci uc:Lzi·ału wz1gl. dodat­
ków do podatków państwowych, pozostawiając samorządowi. mało 
wydajne podatki t. zw. samoistne. System ten nie pozwala samorzą· 
dowi na p-rowa•dtzen.ie racjonalnej po.Ii.tyki podatkowej, U1II1ożliwiają­
cej różnkzJkowanie obciążenia .podatkowego w zaLeiżno·ści o<l zdolno­
ści płatn-iiczej i majątkowej obywateli, ja:k ró'W'Ilież wykluioza tin.geren­
cję bamorządu przy wymierzaniu dodatków do podatków państwo­
wych. Rola samo·rządu ograniczyła się wobec tego do sprawiedliwego 
i liberalniejszego traktowania płatników przy rozkładaniu podatków 
na raty, do ohniżania odsetków zwłoki, W\l"es•zci.e srporząidzania pro­
tokułów nieściągalności podatków tam, gdiz.ie sytuacja materjalna da­
nego obywatela tego wymagała - w tym zakresie Magistrat szero- . 
ko korzy.siał z wprawnieiń bez szkody wsza:kże dla sprawności swej 
gospodarki. Obecnie i ta fU!ll.kcja zosiała samorządowi odebraina, 

17 



gd'Y'ż wymiar i pobór podatków od lokali, placów i nieruchomości, 
'jak również i ·e{gzekucfę wszyslf:ik~ch podaitków a nawet i op.łat ko~ 
mrt.llllaJnych przekazały ustawy Urzędowi Skarbowemru,, 

Zakres poliitylki po·daitloowej sikurczył się j'lllŻ do min:ima.ln-ych gra -
· nfuc, L j, rt11sitafall1li.a zaJSady poboru p·eW1I1y.ch po1dat:kórw oraz wyisokoś.ci 
. opłait za korzystanie z wrząidzeń miej1siki.ch. Niemniej i w tych skrom·· 
inych ramaicih starał 1się SamO'rząid UJ1żyć liucLnofoi, czeg•o dorwodem 
są opłaity za korzyrsainie z urząidzeń mi·e~skich (ip; przedsiębi-0111Stwa 
miejskie), zain~e1chainie poiborn n:ieikilóryrch podatków, jak podatku od 
. elektryc!Zności, kitóreogo, .z.idani.em Samorządu, nie można W1protwa -
dizać w oibeonyrch waru'lllka·ch ekonomicznych, t11ks·ztałitowainle tairy-
fy opłat kanaeilaryjnych i t. d. Wspomnieć tu naileży rówmież, że 
w miejsk~ch doma1ch 1czyrns1zowych u:sitafono w stosrtmiku do pryrwa.t­
nych nieruchomo1śd 111~S1lci azylnisz, lioząic s~ę z te1m, i:ż domy tie za· 
mieszku~ą Lllldzie pracy, a miu:no to przeprowadzono w nstatnkh la-

. taich j:U!Ż 1oały 1s1zereg oibnliiżek. Nie doit-yrozy to oczywiś'Cie bairaków, 
przezna•ozonych dlla beziroibo1tlllych, w których są wp~ra!W1dizie ustal()'lle 
;pewne no1rmy czyillsru, w praiktyce jed11a!k nie stosUJje się iich wobec 
niemożno·śoi opłaicania: przez lokatoirów nawet tych mirumalnyich 
1kiwot. 



ROZBUDOWA MIAST A 
UPORZĄDKOWANIE ULIC I PLACóW ORAZ ROZBUDOWA 
MIASTA. - BUDOWNlCTWO MIEJSKIE. - ROBOTY PUBLI­
CZNE.-PLANTACJE MIEJSKIE. - REGULACJA I POMIARY.-­
ROBOTY INWESTYCYJNE W ROKU 1933 I PLAN INWESTY-

CYJNY NA OKRES 1933 - 34. 

UWAGI OGóLNE. 

Speaj.alne W.ail1U'lLki pol~tyczine i adirniniisbracyjne, w jalkiich żył Piotr­
ków przed woilllą, połii.tyka władz zaborczych w stosUJiliku do mia•sfa 
traktowanego tyiliko jaiko bezpie-czina, bo od cenitTuttn prz~mysło­
we1go oddalona, si.E?dz1ba właidz gubernjalnych rosyjskich, - spra­
wiły, że miaisto Iw dąigu wieilu lat poiwojennyich było pod każdym 
względem zanieldibane. Piotr:kó(w nie posiadał naijniezbędniej1szych 
urządzeń - aini wodociąigów, runi kanalizaioji, aru należytych bru­
ków, ani odipo!W'i·edni.ch ohodniików, a:ni ośw~etlenia - je1dnem sło­
wem n1c z tego wszyisitkiego, co znamionuje współczesne miasto 
e)Uropejiskie. 

Gdy Maig~Sitrait w roku 1926 przystąpił do pracy, zmu:s.zony był 
zacząć niemal od ;podsfaw - skuipić całą utwagę na 1zaispokoienie 
pailących potrzeb gospoda111czych bieżącej chwili, jak np. głodu mie­

·S12lkan~otwego, a jednocze.śnie przyS1tąpić clio pJ.anowo pomyślane1j alkc~ii 
iruwesrtycyjnei na 'W!szyistkirch innych odcinkach życia mi;e~1skiego. 

Na szczęście rok 1926 i lata najhliższe były gorstpodarcizo bio1rąc 
okresem pomyślnej 1konju'l'l!kitury, kiedy to tętllQI żyiciaJ go1sipodarc:ze­
go był.o silne i sz)'1hlkie w całem Państwie, a więc i w Pioilmkoiwie. 
Samo,rz1ąid miefrsiki miał tedy możność realizowainia z prawdziwym 
rozmaichem swoich zaimie·rtz10ń te1chni1c;zno-go1spodarczych. Samorząd 
rozipnczyna budowę domów mi·es'llkailnych, baJrakóiw, szkół, urządzeń 
sportowyich, wodociągów i kanali'zacii oraz innych urządzeń uży­
teczności p'lllbrnczneij, zakłada nowe s1zo1sy i 1dr.ogi, ułice, bruki, chod­
niJki - słoiwem rozw~a enel'lgicmą działalność na po1u gospodar­
czej odbudowy miasfa i iusuwania wszyisit!k. eh braików oraz prze:­
sz!kód do je·go rozwoju. 
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·Po tych latach szybkiego rozwoju inwesitycyjinego przyszło zała­
manie się gospodarki ekonomicznej całego świata, przyszedł kryzys. 

Na rten przełomowy okres przypada początek kadencji nowowy-
branego Magistratu w roku 1929-ym. . 

Kryzys odrazu zmusił do ostrożnych posunięć w budżecie wy­
datków na inwestyicie miejskie. Pozbawio1ny normalnych fonc:Luszów 
- i to zarówno na skutek kryzysu jak i p<:>liityki finansowej Właidz. 
które nakładają na samorząd coraz większe ciężary, a jednocześnie 
zabierają mu możność uzyskania nowyiah dochodów, - Samorząd 
postanawia zmienić pohtykę inwes•tycyjną. Zmia.Da ta polega na 
tern, iż przedewszystkiem Samorząd dąży do wykończenia prac 
inwestycyjnych już rozpoczętych w pierwszej kadencji oraz do wy­
konania nowych robót, ale tylko w gra.nicach najba.rcLziej niezbęd­
nych potrzeb. Nie znaiczy to bynajmniej, że się cofnięto, - przeciw­
nie - we wszystkioh dziedzinach gospodarstwa posU!llięto się nawd 
znacznie naprzód i zainotowano szereg poważnych zdobyczy. Sta­
rano się tylko przystosować tę działalność do zmienionych możli­
wości i mając te możliwości ciągle na U!Wadze· - spełnić naileżycie 
zadanie. 

Oto fPl'Zeprowadzonio w da1szym ciągu prace nad regulaoją i u.po­
:rLą.dikowaniem stanu ulic, SiZIO'S ii dróg, ruad wyikańczianiem, urządza­
llliem i konserwacją budynków i instytucyj niowopowistałych i już ist­
niejących, nad zadrzewianiem ulic i placów miejskich, rozszerzono 
pracę w ogrodach, parka·ch i skwerach i zakładano nowe ogrody. 
wzmożon·o nadzór budowlany nad bUJdownictwem prywatnem i 'U!je­
dnostajniono ruch budowlany pod kątem widzenia interesów miasta. 
pobudowano nowe urządzenia sanitarne i dla rezwoju fizycmego 
młodzieży niezbędne, wreszcie przy największych staraniach pro· 
wadzono roboty publiczne, dążąc do tego, żeby zatrudniały one jak­
największą liczbę bezrobotnych, żeby płaca tych robotników stała 
na odpowiednim poziomie a roboty dały najlepsze wyniki. 

Ta ostatnia spnwa stała S!Lę sp~jalną boląc:llką w nonna'1nej pra­
cy samorządowej - wobec ciągłego wzrastania liczby bezrobotnych 
w miarę pogłębian '. a się kryzysu gospoda.Fczego. W tej· dimedzimie Ma­
,2islrat był o tyle jeszcze w oiężkiej sytua.cji, ż·e s~an zatrucLnienia 
i rod.za i r.obót ipubl1czmyah or.a.z możruość ich p.rowadiz,enia zal.eżne 
bvłv zarówno od odpow:.e.dniego przydziału kredytów rządowyoh, jak 
i od obowiązujących w tej mierze zarządtzeń" Samorząd wytężył 
!Wszakże wszysbkie si.ły ,aby z,a,gadlll·ienie robót puibliczmyc.h poobawić 
na tak poważnej płasZJczyźnie, iżby moż.nia było i w tej trudnej do 
rozwiązania &prnwie uzyskać możliwie Illajwydatniiejsze rewlttaty. 

UPORZĄDKOWANIE ULIC I PLACóW. 

Wiedząc doskonale ,że .pobrzeby w tej d·zied,zm11iie przera-stają moż-' 
liwosci finansowe miasta, Samorząd starał się jednakże mimo wszysi­
lro doprowad21ić przedewszystkiem uli.ce i place mi~jsk.i.e do. należy-
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Dom czynszowy przy ul. Sulejowskiej 29. 
W głębi drugi podobny dom. 

Dom czynszowy przy ul. Tomickiego 34. 
Rusztowanie przygotowane do tynkowania. 
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iel!:'O Ponąidiku, a w dalszym planie s.bwo.nzyć ulice nowe ii oddać je 
dio uż\ntikru pt11blic.zJnego. 

W rokiu 1925 ogółem byłlo w Pi'otrikow~e 135 .uJlk (otiwa.rllydh), w ai.ą:­
i!u na.sitęp1I1yoh 8-miu lat fP1"Z)'lbyły 22 u!Lice n.owe, kitóne Samorizą«L 
worządkował i oddał dJO użytllw tak, że obeanó.e ogół1em jlest t11lic 
w PilotitiklQWie 157. , 

DłtJJJ!'ość ullic w roku 1925 wyinooiła ro . . h. 92.900; 1I1a:tomliast w roiku 
1933 wynosi 100.515 mtr.. h· (fPl'lZyroS\t 7.615 mitr. b.). Powiierzclhini•a 
WfSlzy'Sltlkich Ulfa~ w r . .1925 wyillosHa 1.088.000 .mitr. k.w„, a w i. 1933 -
1.179.500 mitr. kwi. (!PflZyrostt 91.400 mtr. kw.)· 

RoZioosl~ miaiSlta, znviłaszcza na peiryferj.a.ch, 1SjpO•W'odoW1ał koniec:D­
n10ść Sjpedjalln1ego U1Względnien~a potrZJeib terelllów oc:Dl1egłydh, ·ztnaj1dnr­
iaicvah s:ię na krań.cadh mi.iasba, najba..r:dz:iej d1oityahczias• zanń·ecLbanyich. 
Roboty w ,tyiah dzielini;oac:h wiraz z nliez,będlnemi praoami IIlad UipO­
l"ządkowairuiiem terenów śrócLmi<ejskich obejmowały: zaikład:anie no -
wvch brulków, ahiocLnilkótW i krawęmi!ków oraz prtz.0brulki01W1a111~e· i re­
mont stiaryioh. 

W ok•res·ie SfPll'awl()lzdtawie(zjym ziałożonio IIllOiwyclh kirawęża:u~ów na 
20_292 mtll". b., a chodnli!ków na 12.215 mbr. kw. (tyiliko w latach 
1929-1933 ,p1r:.z)'1>yłio ohodruików 5,493 mitr. kw.). 

OPrócz tego jplrzehudiowarno szosy i. przeipirtowadtzo11J0 remoolt tJrak­
tów ,pa·ńsitiwlQwydh, ,pirzedhrodzącyiclh przez ileren •acLm\iini.sł;ra.cyj1ny mia­
sta. T.rakty te UfPOr.ządk1owano, z.e'11Wa1Il\o nawieirzichniiię, przyg1dt01Wa­
no p1aruty, UJ~OŹJOIIllO chodinruki 1i z,ałioŻIOiruo Il!Owy IZ'tljpełlnlie b.rtllk na po­
wi.er.ziahci oiroł.o 3.000 mtr. kw. 
Z·a:z.naczyć ilu należy, ż.e ,płyity clio ahodn:ilków wyraihiano ·we w!ła'S-

111'ei beton.iJa,rtnii,, w ·ziwiiąz'.ktu z cz'em 1ms:zita p1mdiulroji ohn!iżyły siię clio X 
lros:ztów IPJOP!IiZ·0d1111i.dh, pr2:iyczem ,i ·a!lrości otrtzym!anego mater,jalu nie 
bvło nic do zairtZ1UJcen1'.a. ' 

Su1ohe te cyfry, kltóireŚimy wyż.ej podali, jeśl1i dho1d.zi o poUJrawę 
UJlic, s1zios, dróg ,i ohio1dnuikÓWI, nie Slą w slbanii'e diać jpełln.1e:go 01blraz!tll po­
.slb®'ll, jaki ma P.iiot\rtków do zantotllowalllia IW oslt!ailnliem oŚim-ioleciu. 
Wvsfarczy jediniakże .bodaj 1P'Owiie.r1zidh0W111i·e przypoIIllllieć sobi·e., jaikii 
bvł is'tal!li w ·tej diziedii;iniie pll1Z'edtt/em i jaki Q\1Jeon1ie, żeby UIWia'Żać wy-' 
niki za 110akisiymaline w ciężikioh wianulnikaob, rw j1ahlich je Ulzysik:an'O~ 
Dodać tlu .należy, że u!lilce ,s·ą ut\rlzyttnywanie cz')'ISlfo, •001 każdemu pmy­
ieZJcLnemu rlZ(UiOa :s ·ię .odraZIU w oczy w pooówtn.arniru ze sita1I1iem in111yc:h 
miia:st. 

OśWIETLEN.JE MIAST A. 

Jalk WlSIPIOmlil!ianlO, Piot:nkbw 1prz·ed1 rokiem 1925 n~e poSiiaidal zltl\Peł­
łllie oświebleinita ulbicmeglo. Na po.aziaJl!lru roku 1925 .ogółiem by.ło w P~od.i­
lrowie 73 laanjp uHd.ZJilydh. PilO'brków dosbowtniie it.on.ął w lllll11dkap\l. 
W rok1t1 1928 ,ia więc w t\rzecim rWui kadeniq:j,i Ma:gi$tlrla'llu, ogółem 
było jm izałożonyioh 435 lamp ulicznych. Obeanie, t . . j. w roiku 1933. 
jetst ich na uliictacih i placach publii•amycli 608 o ogó<Lnej mocy świetl· 
nei 64.340 waitlt. Oczywiście, że w zJWiąiz,lw .z tem wzirosiły niepomier-
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Dom czynszowy przy ul. Sulejowskiej 25. 
Z boku - Szkota im. Henryka Sienkiewicza. 

Dom czynszowy pNy ul. Ji'ocha 2. 
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nie kios1.z:ta 0ŚJW!ie'tillen.1i1a m6.asltia, k lóTe z SIU'Illy 39.000 zt roomie w ro­
kru 1925, sięgają 65.000 ził . w rok.u 1931, zaś w roku 1932, po zmrniej-'. 
ISZ·endu wa,tażiu pewniej iJ.ośc1i la1llłP UJLcznych i uzyskaniu nJiewie)Jk.iej 
~resztą obniiżtki. ceniy l])l"ądiu - lrosizty ośw.iiellleruia mia·sił@. wiymiosuly 
53.609 złiotyich. I 

ZADRZEWIENIE ULIC I PLACóW. 

PorówmyWUlj!ąic dane ieyfirowe z poszc>zegóbnyah miaslt pio~skk1h, moi­
na z całą 'Sll:nrowczo,ścią s!lwienc!'.zić, iż pod w.zgilęcl.·em zadlriziewienia 
llllliic ~ plaoów Piołlrtkbw pll:1zodwj·e i pr1zedsita.wi.a· się ZU'P'eł1n:e zadawa-l 
[aią.oo. Uliic nmma.bnie zia.c1rz.ewi.oin:y1ah j·esib oboon.ie w Piotrilmw.ie 20J 
W tioiku 1925 c11iZiew zas•a1dizl()II1yah w m: eśide Wt'laz z dirziewami owo-i 
dowemi na sa;osa.ch miej1sikkh było 7000. W ciągu os:tat'lliego 01Ś!mi10· 
illecia zasadzono .niowyah dirZJew p.a ul1ic:.3.cli ,publi.ozITTyah 4071. Że przy" 
iczvni.łro się to dmo do UJp.ięikazeru'.a miasta ,i .podruies.ieruia ·jego ogól"' 
nviah wa.rtU1I1ików Zidrowor!1IJycli - zbytecZl!lem ,jest wyjaś1U11ać. Zabru-: 
kowane, ·ośiwietflo:ne, •ozyste .i siohilltlldn.e, z.admzewi:onie ·i kwieciem U!piięk-1 
s~one charaMe.rystyczne uJ1ce sitarego grodu Trybumalskiiego zaicho-
waJ.v <S1W1ój ;llll'ok, a zairazie.m o:tiI1zym.ały obLiicze ·eUl!'0JI>ej1slkie. 

BUDOWNICTWO MIEJSKIE. 

W ahwiJli obee1nej, gdiy kiry'zyis fP~yn.ił tego rodzaju S1piU1sibon.e1nia 
wś·ród 'Wlszysitikńioh wal'\S!lw llUld!niości, iż iprzy niajwięks.zej cia1S111IQIC:e lo, . 
kalii mies1zllm1linyoh ( ·fysuąpe .rodJZJin gitiiie~d:zJL się w ip-o.jedyńczych je' 
.d!nio '1Z1oowyich mies:zikan~aoh, ,n.ie miogąio naiwet i z:a takie mieszikanń:re 
opęc1'zi,ć •s:talyioh kosiztów komorniany.eh, jes1 równoc.ześnie szereg 
mies .:::kań wołnych) - tirudlno je,st na:prawdę •zdać sobie siprawę z po­
'Wla:~i z1a~adnien1ia ,gło1d>u miieS/Zkan:ioweigo, j1akie stało ipr.zied Samor1zą' 
diem na p 10.C!Z1ajtlru roikiu 1926-igo· Zagaid.nienie t10 wygl:ą;dało ZIUpełni.e 
m1aC!z0i niiż dzis~aj. . 

DZiiś 02b1l1IJ.ą boilląiazką jesif tJrosika opfoioamia: wyid:a.1Jków 'Z•a cLaah niadi 
,!!'łiową, w:ówcz.as masowem ziagadJruieniiem bY'ła ml()Żiniość wzyslkania te­
!Qo dadhu. AJlroj,a prywatna była nli'kła, •zrupotrzebO'W'atlie ooc-ruz więk-­
size. W tych warunkach Samorząd cały naci.isik położył na budowniic­
itlwo miesiZikań 1dl1a z1ruspoikojeni.ia boda·j c.z.ęśieiow.ego po·brzeb mies.zlka.., 
niiowvdh ·Slzerokiieh wanisilw llllid111ośoi„ 

Aikioid hurdow:Lanie·i nadano możliwie niai·szel'IS!Zce ro'z:m1ary. świadi­
dzV o tern .buidlżeit Wyid'ziału Teahn.iamego Magisrtlrattu, .w którym wy­
d1at:k; na huidO'Wlllid'wo 'Za~mwją ozołowe m~eg.sce i który z sumy o-gól'­
inei 265 tysiięcy ,z.łołyclh w roku 1925-yim W111r1ósł do 575 tys·ięcy zfo-. 
ltvidh w rokl\l 1928. Na ,rok 1933134 (ł~mie z roOOt.ami L F UIIlidws.w 
Pracy) Ptl1zewńdll1ie się wy,cLaitków ~gó1"ą 658 tysięcy. Począw!SIZy od 
raku 1927 wybwdtowano więc nasitępuiąice domy czynszowe: · 

murowany dom piętrowy przy ul. Sulejowskiej 25 o 78 izbach mi~· 
szkalnych (koszt zł. 121.030.-), dwa murowane 3-piętrowe budynki 
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Baraki dla b~zdomnych, 

czynszowe przy ul. Sulejowskiej 29 o 294 izbach (koszt zł. 622.660.-), 
murowany dom czynszowy jednopiętrowy przy ul. Focha 2 o 20 iz­
bach mieszkalnych (koszt zł. 121.897), murowany dom piętrowy przy 
ul. Tomickiego 34 o 78 izbach (koszt 120.435 zł.) oraz c.ztery baraki 
dla bezdomnych pi:zy ul. Łąkowej i Polnej o 78 izbach mieszkalnych. 

Wiellkość mies:z'~ań, ukiłtad ll()lkali i uirzi'łdzenJ.a wewtnębrzne dooto-< 
sowano clio wymo.gów 111iowocizes1t1.ego hU1dJOW111iatwia, uwz,g>lędnfa.jąc 
lku1'11Uiraltne p.01tirZ'ehy t1.1od.ziJ1me lokaoor.ó:w,, .dla kitóirych mies·zikian.ia bu-· 
·dawano. J,eżeli dodarrny d10 teg·o hudowę gmachu s1z~oil1nego iprzy uflicyi 
Ceg'ieiltnfanej, kt.óry ocLciążył iin.IIle buidy1nlki, a który mieści 25 sa1',1 
otrzymamy łącznie 250 izb mies·zikalnyich o og,ólnej po'Wlierzchni 
7910 mtr. kw. · 

Nie twi·erdlziimy, że bwdowniiabwo w tyah .rozmi:a:raiah zideicyidiowtało 
o kwes1tj.i mieS1zikan:10W1ej w mieście, mamy prawo wszakże .J.llJ!l,iernać, 
iż na· pewien okires - i to nia j:tir111dirni.ej1szy jpOd tym wz,gl,ędem - &ia.-­
ła.iln«};E'Ć buid1ocwllana Samo!I"iząidru Z1I1aomie po:priawiłia opłakiam.e w tej. 
<llz'.ed•zinie stboo.wn.ld. 

Na potwier.diz·enie tego JPrz:yitoc:zymy naistęiprt.11jąioe oharaiktterystycz­
ine cvf.ry: otóż ogófua liiiczba izb mi.eszlk.a.Ln,ych wybud10wanych z ini­
Qjatywy prywait;nej .w okires~e 0id 1925 do 1933 r. wyniosHa 1947, Sa­
mor.zą,d zaś w tym samym c:zas i•e wyibuid0W1ał 1 jak W1S1pomnia.no po-
1PII1Z1ed.nio1 520 izb. Znaczy to, iż budol\Vll.lliotwo miejJSlkie sfanowJ zgó-
111a 26 % ogóLnego bfUICk>W!llńciiwa prywa1j:lnego w oiąigu lat 8illli'll. Cyf.r.ai 
la tak wymo·W!Illa nie wymag1a komentarzy. 

Poza tern bucfoWlil·i-C'łlwem miesizkan.iowem Magisttirat w okires.ie SfP'l'a"' 
wozdawczym wyikonał cały s1zeire·g innych robót. Z poważniejszyclt 
tvah IPirac należy wymienńć wspomn.ianią jiltŻ budowę dlwiutpiętrowego 
piachu szkoły powszechnej im. H. Sierukiewi'C!Za przy ud. Cegielnia-
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nej (powierzchnia ogólna 1500 mtr kw., kos.zt 457.003 zł.), nadbudowę 
drugiego piętra ratusza miejskiego, budowę pomieszczeń gospodar­
skich pr:zty .sz,ois~e Wy.ściiigowej, dobudowę części budynku w domu 
starców ptzy ul. BUjj1J1Jorwskiej, budowę strzelnicy na Płacu Niep'Od­
'lie2tośd. Tu też .ziaEczyć na:l.eży rok t1oOMJ.ie przeprowaidizane g.run­
itown.e remonlty butc1yników mi.ej1sikidli, ·13 ,piuibll. sizikól ipow:s.zeahn:ych, 
Łaźni mie~sikiej, Staiaji Opi,eki naid matką i d!ziiec.kiiem. Domu Star­
ców, buidynku Straiży Ogn1owe•j, Rzeźni Mi1erj1slkiej i intny1ch. 

W roku 1925 Magisttirat m. Piortmkowa z1aw;arrł z f.iirmą Ulien e.t Comp. 
w Nowym Yorku UIIno:wę na wykonanie urządlZ!eń wodiocliąigowo-ka-
1maliizacy,jlnly!Clh OTa'Z wybutdlowan.ie Ha1l•i Targowej. O samej pożyczce 
i i·ei naslb~'lłlwach fi1nams1Q1wych d1l1a ~aslta p'Lszieimy na inJilem mi~j­
s1ou (w .rnzdz. p. n. Finat11se Mie.j1skie). TUJt·aj nale1ży z po.śród obqelk­
tówt, ,ma,ją1ayclh oi]Jbirzymie z;nae'zooie d!lia da11szeigo ro!ZiwojlllJ mi.aslt'a , 
wyróżmć specjaLnie: sieć wodociągową i kanalizacyjną, wieżę ciś­
nień, zaw:ie·rają:cą Ż'elaiZiily zibioirn1i!k wody o 1P10i1emności 1860 m/Łrr.3 
(30 mltlr. śr.edlnicy), z\oodowarną w ogrodzie miejiskiim jaki() niajwyż­
sizym .putnikieie miasta, staieję pomp z 5-ma stlU!ooiami i sitaoję oozy­
sizc:ztania śicie~ÓIW. Bt11do1W1a ka!Il!ałów jest w ten SiPdsóib p11z.eipriowa­
d:l!01rua, że ś!Oi.eki pomp·OllllOwanle c1o 2 1 sił:U1dziien !mho.fa, s1pływają do 
'Pól konltakrtlo'W!Ych i z.łóż .s.z11am1owy;ch, :z'Illa.j 1dJU1j 1ąicy1dh się w pioł(\!azieniu 
z T'Z'eką. 

Z rohót 11uleinowlS1kich" na wyróżinienie zwsłu1guje SIPeaja1nie Hala 
Targowa, wyihwdloiwaina wieidlług ws1zel!hl1ch wyma1gań te•chniki„ P.o,za 
lci!llkwdlziec1t11 is/lde1Pami i .ok01łlo 100 s:tiraglainami jieslb ana zaopailr:ztoina 
w {J/bs:z.ernm, dhłJ()ldltllię o p·oii·em111ości 2500 mtir•.3

, w kitlórej pll"zecihowy­
wanie .są i maigaZ1yn101Wa1111e ,dllliŻe iQiości antyilwtów sjp01źyW1Cz;ycli. PII1z.y 
Hali is:t!nieje fabryka Sl,Zitucz,nieigo 1.odu, która, z.wd:ais!ZIOZa w okiresie 
le1\niim, niie:mało jprzyc:zynóa się do ulbrzyma111ia należytego slta111UJ hi­
e-ieny w mieśde. 

W dlbałoiŚci o h~~jeinę pulhlicz:ną ~ dążąc do s;two1rzenia j-aknaij.lep­
sizviah walfTUl!J.lkóiw Ztd'l'o.wmtmych dlla mies1zlkańiaów, Samo111Ząid miejiskii 
pr.zystąpił róW!Ilież w ll"oku 1927 do budowy Stadjonu Sportowego. 
Mieśici się on JP!I"ZY 1cLawtrnej Szos.ie Wyścigowei (olbectni.e uil1. k[J't. żwir­
ki}) i oibe,jmufe 't'er,en o p-01wń·ertZ1cihnó. 4560 ro?. Sta:djon mieści h.oi'sko 
Piłki rrożn10j, bieŻIIl.ię :siz,Lakową d!ług·ośoi 500 m!~r. (.jiedna. z1 n:ajllepSizydi 
w J'iol\sioe), boislko clio si.iaitlkówild i lros1z;ylkówlkii, tie.re111iy po.d toiry łruiczne, 
lkorrtiy tennńis«:>we ~ b. 1dl· 

W .osltaib111i1dh lata.ah -wyko111ano carłlkow1ilte op1ar'kM11iemi,e stbadljonlt.ll i oto­
ozono je d111z1e:wa:mó. oira.z wyht11d'O\viano 2 seia.tin.ie .. Obok 1Slladijonlu wy­
buldiowan10 jpłyiwla11niię miej1siką. DU1ży base!Il! w pły1wialln.1i pos~iada 50 m. 
dłiur!!'Ośc:i, 40 mll\r. 1sizerdrości i gł·ębokości 5 mitlr. {ip'oid1 SkooZtI11ią). 
Ooróc!Z itieigo 'l1lf1Zą.d,zo1110 sipeojaJln'Y basen clio kąpie.li dla dzieci (W"y­
m1aivu 20X 40 mlhr. i 0,60 mk. głęboko·ści). Koło 1Pływal1n,i urządzono 
pfaże oraz na11ry·ski z. zimrną wodą. Pll"·ZY basenach zaiimsltailowano 
UJ11Ząid1z,elllaa nawiad1n1iaj ·ąiCie i od\pll"'owadizai•ąice w i.Ilości 114 mtńr, biież. 
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.Ogród Jordanowski przy ul. Sulejowskiej. 

Ogródki działkowe przy ul. Sulejowskiej. Na pierwszym planie 
z .prawej strony roboty ·terenowe . pod Robotniczy Stadjon 

Sportowy. 
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'draz UlI'.zą)dZIO'lllo .rozihieiriallii~ę ,dJla m żozytm o 10 kabin1ach„ mog~ah 
JPOIDieścić pr:z.esz:ło 60 os·ób oira.z· kabiny dlia kobiet 

O d.on1iosło.śoi i zina<:.zeni.u budowy ty1oh wz,ąd.zeń świadczy najle­
ipiej rosl!lą<:a s~ale firekwenic:ja korzysbaj.ąicych. Wobec tego, że mia.­
~u j1edJnak 1POil11zehll'e jest jes·z.cze jedno boisik·o Sjporbowe, p11zys-tą­
piono w roku bieżącym do budowy ćwiczebnego stadjonu sportowego 
w robotniiczej dziel!nicy mias.ta pr.ziy uil. Siel1j'Owisikiej. Roboty w tej 
cihwiili . tJr'Wlają i w niiedłiugim czasie Piobrików będLie posi1adał dlrugi 
:stadi10n sipo·rfowy .<lila użytku robo11ników wz1J1,jesi.ony. . 

Dz:iałal!n.ość Samoir:z.ąidiu na polu bUJdOWIIllio~wa illJie o.g,raniicza się tyl­
!lko do robót iaiiwes1tyicyjnych, pJI'10'Wladzooiyioh we właSinym za1k.resiie. 
·no obowiązków jego należy również nadzór budowlany na terenie 
całego miasta. MiaSJto oruwać tu mUJsi, aby roboty budowlane były 
iOl11zeprowadzal!le ~.odln~e z oboWlią,zuijąicemi pirizepii.sami budowlane­
mi, 1Pr2lewidzianemi w 1f10ZJP1Cltt1z.ąid,z:ooiu P·rezy.denrta RzieozwoS1polibej 
z dnia 16 1'1llteg'O 1928 r. o prawie bUJdiowlanem i zabudQ'Wlaniiu osiedlii. 
flJ)l1.Zed'f\em oibowią:zywały IPirzeip~sy r·osyj1silde). Władze .miejskie ro.z.~ 

• t0ait.nu1ją pTzedł.ożione projeikty budiOW1lane ocooi.aj .ąic je z pumlkitu wi­
dzienia fachowego, U1Z1gadmńa j ·ą z ogóll1mą p•oliiyką bUJdowll.aną miasta, 
StDl'laWUią nad1z.ór l!lad .s1pooobem z1abudowy, m:i.jąic sipeojalinie na uwa­
dize wz.~lędy bezipi•eazeńsrtlwa pubLczmego i higjeny mieS1Z1kamiiowej. 

Działalność Samoir.ząd.u w tej dzied:ziiinae była w okiriesie ~prawo­
iz,dawcz:ym barcLzo iro2Jl1egfa. Mimo, że n.aogół prywa·tny rilllch budo­
"'Włl1a•nrv wytkazuje słabe tętn-01 w każ.dym mz~e niewisipółm.iie.m: e słabe 
do i'Sllln.i1eijących pofrz,eb, inispekoja budowlana była p.rowadzion,a w całej 

,roziciągfości i w sposób zdecycLowany wobec W1S1zystkich tych ooób, 
ki~óre nie okazały z-roziumi·eniia inlt•eresu ipow.sizechnego i próbowały 
łedwewiażyć .za.sady buidowilMlle, niarażając eS1tetyikę mi.asita, a przede­
wszystkiem życie ludzkie na niebezpieazeństwo. Tej niewątpliwie 
bel:względności zawdzięczać należy, iż w okresie sprawozdawczym 
nie zanotowano w Piotrkowie ani jednego wypadku załamania się 
jakiegokolwiek budynku a następnie . i ofiar życia ludzkiego. 

Aczkohv'.ek w ·Sikromnych ro:zimiarach, ze wz.~lęd.u n.a braik foodu-· 
&zów, Mag.iis:trn.t starał s1ię iść na rękę budown1otwtU małych domów 
•mzez diooitaTcz.ooie c·eg1ły, obniirż·eniie oipłat i t. iP· 

Poza temi cizy;nno1śdami Magistra'! zwiraica.ł SIPecjaLną uwagę na 
wv!!lląid .z,ewnębrizny, Sltan bezpieczieńsbwa oriaz saniiba.rniy prywatnych 
budvnków. Na silmtek wezwań Magisibrału oraz ~ro~by na.łożenia 
ka!I'y rokll"OC:ZIIlie właśdcie1e domów ·zani.edbanych przeprowadzali· 
nieZJbędine ll'etnonit:y, od1rnawian=e fasad, oty.nikowan.ite i 1J. p. W ra­
zie g.rożącego niebe12piec;zeństwa lokali i oporu ze strQIIly właścicieli 
niieruohomości Ma1g.ilsibrait pll'l.Zeplt'owadzał wie własauym z.a.kresie iP'Otr.zeb­
lW remond na r.aclhumiek właśddela .dicmllU!. 

ROBOTY PUBLICZNE. 

Si:mtwa robót pub11iaz:nyoh była s'ba.łym i najpoważin'.ejsz-ym pro­
b1emem w naszej pracy SlalDJOJl"~dowej. Chod'ziło bow1em e> rea1izo-
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wanie rzeczy, kłtlór-ej nie są w strunie r01Związać najwięks,ze i n.mjs i.l­
n1ei1S1ZJ0 . organ:zmy pań.sitwowe. Cóż zmiaczyć bu mogą wiobec teg·o ni.kk 
możliwości s.amorz<1idu miejisikiego. - samorządu, który przy każ:­
dvm swoim wydatiku jak i w UJStalaniu swych źródeł dochodu na por 
krvoi.e tych wydiabków po.zbawiony ·zosit.ał Ztl!Pełnie praWia i możno­
ści samodz :eLniego stanowienia? 

Klesika bezrobocia, sz.er,ząca się z roku na rok a potem i z. d.n.ia n:a 
dzi.eń, domagaiła się jedniakż,e od samorządu I11aszego energiozneg<> 
działania i robien:a ws1zyistikiego - bodaj nad siły, by r.ozmiary jej -
choćby doraźnie - z.mrniiej .szyć, a wciąż rosnące pobr.zeby - dh.oćby 
cąęśoiowo - zastPokoić. 

Nie zidejmując z siebie odipowiedz.iaLn,ości, wyniaj1d1Ując O()I'laz inne 
możliwości, pnzedlstawiiając samym robotnikom otwarcie i szczerze, 
jaki jesit faktyczny sfan rzeczy i jakie możliwości, Samorząd prowa­
dził iedlil•akżie rokroczm.ie roboty .publ.iczne, starając s1ę z.atlrodnić 
przy niiieh j·aknajwiększ.ą liczbę beZTobotnych, ipłac:ć tym robotn.ikom 
sprawiedliwe srtawki dzienne przy największej ilośoc.i dnii pracy< 
i wreszicie dać sipołeczeń'8JŁW'tl jak!Il'ajwiększe i rzee:z.ywis·te kornyśoi 
rz robót, które prZ1eprowadza. Poniiżej dajemy tabelę, która ~lustruje 
·stan za trudnienia, płace, ozas pracy i koszta robót w CJ1kresie przed 
1n.aszą i<adenoją, t. j. w roku 1925 - i w czasie naszeij kadeooji, t. j.: 
od 1926 r. do c.hwilii obecnej. L 

Ilość 
Rok zatrudn. 

roboto. 

1925 349 

1926 1206 
1927 617 
1928 152 
1929 403 
1930 970 

1911 706 
193l 701 
1933 920 

(do 15/IX-33... 

Stawka 
dzienna 

w zł. 

:;, 50 

2.80 
4.-
4.50 
5.-
4.-

4.-
4.-
4.-

Ilość dni pracy 
w tygodniu 

6 dni 

.. 
„ 

w I półroczu 5 dni 
w li " 4 dai 

3 dni w tygodniu 

Koszta robót 
w danym. 
rok u. 
w zł. 

54.000-

225.975-
180000.-
175 000.-
320.UOO.- · 

405.000.-
149 252 -
189.417.-
201.757.-

Zdajemy sobie dokładnie sprawę, że tak liczba bezrobotnych jak 
i czas ich zatrudnienia są zbyt małe w stosunku do potrzeb, że staw· 
ki płac robotniczych były nieduże (aczkolwiek inne miasta miały od 
naszych stawek znacznie niższe, np. Częstochowa - tylko 2 zł. 60 gr. 
za dzień przepracowa·ny), ale nad tą świadomością niedostateczności 
środków naszyc.h góruje inna jeszcze świadomość, że nie ominięto 

. ani je·dnej możliwości czynienia więcej, niż z.robiono. 



Plac Niepodległości (dawny plac hali targowej). 

Park im. Ks. Józefa Poniatowskiego. 
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PLANT A\:JE MIEJSKIE. 

Mia:sto nowoczesne dbać musi o to, ż;eiby nie tylko było duże i bo­
gaite w wygody, ale też zdrowe i piękne. Im wię1cej palików, ogro­
dów, skwerów, trawników - tern mia.sito piękniejsze i iJdrowsze. 

Pod tym względem staraniem Samorządtu było, ażeby Piotrków 
mógł służyć p1rzy.kłaidem dla innych miais-t. Poza zaidrzewieniem ulic, 
o którem była mowa poprzednio, zakładano i u:dostępnio·Il'O łwrzyisif:a­
nie z cał.ego szelregu zieleńoów i ogrodów na terenaich, któ.re spe-
c jalnie w tym celu wybrano. -

Na miejscu, gdzie stały dawne stragany Hali Targowej, obecnym 
Placu Niepodległości, założono, po spfantowan.iiu całego ,terenu, 
skwe:r, będąicy 01beic1I1ie ozdobą itej cz.ęści śródrrnieśicia. W skwerze po· 
robiono odp,01wiedinie uhczki i miej•sca do odiporezynlku, cały teren zaś 
ogrodzono niską żelazną ba1rjerką. 

W ogrodzie po-Bernardyńskim rnz.ehraino Sitary szipe<tny pfo.t od 
uJHcy Słowackiego, który zresztą gr,qził róWl!lież zawa:Le1niem się i udo­
stępniono przejście z ogrodu na ulicę im. Prezydernta Narutorwi.cza 
pr.zez wymmorwanie z rtei sfrony og:r.odu s·chodów z prz)'lczół.kami na 
kwiaty. Tereny wo,Lne w ogroidzie splanforwa~o, przeikopano i zasa­
dzono krzewami jak również wykonano gruntowny remont oranżerji. 
W bieżącym sez,onie jesiennym Samorząid przystąipi do zasadzenia 
drzew okazo,wyich. 

Park im. Ks. J. Poniatowskiego doprowadzono do po:rzącllm, p:rz·e­
prowa,dzono uLiczki, wyregulowano wolne tereny, poikryto boki Stra­
wy darniną, staiwy rybne wyszlamowano i przeą»rowadzono raicjo·· 
nalne rozsadzenie kwiatów i krzewów. W półinocnej ,czę.śicii parku 
urządzono ogródek dła dzie1ci. W południowej części zaiś - Ogród 
Botaniczny z basenem betonorwym na rośliny wodne oraz spec~aLnem 
urządzeniem dla roślin pnąicych - przejście ażurowe zairośnięte pną-· 
czami (t. zrw. po włosikJU pergola). O 01grodzie. botanicznym i jego zna· 
czeniu speojalnie 1clla ucząicej się młodzieży piszemy oddzieiJ.nie w roz· 
dziale "Oświata i Kultura". 
Zamknięty i zUJpełnie dla Ludności niedoistępny ogród cerkiewny 

przy uil. Słowackiie.go wyidizierżaiwiono od P.aństrwa, ort:woir·z10IIlO i uiczy­
niono miej1sc·em dla oidpO'czynku i zabaw dzieicię·cych. 

Do ogrodów diopiriorwadziuno wodę z wodociągu miiej1sikiego dfa po­
lewania kwiaitów i drzew. 

W ostatnim roikJU S1p1ra.iwozdawiczym za-łożono t. z,w, ogródek jorda· 
nowski na ul. Sulejowskie~, przy miejskich ·d<Jmach czynszowych. Tu 
naidmieni.ć też należy, że w 1932/33 r. ziałożono p·nzy uil. Sulejowskiej 
ogródki działkowe, obejmująae1 50 działek od 360 do 380 m2 każda„ 
Cały teren ogródików otoczoino siatką żelazną na dęibowych słtl!p'aicth. 
W ogriodach ro~szeirzono równierż inspekty miejskie, zaprowadzono 
ho·dowle kwiatów dywanowych oraz szkółikę hodowli .drzew (20.000 
e gz.) do rozsad-zamia po uJicaich i zaoszczędzenia kosztów na te cele. 
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·W par.kach miej1skiich •urrządzono szereg kwietników, cziem miejsca ~ 
11rolJllaicono i dodaJillo im dużo żywo ści i uroku. 

W se:zooie jesiennym b. r. wykonane będzie zad.rzewienie ulicy 
Słowackiego za przejazdem, ~owowyibru:kowanej ul. Łąkowej, ulicy 
Piłsudskiego za .przejazdem, ·ul Mickiew1cza, zasilenie trawnii.ków 
świeżo posianych, .wysypanie leszem uliczek w ogrodzie Bernardyń­
&k.im i dosadzenie drzew w szkółkach hodowli roślin. 

REGULACJA I POMIARY MIASTA 

Wszelka działalność na dłuższą metę jest niemożliwa bez planu. 
Dotyczy to szczególnie gospodarki puhl:icznej, a wię•c i samorządowej .. 
W gospo.dairce komunalnej takie zasaidnicze znaczenie ma plan roz­
budowy. 

Uwzględniają<: wszystkie warunki miejscowego terenu i ich przy· 
puszczalną drogę rozwoju, jak stosunki ludnościowe, mietszkaniowe„ 
przemyisłowe, rolnicze, warunki bezpieczeństwa, higjeny oraz roz­
woju kulturalnego i t. d. - plan rozbudowy ustala obowiązujące na. 
każdym kroku i przez dd'ugie lata zasady takiego postępowania, aby 
m.zibudowa miasta nie miała charakteru chaotycznego, leaz zmie·nzała 
w odpowiednim i dla miasta je.d}'nie korzystnym kierunku. 
Podnieść tu należy, że spraiwa ta nie jest bynajmniej kwestją teo­

retyczną, jakby się to napozór komukolwielk wydawało. Albowiem 
nawet w okresa•ah największego upadiku go·spodar.czego miasto nasze: 
w naturalny sposób się rozrasta, budownictwo„ chociaż w małym sto· 
pniu, posuwa się naprzód, ulice p·rzybywają, całe dzielnice miasta 
zmieniają swój charakter - wszystkim tym przemianom miasto musi 
jednak nadać charakter racjonalny, któryby w przyszłości nie, stwa­
czał szkodliiwych niespodzianek. Bowiem plan miasta - poza poda.­
ltlemi wyżej celami - za-pewnia jeszcze i tę wygodę, iż tego, co na. 
jego podstawie wybudowano, nie trze1ba będzie burzyć, jaik to nie-· 
wątpliwie by miało miejs·ce przy budowaniu hezplanowem. 

Dla zrealizowania tych celów UJtworzono w sierpniu 1932 r. pod 
kierownictwem inżyniera specialisty Biuro Pomiarów, które1go zada-­
niem jest orgamizowanie i systematyzo<wanie materjałów z zakresu 
miernictwa oraz przeprowadzenie pomiarów miasta dla stworzelilia 
wspomnianego planu. Od jesieni 1932 r. praeprowadzono situdja pr.zy­
gotowawcze do wykonania t. zw. trjangulacji i poligoni•zacji, poc.ziem. 
przystąpiono do właściiwych prac pomiarowych, któ.re w tej chwili 
prowa.d:zone są w całej roziaiągło·ści. Praca ta, tak poiwa.żna, obli.czona. 
~est na sze1reg lat i jedynie da możność uzyskania pJanu zabudowy. 

Zazna.czyć należy, że pomiary prowadzone są pny pomocy odpo· 
wiedni.ch imtrumemtów, wypożyczonych Magistratowi przez Mini­
sterstwo, Politechnikę Warszawską i Magistrat miasta Warszawy. 

W chwili obecnej personel Biura Pomiarów składa się z kierowni~ 
ka biura - iinżyniera specjalisty, 3 techników i 1 .pomiarO'Wego. 
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ROBOTY INWESTYCYJNE WYKONYWANE PRZEZ SAMORZĄD 
W ROKU 1933 - I PLAN ROBóT INWESTYCYJNYCH NA OKRES 

ÓD 1934 DO 1938 r . 

. W Wlflli:lm długotrwałych starań i inte1'Wencyj u czynrników m:iairo 
:dajlllych Samorząd miasta Pi:otr:kowa otrzymał latem bieżące,go roku 
z kredytów nowoutworzonego F.unduszu P,rncy subwen1cję w wyso 
kości 325.000 zł. oraz z funduszów Mini:S1teirstwa Opieki Społecznej 
zł. 95.000.- na przeprowaidzenie w roiku 1933 robót pubHcznych na 
terenie mia:sta. Wobec tego, że ,dzialalnośc Funduszu P1racy pomyśla­
na jest na ,dłuższy ok_res ,czaisu, w związku z cz.em gmina m. Piotr­
kowa może hazyć na da:lsze kredyty te1go rodzaju róWlil!ież i w lart:a,ch 
następnych, Samorząd Miejski znalazł się wobec poważne,go zaiga­
dnienia opraicowania sZJcze~ółowego planu robót tak, aby ni:e polegały 
one tyJko na doraźnem zimniejszeniu klęski bez:robocia w roku bie­
żącym, ale zmiieirzały do p11zysip«J>rzen1ia mi.astu tych ws1zyisrtkfoh t11rzą­
dzeń i gałęzi normalnego gospodairstwa miejskiego, kitórych diotych · 
czas Piotrkowowi brak i które, stanowiąc nieodzowną i rzeczywistą 
potrzebę miasta w chwili obe,cne1j, mogłyby być jUJż oibe.cnie i w la­
ta,ch następnych korzyisitnie reaHz·owane. 

Plan ten opracował Zarząd miasta w ·porozumieniu z fachowymi 
czynnikami administracji samorządowej i przystąpił do jego relizacji 
fa,tem bieżącego roku, po zakończeniu pertraktacyj finansowych. 

Plan ren .przedstawia się w ogólrnych zarysach ja!k następ'lllje: 
I. ·Roboty drogowe. Roboty w tym zakresie obejmują ułożenie 

kostki cementowo-granitowej na ulicach znajdujących się w cent.rum 
samego miasta, a więc na u1Hoaich Słowackie.go (do przejazdu), Zela­
mej, Le·g'jonów, S1enildewi:cza i Placu K.ościn.J!s1zJki, ułożenie kostki gra­
nitowej w centrlllm ,dawnego Stairego Miasta, t. j. na ul. SieradZlkiej, 
SzeW1skiej, Placu TrybUJnals.kim, K;onarskiego, Pijarskie,j, Grodzkiej, 
Farnej i 1Placu Czarnieckiego, zabrukowanie ulic Micki·ewi1cza, Łą· 
koweti, Cegielnianej, Przieskok, Sz.erokiej, Półn0<onej 1 Ga:rbaorsJd,e.j, Bu· 
.gajskiej, Nowy Swiat, Staszica, Czartkowskich, Mickiewicza (od Pro· 
menady), Łąkowej (od Słowackiego), Par1kowej, Belzaickiej (do Łą­
kowej) oraz remont wis.zystkich istnierjąiaych ulic, w p~e,rwszej linji 
traktowych. 

Następnie plan przewiduje założenie szosy i pokrycie leszem (trwa­
łym i wytrzymałym na wpływy opadów atmosieryoznych oraz JJ:a 

dzfałanie wysokiej temperatury) naistęp'llljących uilic miejskich: ul. 
Wierzej<skiej, Koście.lnej, Rolniczej, Michałoiwskie1j, Wodnej, Robotni­
czej, WłókiallJiliczej, Przędzalnianej, Zórawiej, Wyścigowej, Przemy­
sfowej, Wi1gury, Swiel:'czoWJSkiej, Spacerowej ·oraz ipołączen1e ul. 
Swierczowskiej do Sulejowskiej i przedłużenie Uil. Jagiellońskiej do 
Jerozolimski·ej, Złotej, Narutowi,cza, Nowej, Beilzaickiej, Górnej, To· 
polowej, żabiej, Parkowej i Stodolniainej . 

We wiszystkich tych ulicach, któreśmy wyże.j wymienili i w u:li­
c,3/ch wyż.eq niierwy:licizionyich układane będą krawężniki:, chodrniki 
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i drzewa uli•czne - wrszędzie, 0 dzi,e ich datąd ni·ema, wzglę.dnie 
gdzie zachodzi konieczność uzuipełnienia lub naprawy już isinie.ją­

cych 
IL Ogródki działkowe. Plan obeimuje wykończenie o~rócLków dział­

kowych przy ul. Sulejowskiej (50 działek), prz.y ud. P.rzemysłowej 
(82 działek), przy u11. Okr.zei i innych. 

HL Obrukowanie i regulacja rzeki Strawy. Problem zabudowy rze.­
ki Strawy jest oddawna bardzo ważny dla Piotrkowa ze w.zglę<lÓ!W 
prze1dewszystkiem ogóLno-.sanitamych, gdyż rzeczka ta, nie maiją· 
ca odpowiedniego strtllDlienia dla przepływu wód, gromadzi wszelkie 
nieczystości i zatruwa artmos.ferę całych dzielniJC miej'skiich szlkodli­
wemi wyziewami swojego koryta. 

Najrozmaitsze projetkty w kierunku roZIWiązania tego zagadnie­
nia spełzły na nic.ziem jużito wo·bec braku środków fiinansowyich, 
przy pomocy których mogłyby one być rozwią:zane juiżto wobec tru­
dności technicznych. 

Na czoło wszystkich innych wysunęły się wreszcie dwa projekty: 
jeden, którego inteinoją bybo przebudowanie koryta Strawy, aby mo­
żna było uzyskać spadek wód, następnie budowa centrali wodnej 
(Twardosławice), spiętrzenie wody, która następnie wartkim stru· 
mieniem przepłukiwałaby koryto Strawy i drugi projeikit, zmierzający 
do zupełnego zabudowania ·koryta Strawy tak, aby wszelkie zbiera -
jące się w niej nieczystości odchodziły poprzez specjalnie pobrndowa­
ne w tym celu kanały, zaś same koryto zgóry zostało zakryte. Po 
wyczerpujących badaniach co do wartości obydwu prn.jektów - Sa­
morząd zdecydował się na ten ostatni z dwóch powodów: 1) drugi 
projekt jest mniej koszi:owny, 2) daje lepszą gwarMlcję sku1:e<:zności. 
Projekt polega, ogólnie biorąc, na tern, i.ż stworzO'llle. zoS'taną dwa 
koryta: jedno górne otwarte, w dolnej części brukowane, powyżej 
odarniowane (z możno.śdą s!opniowego zakrycia) oraz d:rugie ko­
ryto - dolne, kryte., o śrndni1cy od 50 - 80 cm., łączące się z gór­
nem :za pomocą studzien przelewo'Wych i rewizyjnych. Normalnie 
ścieki nieczystości spływać będą przez koryto dolne, zaś wody bu­
rzowe (z opadów atmo.sferycznych) spływać będą przez studzienki 
rewizyjne do dolnego koryta, rozcieńczać ścieki i powodować szyb­
szy ich odpływ. Górne koryto z1bierać będzie w ten sposób tylko 
wody powstałe z roztopów wio·sennych oraz z większych opaidów 
deszczowych. Zrealizowanie tego projektu wymagałoby kosztów 
około 200.000 złotych i wydaje się być jedyną możlirwo.ścią . roz.rwią­
zania tej tak poważnej sprawy. 

IV. CZĘSCIOWE ZASYP ANIE ST A WU NA PLACU 
NIEPODLEGŁOSCI. 

Sprawa za:sypania stawu na pl. Niepodłegłośd, zbierającego rów­
nież wsze1kie niec:zysto-ści, napotyka na duże trudnośd. Chodzi bo­
wiem o to, że w pe'WIIl.ych miejscach staw posiada wody źródłowe, 
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które wydobywać się będą na powierzchnię. P1rojekt przewiiduje za­
tem zasypanie staWIU i urządzenie na nim skwieiru opróoz miej•s1c, 
w klórych rnaijidu1ją s.ię wody źródłowe i które pozostaną otwarte. 

V. BUDOWA SZKóŁ I INNE INWESTYCJE SZKOLNE. 

Sprawa ta jest potirz.ehą palącą wobec ciągłego ro.zrostu szko.1-
nioirwa pows·zechnetgo w mieście i braiku odpowiednich pomie•sz­
czeń dla dzieci nowowstępujący.ch do szkół. W pierwszej linii prze· 
wi1duje się bUJdowę s~koły przy ul. Łąkowej. Szkoła ta pomyślana 
jako nO'l"IIla1na 7~klas1owa odciąży zagadnienie pomieszczeń szkol­
nych na okres kilku lat w tej robotniczej dzie1lnicy miaista. 

Pozatem niezbędną jest również rzeczą wybudowanie szkoły po­
wis•zechnej w dzie1niiey nieimającej odpowiednich l<>kali SIZ.kolnych 
(Szkoły im. Staszica i B. Jose'lewicza), budowa s·ali gimnars•tycznej 
przy Szkole im. T. Kościuszki i rozbUJdowa Szkoły im. Poniatow­
skiego prz_y ul. Piłsudskiego 37. 

VI. ROZBUDOWA RZEżNI MIEJSKIEJ. 

Obeonie Rzefuia Miej1ska., w której uibój przekracza lkzibę 20.000 
sztuk rnciznie, nie odpowiada wymo·gom techniki i higjeny. Budynek 
jesit stary', i mimo wszetlkkh przeróbek, których Samorząd dokony­
wuje - nie na·daje się na te cele, gdyż na jednej sali odibywa się 
UJbóJ, parzenie, obrabianie i ochładzanie ziwierząt. Nowy projekt 
przerwiduje przebuicLowę całego budynku w tein sposób, iż dla u:bo?u 
nierogacizny i bydła będą przeznaczone specjalne ubikacje na po­
szczególne czynności, a więc t. zw. poczekalnie, hala uboju, parzel­
nia, skrobiarnia, obrabiarnia, hala chłodzenia i hala do płókania 
jelit. Przewożeniei zwierząt z jednej hali do następnej zostanie zme­
chanizowane tak, iż zwier.z•ęta przewoiotile będą na kole.jikach, umie­
szczanych na szyna.eh. Przewiduje się również rozbudowę części ad­
ministracyjnej Rzefui przez urządzenie spec,ja1nych pomieszczeń dla 
rzeźników chrześciUan i żyd.ów. 

VII. BUDO W A SZPITALA ZAKAżNEGO 
I ODDZIAŁU CHIRURGICZNEGO. 

Sprruwa ta od szeregu lat jest również na porządku dziennym piraic 
saimorzą;cłowych. Obecnie Pio.trków nie posiada wcale szpitala db. 
.zakaźnie chorych. Projekt przeiwiiduje bu<lowę takiego szpitala sy­
stemem pawilonowym z tem, że stopniowo będą dobudowywane po· 
sz·cZ'ególne oddziały a p.rzedewszystkiem oddział chirurgiczny, urzą­
dzony zgodnie z wymo.gami szpital111ict_wa nowoczesnego. 

VIII. ROZBUDOWA SIECI KANALIZACYJNO-WODOCIĄGOWEJ. 

Duża część domów w mieściie nie została dotyichcza.<s połączona 
z siecią kainalizaicyjno-wodocią,g.ową. W pie·rwszej linj~ zatem prz.e-
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w~dluije siię przyłąiazen:ie wiszyisrbkiiclh nie•ruchOilllości leżących p11Zy 
sieci do ma,gi9trali wodiocią.~m\ ej i kanałowej - na da1s.zym planie 
razhudowę sieci. 

IX. ROZBUDOWA SIECI GAZOWEJ I GAZOWNI MIEJSKIEJ„ 

Taik samo przelWi:dywane są rnz1ległe roboty w związku ż rozibu­
. dową sieci gazowej, która doprowadzona zosfani1e do wszystkich. 
k~ańców miais.ta i W1szędzie tam, gdzie jej dotąd n~ema. JednoczeŚini.e 
p~zeprowadzony zosbnie .remont i ulepszenie urządzeń Gazowni 
Miel1s:kiej, celem zwiększenia jej dochodoiwośd. 

X. BUDO W A PRZEJAZDU POD KOLEJĄ 
NA UL. SŁOWACKIEGO. 

Jest to spraiwa: 1ba·rdzo ważma i pilna, gdyż obeonie .ruch na uL 
Słoiwackiego tak pie1S1Zy jalk ~ kołowy oraz kanisport dlla całei c:IJziieJ.rrilciy­
miasta jest tamowany .przez przejeżdżające pociągi na torze ko.Lejo­
wym. Projek:t przew~duje budowę tunelu idącego od u!l. Staszka (za 
przejazdem) poprze1z uli.cę Ż·elaz,ną, do ogrodu kolejowego, skąd, , 
okalająic wieżę ciśnień, tunel wyprowadzi na poziom ul. Słowacki~go. 
w śródmieściu. Jes1 to jedyna możliwość rozwiązania tej tak wawej, 
dla rnZJ:Woju miaista sprawy. 

XI. ROZBUDOWA URZĄDZEN SPORTOWYCH NA PŁYW ALNI 
MIEJSKIEJ I STADJONIE ORAZ BUDOWA DOMU OSWIATY 

1 SPORTU. 

Dążąc do więkis·ziego rOlz'Winięcia .dizi.ałaJ.nościi na piofo wycho­
wani.a fizyic.znego, Samorząd przewid.UJje wprowadzelllie całeg10 s1ze­
regu ulepszeń i noiwych urządzeń sportowych zarówno na pływalni 

·miejskiej jak i na staidjonie spodowyttn, a więc rw'y{końc·zenie urzą- ­
dzeń, budowę naJt.rysków, trybun i t. d. Specjalnie ważną jest sprawa. 
budowy domu oświaty i sportu·, p;rojektowanego j;uż ;przez; Samo~ząd 
od kill{IU lat. Gma.ch ten będzie centrum ognisk~ąicem wszyistkie 
poczynMlia w kierunku rozwinięcia oświa:ty l1UJdowej i sportu dla mło ­
dzieży oraz między :iinnemi mie·ściić będziiei Muz1euttn mlie~skie, Miejską _ 
Bibljote1kę PiUhHcz.ną, Miej1ską Czytelnię Publiczną oraz salę teatralną . 

XII. BUDOWA OSRODKA OPIEKI SPOŁECZNEJ. 
Obecne instytucje miejski.e w dz.iedziinie opieki S!Połe.cznej wyka'­

Zt,lją stały 1Wzros{ i odgrywają tak powa.ż.ną rolę w życiu ludności, 
iż zachodzi niezbędna potrzeba rozszerzenia lich .zakresu P'racy oraz 
rozbudowy pomie1sziczeń instytucyj opieki społecznej. Plan przewi­
duje zatem budowę Miejskiego Ośrodka Opieki Społecznej P'rzy ul. 
Bujnowiskiej 2, który obejmie żłobek dla dzied starszych, żłobek dh 
dzieci młodsz-yich, Dom Starnów, Kroplę Mleka i Ochronkę Dz.ie·­
cięcą. 
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XIII. BUDOWA REMIZY STRAŻACKIEJ. 

Obe.cnie pełni, jak wia•domo, słuiżbę raitO'Wltl'iczą Ochotnfoza Straż 
Ogniowa. Remiza straży jest pod względem t·ec'hnicznym przesta­
rzała i nie odipow'iaida nowoic·zesnym wymaganiom. Pona:dto wobec 
wejścia w życie w czaisi0 najbliiższym przepi.sów państwoiwych, które 
wprowadzają obowiązek uitrzymywainia w więkiszy;ch miastach sta -
łego odidiziiału zawod·owego sitraiży o•gniowej, Samorzą•d p1"ojektu1je 
budowę takiej remi:zy, w które~ mogłyby znaleźć pomieszczenie rów· 
nielŻ mieszkania i warsztaty rzemieślnicze strażatków-rz.emieślników, 
któr.zy będą anogli w gad.zinach wo•lnych od zaięć tT'Uldinić siię s:woim 
rzemioisłem i odciążyć Zarziąd StraZ'y względnie Samorząd od szeregu 
świadczeń na rzecz utrzymania odidziału. 

• XIV. BUDO W A SZKOL Y RZEMIOSŁ . 

Budowa S:zJkoły ·dlla kis·zrtałcenia · kwalifikowanych sił irzemieślni­
czych męskich i ileński<:h z pośród młodzieży prarc1uiją1cej jest rze<:zą 
zetwszechmiar pożądaną. Zadanie to będzie tem łatwiejsze, iż na ten 
cel istnie1je j ·uż spe·ajalny legat małż. Stronrczyńs.ki<:h. 

XV. BUDOWA BARAKóW DLA BEZDOMNYCH. 

Wzraisrtająca nędza powsze·chna czyni tę kwestję coraz więc·ej 
pilną, wybudowane bowiem przez Samorząd w o·statniem o-śmioleciu 
baraki miefskie nie są w stanie pomieśdć wszstkich bezidomny<:h na 
terenie miasta, których Hcci:ba ciągle się powiększa. Baraki są po­
myślane jako blok mieszkań je.dnoiz1bowych odpowiednio mządzo­
nych i wygodnych. 

Roboty objęte ;powyżrsżym planem nie leżą bynaijmn.iej w sforze 
teoreiycznych rozważań i zam~•erzeń. Począwszy od li'P'ca rnkrrt 1933 
Saimorząd przyistąipił ·do pełnej realizaicji planu przewi•dzianego na 
ten rok i prnca w tym kierunku, w chwili gidy piszemy te słowa, są 
w pełni przeprowadzane. Obejmu~ą one w ro.Jw bieżą:cyim najpilniej­
sze 1obo.ty dirogowe, przewidzia111e w planie ogólnym. A więc w roku 
1933 ma.ją być przeprowadzone następujące roboi:y uz nane za nar 
piilmejsze: • 

Ułożenie bruku na ulicach G~rbarskiej, Bugajskiej, Nowy $wiat, 
Mickiewicza, Łąkowej, Cegielnianej, Targow1cy Miej·skiej, ul. Prze· 
skok, Szerokiej, PółlilorCIIlej, usypanie leszem ul. Staszi.ca, Złotej, Na­
rutov,ricza, Noiwej, BeJzaiakiej, Górnej, Topolowej, żabiej, Parkowej 
i Stodolniamej, ułożenie krawężników i rynsztoków na ul. Wiślanej, 
założenie szosy na ul. Promenada i Rakowskiej, remont szosy Mile­

. 7owskiej, remont traktów, ułożenie krawężników w całym szeregu 
uloc i uzupełnienie chodników ulic zregulowanych oraz regulatCja 
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ulic i chodników. W rokru 1933 wykońcŻo!1y będzie · jeszcze robotni ­
czy stadion sportowy przy ul. Sulejowskiej, tynkowanie domów 
CZ)'"lszowych i szkoły powszechnej przy ul Cegielnianej, urządzeni~ 
ogródków działko.wych przy wl. Sulejowskiej. Nadto prnwadizoo.e są 
prace uboczne z temi 1nwestyc~ami związane (przygotowanie mate­
rjałow, pro.dukcja płyt betonowych i t. ,l.~ 

Nc.dmienić tu należy, iż wobec rozpoczę.:~a sezonu inweistycyjnego 
w tym roku z dużem opóźnieniem, a to Wl'1bec pr.::edłuże ni.a się okr~st» 
pertraktacyj finansowych, Samorząd nie był w m . .., .żności przygoto­
wania tak znacznych ilości materjałów (dość powie.:h.ie1ć, iż ,prognm 
1933 roku obejmował zużycie około 10.000 m.3 kamienia, 54.000 
płyt chodnikowych i t. d.), wobec ca:ego nie jest wykluczvne, iż częs:.!. 
robót przewidzianych w bieżącym roku, trzeba będzie odroczyć do 
następne1go roku z tern je.dnak, iż roboty te będą wykonywane z kre­
dytów tegorocznych, a dalsze etapy planu inwestycyjnego nic na tem 
nie ucierpią i będą normalnie realizowane w okresaoeh planem prze­
widzianych. 

Na zakończe10ie - jeszcze kilka słów w tej tak wa:żnej sprawie. 
Podany wyżej plan inwestycyjny, którego pierwszy okres wyko­

nania przypada w roku bieżącym, ogranicza się, jak wspomniano, 
do robót i prac najniezbędniejszych i jedynie w naszych warunkach 
finansowych oraz społecznych (konieczność masowe1go zatrudnienia 
bezrobotnych) możliwych. W świetle tego jest rzeczą zrozumiałą, iż 
Samorząd przywiązuje do tego planu duże znaczenie, wierząc, iż cał­
kowite jego wykonanie wywrze duży wpływ na warunki bytowania 
wszystkich warstw ludności, zaś do majątku społec.Z1IJ.ego miasta 
wniesie nowe i bardzo poważne pozycje. 

Bęc:Lziemy uważali tein pogląd nasz 1z1a słusiz1nie~szy o tyle, o ile po­
krywa s1ię on równooześnie z poglądem najszerszych warstw ludno­
ści na drogi i fomiy 'Zaispokojenia na~prilniejs·zyich potrzeb miac;;ta. 
w c_hwhli obecnej i w najbliższej przyszłośd. 

Wierz:ytmy, że tak też j'est w istocie. 



OŚWIATA I KULTURA 

.WSTĘP OGóLNY. 

Ogólne ustawy pań!stwowe naikładają na samorząd gminny peWIIle 
określone obowiązki i świadczenia na rzecz szkolructwa powszech­
nego i zawodowo-dokształcaijącego. Do nich należy przedewszyst­
kiem obowiązek gminy dostarczania szkołom i pokrywania ko•sztów 
lokali i sprzętów szkolnych, światła, opału, druków kancelaryj:nyich, 
personeiLu techniczmego (woźni szkolni) dodatku do uposaiżeń nau­
czycieli na mieszkanie i t. d. Wszystkie inne sprawy z zakres:u S1zilwl· 
nńdwa jak: ustrój szkolnictwa i jego organizacja we1w:nętrzna, pro­
gTam nauczania i metody wychowawcze oraz nadzór nad ich wyko­
nainiem, dobór sił nauczycielskich - wszystkie te sprawy zasacLni,czej 
wagii 111ie naileżą do kompete:nc:ji gminy, a regUJ1urją je pańSltwowe 

władze szkolne. 
Zatem tylko od iinicjaitywy i dobrej woli samorządu gmi•nne1go za­

leży, czy działalność jego na po11u oświaty ograniczy się wyłącznie 
do wsipomnianych wyżej świadczeń obowiązkowych, czy też samo­
rząd rozwinie na własną rękę i z własnej woli szerszą działalno·ść 

oświatową, do której nie jest ustawowo obowiązaJDy, ale którą dy­
ktuje mu obowiązek społeczny. 
Opłakany stan szikol:nict:wa pow.szechnego jaki zaistaliśmy, obe ~· 

mując w końcu 1925 r . gospodarkę miejską, zaniedbany stan oświaity 
wo•góle - z natury rzeczy wysunął na czoło zadań Samorzą,d1U m. 
Piotrkowa troskę o zaspokojenie gospodarczych potrzeb iistniejących 
już szkół, jako·też o pobudowanie szikół nowych. Praca w tej dz~e.­

dmnie - tak po macasz.emu dotąd traktowana ~ pochłonęła dużą 
część energji Magistratu i funduszów miejskich. Plan nasz objął: 

1) umieszczenie wszystkich dzieo.i w wieku od 7 do 14 lat w szko.­
fach, . 

2) umielszczenie wszystkich młodocianych ponaid Iait 14 w szkołach 
dlokształcających, 

3) umożliwienie dziatwie sikolnej korzystanie z nauki szkolnej 
przez stworzenie jej innych jak dotąd - możliwie na~wygodniei szych 

a najniez:będnie;szych - warunków do naiuki. 
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Dla wealizowana tych zami eirzeń W1prowrudzono powszechny obo· 
wiązek szkolny, t. j. obowiązek uczęsz,czaDJia dzieci w wtieku szkol­
nym dlo s·zikół. Był to ZIWll"otiny moment w dz:iejach szilrolnictwa pow­
szechneg.o w P.iotirkoiwie. Haisło: aini jedno dziecko bez SlZlkoły, któ · 
re Ma·gisitrat wysunął na czoło swych dążeń, przyjęło kształty reia.1111e . 
Na rezuiltaty tej de1cyzji nie trzeha było długo czekać: o.to w roku 
1924!25 (przed kaidencją nowego Magi1stratiu), uczęszczało do· 12 pu· 
b1iczn)'1ch szikół po1ws1z1e·chnyich 4.553 dzieic1, w roku 1928/29-5.549, 
a w roku 1932/33 do 13 publ. szkół powsz. - 7.807. W roku szkolnym 
1925/26, t. j. przed wprowadzeniem przymusu szkolnego, nie uczę­
szczało do szkół 12 procent ogółu dzieci, a w r, obecnym (1933/34) 
tylko około 3 proc. (w tern m~eis1:wzą s1iię dlzied chore, niietro1zwililięte 
i niieregulamie uczęs,zczaiące na naU!kę, któa-ych siprawy pro1Waidlzą 
powołane w tym celu Sądy Szkolne). 

Na,jlepiej t.trW1idocznią ogromny rozwój szkolnictiwa powszei<'.:hnego 
na·stępujące cyfry. W roiku 1925/26 było oddz. szkoilnych 113, w roku 
szk 1933/34 - 14 7 od dz. (przyrost 34), sal sz1kolnyicł1 w r. 1925/26 -
78, w r. szik. 1933/34 - sal 92 (pnyrosil 14 sal). Przyitem na 1 nau­
azyciefa w roiku szik. 1925/26 przypada 45 dzieci, rziaś w r. 1933/34 
60 dizieci (o 15 więcej). 

Urzeczywistniając hasło .powszechneg·o naiuczania i tworząc w ten 
f 1pO•!iób trwały ftmdamerut d,la S'Zkolnictwa i oświaty powsz,e1chnej, 
Samorząd coraiz więcej powięk1s·zał WY1daitki gospoda·ricze chla sz:kół, 
rozszerzał ramy świadcżeń dohrowoilnych, wprowadzając świadcizenia 
nowe i .budując placówki oświatowe, które poprze.z późniejsze fata 
ciężkiego kiryzysu gospodarczego zdołały przetrwać, ·stainowi.ą<: ob~· ­
cnie poważny -dobytek w d·ziale oświaty miejskiej. 

Dalsze rozdziały ininiejszego sprawozdania obszernie~ · zazina1amiają 
czytelnika z posz,czególnetrni odcinkami. praicy Samorządu w d:zi~­
dzinie oś.wiaity i ku.Ltury. · 

.. ,~· ~ \ 

REALIZACJA POWSZECHNEGO NAUCZANIA 
I poKSZTAŁCANIĄ I• .,._ , . • - . 

~ ~ P,tt~~.~ '~.·;~!'PJnY.t :w~ąo~~~t ~w- Piortr1l{&fe od._.r~~~~ - ~z~olriego 
1 ~26/~7 P[Z~jp~ł ~~t,tĄ.}aty, : ~~·~re:,c1yf~o1~R1 P.r.~edst.a';Vi"~~ s~ę . J_~ na-
s.tępll/le. 'l 11 

'"'l{' - e;c· .• ł . , ' ~ 1" - . ,. • . ' 
· u\'f;Mą: \ ~el;iy.., ..ni~ -9'.bciay~a'.G cz,YleW1~a mnós.~wem,„cYfrJ będizłemy 

.(>:9 'Słti.gtnya,c ·. fię . aą.nemi ,z. 3-ch oikr~SÓ~ _,POll"Ówna~czych: rok _szk. 
1925/2'6 -~ po·c·ząfek kaden«~jFMagiStratti, rok' s'Z<k: ' i928129. ~1druga 
kape1;1Jc.ja Magistratu i rok szk. 1 ljJ~ /34 obecny. - · 
' ' W''łok{i 1Ś'łk . ~19'251ł2lJ'.: WyłtJi w ·PiotitkoWie dziici' w' ·wielku '3zkolnym 
5.038, tw r, 1928/29 6.855, w r. 1933134 jest 8.631. "· „. · · ·· · · 

-: z teg_ą u'ć~~szcłałó 'dt/puhl. szkół'powszechnyr'Ch~ w roiku' szkofoym 
192S)26· ~.1'4~ 'dżffećC\v' ·~f13 oddiii<i..'ł<tch,li~ roiku .szk. 1928/29 - 5.549 
dzieci w 132 odidziaładt, w 't-oklii:t 1s„zkJ1933134-=- 7.807 dzieci .w' t4ro.d-
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Szkoła powszechna im. H. Sienkiewicza. 

'l 
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działach (z tego 250 poza Wlieikiem szkolnym t. j. powyż1ej 14 i, poniżej 
7 lat). 
Ogółem uczylo się (uczęszczało do szkół) w stosunku do Hczby­

dlzieci obowiązanych do nauki: w roiku szkolnym 1925/26 - 85 proc. 
w T. szk. 1928/29 - 96,5 proc., w r. •szk. 1933/34.- 9'1 pmc. 

Re1c.;zta dzieci (nieuczących się i nieuczęszczających) składa się 
z wyjezc.:Lnych, chorych, zwoJnionych i takich, których przyczyny nie­
możności uczęszczani.a do szkół, nal.eiży s1:wkać w postęp~ąicym 
kryzysie ora;z idąpym z nim w parze wzroście nędzy powszechnej. 

Mimo uruchomienia nowej szkoły na Bugaju, która w roku bież . 
liczy 750 dzieci, nauka w szkołach powszechnych odbywa się 
w chwili obecnej wszędz~eJ na 2 - 3 zmiany, gdyż konsekwentne: 
i bezwzględne stosowanie nauczania powszechnego oraz przyrost 
lticzby dzieci spowodowały, iż lokale szkolne są niewystarczające. 

Frekwencja obe.cnośoi dziieici w szkołach w stosunku do liczby za­
pisanych wynosiła w okresie sprawozdawczym •prz:eciętnie 95 - 9(). 
procent. 
Powyższe rezultaty osiągnięto przez systematyczne prnwaidzelD.ie 

ewidencji dzieci (kartoteka szkolna), przez kontrnlę uczęszczarnia 
i przy pomocy Sądów Szkolnych, które pociągały do odpowiedzial­
ności winnych nieposyłania dzieci do szkół bez U1spraiwiedliwionych1 
przyczyn. 

Trzeba podkreślić, że z roku na rok Hazba spraw roZ1Strzyganych 
przez Sądy Szikolne się zmniejsza, co wskazuje na wz!l'ost uświado­
mienia rodziców i duży pożytek Sądów Szkolnych. 

Organem pomocniczym w le•j pracy Samorządu jest Rada Szkolna 
Miejska, składająca się z przedstawideli Władz Szkolnych, Mier 
.skich, Społeczeństwa i która udzielała koncesyj :na szkoły, kursy 
i freblÓl'Wki, zatwierdzała rachunkowość szkół oraż opinjowała i roz· 
pa:trywała wnioski Magistratu w ogól·nych sprawach dotyczących 
szko.!nictwa miejskiego. 

$miało rzec można, iż w dzie•d:zinie powszechnego nauczania m. 
Piotrków, posiadające tylko 3 proc. dzieci nieuczęszczających do 
szkół, zajmuje jedno z pierwszych miejsc w byłym zaborze rosyjskim 
i stanowi po mieście Łodzi drugie z miast w b. zaborze rosyjskim~ 
które najwcześniej zrealizowało powszechne nauczanie. 

SWIADCZENIA NA RZECZ SZKOLNICTWA POWSZECHNEGO. 

Budżet wydatków Wydziału Oświaty i Ku:ltury na oświatę, kul­
turę ·i statystykę (nie licząc wydatków na budowę nowej szkoły 
w kwocie 457.000 zł.) wynosił w roku 1928/29 - 357.162 złotych, 
w roku 1925/26 budżet ten wynosił ogółem zł. 157.608, czyli ż,e 
w okresie sprawozdawczym wzrósł przeszło drwukrotnie w porówna· 
niiu z r. 1925-yr:m. Miano ciągle rosnących ciężarów gminy miejskiej, 
mimo stras•zliwego !kryzysu, który zmU1sii.ł Sa.mortZąid cl.o poczynienia 
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najo.statniejszych osziczędlno·śd w bu1dże<diie1 swoaoh wydatków-Magi­
strat od LIX.1930 uruchomił 7-klasową szkołę powszechną im. H. 
Sienkiewicza w nowowybudowainym i specjalnie urządzonym gma -
chu (rozpoczęto buowę w r. 1927/28), przy ul. Cegielnianej 3. Budy­
nek ten odciążył na sze:reg lat całą wschodnią robotniczą clzielnicę.­
rniasta, dotychczas (od r. 1923) pozbawioną właSinego gmacihu szkol · 
nego. Szkoła urządzona jest według nowoczesnych wymagań, posia­
da wszystkie potrzebne urządzenia i stanowi wzorowy zakład, jedyny 
tego rodzaju w mieście (centralne og.rzewanie, elektryczność, szat­
nie, gospoda, sala gimnastyczna, pracownia robót, czytelnia, kuchnia. 
gosp. domowego, sala .rysunkowa, natryski, boiiska i ogród przyro · 
1dniczy). 

W październiilm 1931 r. Magist<ra:t wystąpił do Władz Państwo· 
wych z wnioskiem o subwencję na wybudowanie nowego - choćby­
drewnianego - gmachu .szkolnego na pomieszcze1nie szkoły im. Ko­
nopniakiej, ul. Piłsudskiego L. 23, gdyż stary gmach (prywatny) g•ro-­
żący zawaleniem nie nadawał się do użytku. Władze Pańs1twow~ 
odmownie potraktowały wniosek Magistratu. Magistrat rozpoczął 
wtedy starania i umożliwił właścicie1lowi domu (udzielając po•żyiczki 
d zaliczki na czynsz) rozebranie starego i wybudowanie nowego 3-pię-­
lrowego budynku specjalnie na szkołę przeznaczonego. Obecnie szko­
ła p·osiada 10 sal naukowych, kanceilatję, P'o.kój nauczydelski, gabi-­
net pomocy naukowych, pracowinię, szatnię w podziemia.eh, mieszka­
lllie dla woźnego, skanalizowane ustępy wewnątrz budynku na każ­
dej kondygnacji, boisko i ogród. Kwestia szkoły w tej dzielni•cy zo­
stała pomyślnie rozwiązana na dłuższy okres czasu. Od szerregu· 
lat Magistrat czyni również starania, aby zapewnić szkole im. Sta -­
szica przy ul. Piłsudskiego 9 odpowiedni Iokal, gdyż obeC111y zu.pełnie­
,c_;ię nie nadaje na ten cel. Względy finansowe oraz trudności w zna·· 
lezieniu odpowiedniego lokalu w tej dzielnicy sioją tym 'll!s.iłowruniom_ 
na przeszkodzie. Magistrat ma jednak nadzieję, że uda mu się i tę, 
-sprawę ;pomyślnie załatwić. Od szeregu lat Magi.skat czynił sfarania. 
w kierunku wybudowania nowego gmachu szkoły przy ul. Łąkowe;; 
dla zachodnich dz.1elnic miasta. Przygotowano j1uż p'1a1c i pla.ny i s~, 
możliwości zrealizowania tego zamierzenia w najbliższym c.za1sie. 

URZĄDZENIE WEWNĘTRZNE SZKóŁ. 

Rokrocznie remontowruno lokale szkół, w kilku szkołaich wynajęto• 
wzgl. przejęto nowe pomiesziczenia na sale szkolne!, spowodowano,, 
iż właśdciele domów polepszyli stan posesyj i między innemi w gma­
cha1ch prywatnrych wykonalii insfal<l!oję wododąg·owo-kanal1zaicyij111ą, , 
w wiefo szkołach Ulrządzono boiska szkolne i doświadczalne, ogródki 
przyrodni1cze, urządzono i zaopatrzono szkoły w pracownie robót 
·ręcznych, zakupując niezbędne maszyny, narzędz'ia i materjały. Pra-­
•aownie robót wydzielóne w odrębne instytucje i rozszerzono tak, że: 
oprócz szlkół poiwsze1chnyich korzystają z ini1ch i irme sZ'koły. 
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Jedną z naJjwiętkiszych praico wni ·robó1t ~1mechan.iz'Owaino przy użyciu 
•elektr)'lclz:nośd, sizikoły zaopa:trywaino w dostate·c1zną il.ość mate.rjału 
-opałowego, tak, że nire był·o ·z tego powodu pnzerw w naru­
·ce; 1lokafo oświetlano e.lelk1h.-yaza1-0ścią i gazem; poi.rzeihne 
-meible zoistt.ały dlokolIIl!P1letiowaine; cz·ynsze z.a liokale były re·gu:lar­
n'ie pfacone; zaipewn.1ono szkołom porządek i należytą obsłUigę (14 
-woźnyich i 1 palarc1z); ki1eir:ownirctwom wypłacaino sitaJe równoważniik 
nia bieżąice 1potrneiby ikaincelaryjne i utrzymamiie iporząidiku, wreszcie 
dla szkół, które nie ma.ją większych 1sal na ćwiic.z;elnfa - wynajęto salę 
g1imna·styiczną T-1Wa „Sokół". Wart-o zazn<łJczyć, że w l.aitach 1930131 
Magi~trat za,opatrzył iprnco:wnie robót ręic1zinych w 9 tSzik.ołach w cały 
tSzereg maiszyn, w:arszitaitów, rnairzędzi .do naJ.eżyfogo prowaidz1enia 
mauki rnbót., zakuplllljąc ewie działy wars·z1tai01We po z1l.iiklwidowanych 
Pań19twowyich Zakłaidac:h P1r:zemysł. Szko·lnyich dla iiruwalidów m. 
Piiotrkowa - kosztem kiJkuina1stu tysięcy złotY'ch. 

MIEJSK! OGRóD BOTANICZNY. 

W roku 1927 zalłotfono Miej1siki Szkolny Ogiród .Botani1czny w -pariku 
_miej·sklittn, w który11n znai1diwje srię obecnie na przesiirzeni 10.500 m. · 
·kilkaset gart111nków 1ro•&liin. W otkresie spr.awnzdarw;czym prze.p.roiwa­
dzorw wodociąig, ur,z·ą,dzonio cementowy bctsem i kwalfery dla ro.śl1in 
w:odnych. Ogród obejmuje moirfologję, ·biolo,gję i sys1tema:tyikę ro.ślin 
oz.dohnych, lekar1sik1ch, uży:tkowy<ch, wordnych i błotrnyich oraz ogró· 
dek działkiowy. Wszystkie szkoły w mi·eśde jak równ~1eiż i pUlblic:zność 
mają moiż111ość korzystania -z ogmdu 'chla celów naukowych i przy· 

·rndozrnawczyc·h . . Estetyczniie o·gród prneodstawia prze1dJmi-0t o,gó.lneg·C> 
~aiinteresowaniia, ·a :nawet - uzna:nia ·ze sit.rany wszyisrtikiich, którzy 
,:g-0. :zlW'iie:diza.ią. 

HIGJENA SZKOLNA. 

Powszechnie. robo1żenie ,lUJdin.01§ci, -nędza i zile wairunJki życiowe ni­
sz;czą zidrow'i.e naiszyich 1dzieci s,zlko1Lnych od zarania. ich ży~tia. Od ro­
-O.z1irców lpib opiieikrtmó:w„dzi~,ciką ,gfod10ęgo„częrsioJu~:ć . żYią~~go1 ~~ naj­
go1rszyich warUJ11;kach 1111i1eszk.aniowyich, 'o głodziie i' ·chłodzie przycho~ 

·d~~1~ego dc;i S_źl\?h''. '~e. ;1,B'O'~ar~·~~g1ł sl?'71cial!1~i 4b~o·ści higjenkz­
"lH~iJ ; troski o hlg1enę dz.1e·c1ęcĄ. Samorząd aobrne sÓb;e zdawał spra-
· wę z.c tego sltanw:f!'ZJecz'y, ·kitótegn zuhirenićmfo. jest w:1stam:i~ ~W.ft-r'Cis1ce 
o zdiroiwie i fo:zJwó~ dziecka; o >rozwój młode.gn: poJmlen-ią .·w"Ogple, ;Sa­
morząd wziął na swoje bainki ten dęiJlci , obowiązek .c.hoci-ażby , czę­

,,ścfo.wego wyrÓWIIlan]a krzywd i raitawafiia z;drctwia dziecka' szkolne-
_ go,. Hitgje111.i.e dziecka poświęcił Sanforz.ąd. dufo uwagi i W)'1liłków'. ·-
, W ·sp-eicjaJrniie prz.e1z. Maigisrtrarl: zorga:nizowanem • aimbt11l~otjum.-szkoł­

D1em ~-eh leika:rzy szJkolnych :i 1 higj,emi&tka· miejska u1dziefało -sta'1e · 
be,zpłatnyeh pm:aid i opatr.tinków. · Persone.I ambuta.totjuml ~.kilkak:rnt­

-nie W 1rok11°' d.loik.'Oinywał orgóln.-yich. oglęclizinL:dzieci, diziecń: _ cho,r.e •.iZ.Wa!.nW.ł 



od nau!ki, kwa1~if~kiował na ikolonje letnie, pmezmaczał ck:!.eoiom tran,, 
ikwalifiikowad: na obozy harcerskie, prO!Wa.dził spe1crja.lnie energiczną 
wa1kę ·z chorobami 00Z111emi (jaglicą) i ilJllllemi chowba:mi zrukaźnemi 
(świerzib) ~td. Badam.o war1.11I1ki domowe dzieci, udzie-laino fachowych 
!Porad oraz śirodlków learoiczyich. Prowaidzono pozaitem strzyiżenie „ 
odwszanie, urząidz:aino pogadanki o zachowaniu ·CZ')'lsllości iciad:a, o cho­
robarctl:i i środlkach· zapobiegawczyioh, o ra:towniotw~e1 (3--4 razy rocz­
nie w kaiJdej szkole). Niietw~pliwie tej akcji z.a'Wldzii,ęazyć · inaJeży, i·ż 
rw fatach •sprawozdawczyich eipidemi1cznych_ wypadków zacho·rorwań 
w · szkoła.eh 111ie było, :zaś iposzcze~ólne wypadki za.chorowań likiwiido­
waino zawczaisu, izolując chorych od otocz·enia szko1nego. 

Ponadto przeiprowadzam.o rokrocznie w oddziałach szkół !POlWiszech­
n)'lch szczepierua ochro.une 'Prze1cilw ospie, przeciętnie roczn.iie .około· 
1.300 diz~eoiom, dokonywano szczepień przedW1płociczych (prizeciw­
sizkarla tynowych). W nagłych wypadkach udzielano bezpłatnie po­
mocy lekarskiej dzieciom szikolnym w iich prywatnych mies:zJkalll'iaich. 
Dzi.etci chore na jagli..cę i gruźlicę s'kieirowywano do .dipowlicdiniich 
przychodni w Ośrodik!U Zdrowia, w Ośrndik·u Kole~owym i Kasi.e 
Chorych. · 
Samorząd nai polni higjen.'Y niewątpliwie p1rzyiczyniilł isię do poleip­

szenia stanu z1drowotnego. dzieci szkolnych. Nie jego jedna!k jes{ wi­
ną, że mimo łego - stan ogólny jest tego 1rodzajU!, i!Ż 70 % dzieci 
1sZJkolnych jeist w Piotrkowie zdrorwych, 25% ogółu d1zfa1twy to dzaieci 
chorowite i 5 % wyiniszczonyich (rwybitnń1e ainmniiczny;ch). Smutne te. 
cyfry anóiwiią same za sieb1e. 

KĄPIELĘ SZKOLNE. 

W 1dibaiłośd o h~gj1enę i czy,stość dała dziecka sztko!ln~o Maig.i1s,tirat 
staile prowadzi be:z;płatne kąpiele szko1ne. Kaźde z 7800 ,dzi1eci s:z;koJ­
nych ma wyZJnaieiz011ą kąpiel ra;z na miesiąc. O znacze!111iu tych kąuJ~eli 
dla zd11owia dzieci sziko,Lnyich zihytecznem jest , p~sać. 

DOZYWIANIE DZIECI SZKOLNYCH, WYDA W ANIE ODZIEZY „ 
OBUWIA ORAZ KOLONJE LETNIE. 

Wydlzi.ad: Oś'w1aty i KUJltmy Maigllstraltu organizl.llje na poicząitku 
każdego roku szkolnego akcję dożywia!Ilia dzieci z budżetu opieki 
społ,eiozmej Mag~stratu. O rozttnia.rach i reiz.ultatach faj tak pożytecz­
nej akcji, jak również o pomocy dla dziatwy s1zJkolnej w ipoisfacii 
odzieży, obwwia oraz o kolonjach letinfoh piszemy w roi:z;d:ziale p. n. 
„Opieka SpołeaZ1I1a". 

WYDA W ANIE PODRĘCZNIKóW I ZESZYTóW. 

Ustawa naJkła.da na irodlz:ków ohowiązeik regulame•go posyłamia 
dzieci dro s&ół. Reia.lizruijąc w całeij pełni ten powszechny obowiązek 
nauczania., Maigistrait czynńł rwszyistko, co Jeży w jego mocy, by uJm0iż-
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liiwić dzieciom uczęs\2lazającym do smół o.sii ąginięcie jaiknajiepiszych re­
zultatów z nauki szikoiln.ej. Ileż to biiednych dz:i,ecii s.zko.lnych w daw­
nych latach nie chodziło do szkoły poprostu dlatego, że ni.e było zia 
co książiki runi zeszytu krupić ! W najle.pszym razie, kiedy dz,Ue1C1ko ta:­
.kie uczyło się bez pod:ręcz.niilka i p.omocy szkolnych, isikutek tEaj nauki 
był bardzo mały. . 

Dla usunięci.a tych przes2lkód J. zaxardze:n'iia złemu Ma:gi!strat roik· 
roczni.ie, poczynająic od r. 1926/27, zaopatruje dzieci bezirnbotnych, 
sieroty oraz dzieci pochodzące z rodzin. niiemającycli środlków do ży· 

,cla w poo1ręczn~ki .s·:z.lwlne i niezibędne pomoce naukowe. Rocznie 
wydaje 1się na ten cel ·olkoło 3.000 złotyich, którą to sl\.ltmą Samorrząid 
zaopatruje o.koło 15 % ogółu dzieci szikolnych w ni.iezhę.dne pomoce 
.szkolne. N1etzależnie od roz,datWniictwa nowych książeik przydziela się 
dzieciom książki używane ·z lat uibiegłyich i będące w dobrym s-tanie, 
truk że obecni•e około 40 % dzi.ed szko.lnych zaopatruje Magistrat 

·w niezbędne podrę1cizniild 1s~rnlne. 

OGNISKA ($WIETLICE) SZKOLNE. 
W lrutaich ·szkolnych 1927128, 1928.'29 i 1929/30 Saimoirzą,d prowaid'zil 

-0gniska szkolne, mające na celu umożliwienie biednym dzieciom od­
rabiania lekcyj w godzinach popołudniowych (pod. kierownictwem 
wychowawców) oraz kulturalnego spę.dzenia czaS!\1 (śpiew, gry i za­
bawy i t. d.). Całkow1ty koszt ut.rzymania świetlic pooosiło miaisto . 
. świetliice były czynne w 8-miu szkołach. Przeciębna frekwencja dzi•en­
:na w j1e1dineij świetlicy wynosiła 42 dzieci. 

WYCIECZKI SZKOLNE. 
W roiku 1928 urząidziono wycieczkę z 300 osób z pośród mł01dzieży 

do Zakopainego, ,dJla absolwentów 10 siedmio.kla:sowych szkół po· 
w.szechnych, Kursów dla dorosłych i młodzieży, Pu.hl. Szkoły Do-

:ksz:tałcająceq Zawod., Miejskiej Szkoły Haindlowe.j, Gimna:zjum Matem. 
Przyrndniicze.go, Szkoły Rzemiósł i organiza:cyj oświatowych młodzie-

1 ży. W roku 1929 Magisfrat zorganizował dla teij samej kate.gorji mło.­
dziieży wyciiecZJkę szkolną na Powsze<:hną Wystawę Krajową w Po1z.­
naniu. W wycieczce brało udział 501 osób z pośród młodzieży, 31 
-Qpiekunów, lekarz szkolny i higjerustka.. · . 

WydeclZJka w tych rozmiarnch i o truk jednolitej organizacji była 
jedyną w swoim rodzaiju na Wystawi•e z Pi·otrkowa i powiatu i uzy­
-stkała uman~e od Władi:12 wysfawowych. W późniie~szych latach urzą­
<lzamo wycieczki <lo Kr.aikowa, Ojcowa, WiieHczki, Częstochowy i t. d. 

OśWIATA POZASZKOLNA. 
KURSY DLA DOROSŁYCH I MŁODZIEZY. 

Olbrzymie rzesze młodzierży praicuijąceij, zmuszonej do wczesnego 
11ozstania się z mu1ramii szkolnemi, witłoczoneij do fabryk i· warszta-
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tów 1P11Zied otrzyma!IlJi.ean belgo 1I1iezbę.dn1ego wyik1S7Jtałiceniia, iaikiie daje 
7 ... kJasawa. szkoła powszechna, duża liiczba a1I1a.lfab0tów, którzy z ja· 
kiichkolwiekbądź powordiów albo nigidy nie korz)1lsrtali ze szkoły aJbo 
w stopniu z.upełiniie ruewystaoczaią<:ym (2-3 lata nruuki)-miały moż­
ność bez;płatnego ksztaik1en.ia się na Mi1eiskkh Dokształcających Kur· 
sach dfa dorosłych i młodzńeiy, utrzymywanych całkowiciie. przez Sa · 
morząd m. Piot,tikowa. Wydatki miasta na-utrzymanie Kursów wyn.o-­
.siły roazme pirze,cięitnńe w popirze.d!Il~ch la:ta z.górą 20.000 złotych. 
Liiczba ostatnio uczę,szc.zaijących wynosiiła przeciętnie od 365 do 210 
uczniów i uczenie. 

W roiku 1930 Uil"Ulcihottniiotno na lwrsacli specj.ailny kolJlllp,let doikształ­
.cani.a niższych fumikcjonarjuszów miejski1ch (w.oźnyich, dozorców, ro-­
ho.tników, furmanów) w hczbie 100 osób. 

Kursy miaiły swoją bilhljotekę s;zlkolną, liczącą 722 tomy. Obeicnie 
w r. 1933/34 wobec s1kreślenia przeiz: władze sum piweizaJ.aiczonych 
w buc:Lżed1e na rkiursy - kUJnsy te unieruchomiono. 

PUBLICZNA SZKOŁA DOKSZTAŁCAJĄCA ZAWODOWA. 

Reali'ZU!ją'c cz:ęśdOIWo przymus .dokształicaini1a od lat 14 wzwyż, Ma· 
:giistrait prowadzi dla te,rminaitorów (wc!Zlniów rz:emie.ślniiczych, prz.emy­
słowych i handlowych), którzy mają ukońc?Jone 4 klasy purbl. szkóły 
powszechnej - Publiczną Szkołę Dokształcaijącą Zawodoiwą. 

Wydatki na utrzymanie tej szkoły wynosiły: 
w roku s·7Jk. 1928/29 - przy liiczbie urcz. 585 - oddz. 15 zł. 57.686.­
w r,()lku szk 1932/33 - przy licz:bie ucz. 303 - odl'l. 9 zł. 24.463.­
(na zmniejszenie się hczby uczniów i oddziałów wpłynął kryzys, t. ; . 
.znmieij.szerue się liczby pracującej młodzieży obowiązane1 do nauki, 
tern samem zmniej1szyły się kos·zty). Kontrola regularnego wczę<>zcza­
nia na naukę jest systematycznie prowa·dzona i winni niedopełniernia 
tego 01b01Wiązku (prarcodarwcy lub pracowmfoy) są pociągani do od­
powi1eidzialności karnej. · 
· Wytkładowcami na Kur1sach i w Szkole Zawodizyweij są: iinżyniero­
wi-e, prawnicy, naiuczyicietle sZJkół średni,ch i powszechnych. 

Przy szkole ilsitni-eije Komisja do egzaminowania eksitiernów. Na za­
kończ.ettiie roku sZJkolnego Maigistra:t urządza uro•clrystośd, po1dczas 
krtórych wydaije Slię świadectwa i nagrody. Urządzaine też były w mia­
rę możności wyicieczki krajoznawcze (w r. 1928 i 1929) oraz wyciecz­
ki fachowe 1dio fabryk, sZ"kół rzemieśln.iiczych i t. d. W r. 1933 zorga­
n~zowano świetHcę dla ucZIIliów czięstoikroć pozostających bez opieki 
domowej. Maigiistrat prretnumeruje dla szkoły .kiilka cizasorpism zawo­
dowych dJa fa.chQ/Wców, prowa.dzi i kompletuie gabinerŁ pomocy nau­
kowych oraz bihljotekę szkolną, licząicą orkoło 1500 tomów (o jej or­
gani1zacji i stanie czytelnidtw,a Władze Szk. wydały jaknajlepszą opi­
Il!ię). Szkoła n.ailesży cl.o d01brze zocgainizowamyich i sto~, na wysokim 
p.ozi·omi10. 
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SZKOLNICTWO śREDNIE. 

MIEJSKA SREDNIA SZKOŁA HANDLOWA. 

Do 1 CZ1e'rwca 1926 r. Szkołę prowadził bezipośre<lnio w swoim za­
rząidzie Magisitrait, zaś ,od 2 lipca tegoż roku Związek ZaiWo<loiwy 
N aiu:cz. Polskiich Szkół Sredln~ch, p·rzyczean Magiistra:t ud:ziela s1zikofo­
sU1bwencji w wysokości 20 procent. jej bUJd:żetu. Wzamiain z.a to· hi,e­
dni uczniowile 1szkoły są całkowide Luh częściowo zwałnianii od, wpi­
sów szikolnych (7Jupeł1nie zwo~ruilonych z opłat je~t 20 % ucznióiW, czę­
ści.owo ZlWolniionych 58 % ). 

Szkoła oka!zała się niezmiiemie p·ożytecwą p'lacówlką oiś;wń/atoiwą.. 
i mimo trudlnyc:h waruników, w ,jakich się znajduje, dobrzłel spełnia_ 
swe zad'ani1e. Absolwenci szkoły, fachowo przygol01Wan~ do praiey za­
wodowe:j, sfanowią wyikwaliliikowainy element tw ipraicy a.dmilillistra­
cy~nej, ja!k i w hMlid1u i przemyśle. 

GIMNAZJUM MĘSKIE TOW. SZKOL Y SREDiNIEJ. 

Dąż~c dlo rotz!Woju szkolniictwa średlniego w miteśc~e~ Samorząd. 
Mi,ejski oddał na własność T-wa Szikoły Sredniie.j w Pio1lrkowi1e tytu · 
łeim darmowym plac o powierzchni 6002 m.tr. kw. na budotwę gimn.a­
zjlUl!n, połofony w najł.a:diniei,szie~ dziel~cy miasta (tuż obok Parku 
Miejskiego). Gmach ten, doprowadzony obecnie pod dach, huduje­
się niemal wyłącznie z f,UJndUJsizów, pochodzących 'Ze składek koile­
jarizy piotrkow1S1ki1oh, .zir-ze1szonych w Seikc~ii Kiulturalno-Oświart:oiwe~, 
PracoWlilikó'w Ko1eijowych. 

MIEJSKA BIBLJOTEKA PUBLICZNA. 

· B~bl'jo1te1ka rw 1olkreisiie spiraiwozldruwczym rozw.iljała się pomyślnie: 
i stan01Wi naide.r pOlwrużną pla·cól\\'.'kę kultur,w1no - oświaJtoiwą jruko naij­
zasobniejsza w mieśoie biihljoteka wogóle. i ~edyna bibljo1teka piuw 
bHczna o poiważnej iloś·ci dJz,ieł naiukowych i encyiklope,dyicznych. 
oiraz beleihrystyicZIIlych. 

Bi1b1joteilrn je1sit dos'tętp111a <lila wiszystkiich i 1Z1regu.y bezpłatna. Od! 
1.VI. 1932 r. wiprowaidzono na oikres tymczaSOJIWY opłaty 50 grnszo,we 
miesięczne dla dorosłych osób prnoUJjących i 20 grosZ10w.e1 chla mfo­
d,ziefy. Be2!robotni i n~ezamoini są o<l opłait ziwalniani. Opłaty wpro · 
wadzono cell.em z,ailwpu noiwych dzieł do bięgozbioru. W olkrie1sie od 
15.X. 1932 r. do 1.11. 1933 r. dokonano reorganizacji urządzeń, za­
kładając n:owe kait:alogi kaintikorwe rw:e1dług systemu dziesiiętnego., 
S(ptawd~ono i u:z:UJpełnioino ~nwenfa1rz biibljoteczny, usunięto dziieł~ 
bardzo zn~szC'zone i nieużywane, taik że obecnie Bibljoteka j1eist zorga -
nńlzrnwam.a na nOIWoczielsnych naiukowych podstawach i ocklaije wielkie 
usługi' kaii:decrnu kulturalnemu obywafotoiwi miasta.i. 

mb1joteka ti1azy 9.330 tomów, 216 brO<S.zur i 264 roczników. Na wy-
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datki przewiidziano w r. 1933/34 - 7.370 zł., w roku 1932/33 wyda­
no zł. 7.590. Li.cziba czytelników wynosńła w d. 1.L 1933 Il". - 478 
osób, obecnie około 550. 

MIEJSKA CZYTELNIA PUBLICZNA. 

Zorga.iriftolwana w rOlku 1927 roiz;wija si1ę z dU:żym po1ż)ttlkilerrn, o c•zem 
świełdczy np. to, że w roku 1932 oidwi;eidziło Czytelni1ę '20.000 osób: 

_ Przeciięlna dz:iiemina frekwelllclja wynos·i w p9rz.e zimowej 95 osób, la­
tem - 50 osób. Chara:kterystycznym objaiwem jest, iż z Czytelni ko­
rzyS1taiło przeciętniie: pracowników fizycznych - 26 % , pr:a•COIWilikó w 
Ullllyisł'Owych 9 % , uczniów 11 % , resizta to bezrobotni luh os1oby beiz­
olkreślonego zawodu. Do czyteln~ Maigiistr.ait pl'.'le111umeruje 54 cz.aisol"" 
piisma (różnego charakteru i kiierunków). Czytelnia jest be·zJpła-tna 
i dostępna dla wszystkkh, nie wymagane są żadne formailności przy 
kiorzystaniu z 1niei], oprócz 1Wpis1ania się do wykaz1u s1ta1tyisrtyczlI1Je·go. 

Budż,e1t na ·riok 1933/34 prze:wiiduj.e wydrutków 5.758 zł. 

INNA DZIAŁALNOśC KULTURALNO - OśWIATOWA. 

Zdaią·o sobie .sprawę z kon.ie.czno..ści czyn~enia jaiknaijdalei idących 
oszczędności - zwłaszczia w o.statn.ich latach kryzysu - i stosiują·c te 
oszczędnośd, nieraz bardzo boleisne i przykre, z całą be,ziwzględno· 
śdą - Samorząd miejski starał się je<l.nakże przyjść z pomocą moral· 
ną i maforjalną każdemu pirzeiruwowi wo.li s1połeczne1j i każdemu wy­
siłkowi obywateli w kierunku podniesi1enira sfanu kultury i oświaty 
w mieście. SamoliZąd dawał temu wyr.ruz, udzielając wszelkiego po­
parcia oiraz suJbwencyj i subsyd~ów miejscowym towarzyisitwom i in­
sitytUJCj-om kultuir.alno-o·światowym, jak: Szikoły społe1cizne, Kursy do.­
kształcające, Ognisko N aUJczycńelskie, Bi.bljoteJki robotnic1ze, organiz-­
cje oświat01We młodzieży, T-wo Krajoznawcze i t. d. Je.st rzeczą zro­
zumiałą, że w miarę pogłębiiania się kryzysu i sytuacii finrunsio;we·i 
miasta - ta ma·teitjalna pomoc Samorządu coTaz baTdzie~ osta:tn~o 
malała i mu:s:iała się zmniejszyć do możliwych i budiżetem przewidzia­
nych granic. W okresie sprawozdawczym Samorząd Miej·ski we1 włas­
nym zakres1ie organi:zował przeid.stawiieniia i koncerly dla młO'dzieży 
(w tem imprezy w wykonaniu zespołów zamiejscowych, jak „Redu­
ta", ,.Ateneum" i iinne), które przyniosły dużą ko.rzyść kudtura1ną 
i wychoiwawcizą. Niektóre impre·zy Mag~s1brat urząd·zał be~płatnie, 
p·okrywa,jąc ws.zystkie koszty ze swojego bUJdżetu, inne bardziej ko­
sztowne, urządzano za minirmalną opłatą (tytułem zwrotu części ke>­
S1Z1tów), przyczem dzieai be·zirobofoych lu:b ml.odzież be1zll'.'IOil;>0.tną Zll."e­
guły zwalniiano od opłat. 

Magistrat 1stale w ok11e1Sile .Siprawaz:darwczym wypłacał s;tyipe1I11dia 
przeciętnie 17 niiezrumożnym ~turdentOIIll wyższych uczelni, uc~niom 
szkół średnich i ziawodowych, rdążąc do umoiż,liwieiruila wtszysilkim nruu­
kii i usamoid~iełnien.ia się w życiru. 
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Od ·s.z·ere•gu lat Ma·g~strat udz1iela ró'wnież subwencji Szkole Rze­
mi•osł, jedy1nej tego rodzaju piaicówce zawodowej w Piotrkowie, po­
myślnie się przy tej pomocy roZJW~ającej. SZJkoła je.st wyposaż'Olllta 
w najllJOWSZl0 urządzem:iia technicme, posiilad:a 2 diziiaiły - stolarski 
i ślusansiki, w których maj1diulje .się 8 maszyn pę.dizonych siłą ełekitryoz­
ną i 2 mort:ory elektryczne. Wymaigany poziom wykis•ztail:cenia przy 
przyjęciu do s2'Jkoły - mmimwm 6 klas szikoły pows:z·echne.j. Szkor 
ła liczy 56 .ucZlll.iów, przyjmuie '1.llcz:niów z pośród mie·s.zlkańców Piotr­
kowa i ilnnych miiast bez róŻIDliicy na iich wyznia111i.e. Pr,zy szkole ~stn~e­
je iinrtet1nart dla '1.llc_m.iów !POiZaitni1ej.scOIW)"Ch. 

WNIOSKI OGOLNE. 

W sp1r:aiwlozidaJnliu Ma;g:iistratu m. Pi:ofrkowa za cz.ais, .Qld! 1925 r. do 
1928 rr., wy·danem prne.iz nars w roku 1928-ym, piS1Ząc o działa.Lnośdi 
ówczersnej w diziediz:~ie ośrwiaity i kuiltuiry, sitwie.rdizili.śmy (na str. 32-
cytujemy d01słowniie1), iJż „wiszystkiemi temi pracami i dążeniami Ma· 
gi51tratu kierowała tirnsika o .dobro ludności mi.arsta, a w szczególności 
młodzieży, aby mogła być zidrowa·, rnziwijać siię, ośiw.iercać i, pl"aicowiać 
clił.a pożytku społeczeństwa". 

Dając obecnie przegląd tej dzfałalności za ·ooł1e ośmiolede go.spo­
darki w tej tak ważneij dziedzfai,e życia s;połeczrnego, ograni•czamy si~ 
cLo stwi.erdizie.Illia, iż wierni tej zasadziie, w tr-o.sce o dobr.o oświaty miej; 
.sllciej, poprzez larta późniejszego kryzyisu ekonomicznego ii wśród naj­
cięższych warunków gospodarczych - nie zaini.etdbaili1śmy ani jed!n.e­
go .odcinka ro.zipoczęteij w roku 1925 pracy, że ami: jedne~ gaiłęzi tej 
pracy, ani j10dnej pla.cówki oświaitowej czy kuiHura:lnej nie pozwolili~ 
śmy pod'Ciąć, że, p.rzecilw.nie, tę p~acę nadal żeśmy prowa<lzili, roz• 
s•ze,rzy:~i i proiw.adziimy w całej ,rozciągłości. · 

Nie łuidzritmy słę. Dużo i·e&zicze pozostało do zrobite'Iliia. Duże jes•zczie 
są potrzeby, k:tóre 1trz.e1ba ihę.dzie zaspokoić. Jeżeli bowi·em chod'zi 
o s~oln~ctwo powsz.echne, to nauka w szkołach odlbywa się w tru­
dnych rnaipraiwę W1C11runikarch. Oto np. na 1 niaiuozydela w Piotrkowie 
wypada przeciętnie 60 uiazniów, na 1 salę szko.lną,...-85 dzieicli. W ska­
Zltllje to na 111ieustamią koniieczmość rozs·zerz.ernńia. liczby odcłriiałów, na­
bywa:nira nOIWY'ch lokaili, powiększeni1a świa..dczeń na rzeoz, sz:kol­
n~ctwa i wprowacfaenia nowyich. W tej chwili palącą kwe·stją ltl!P· jes<t 
bUJdowa nowego gmachu sztkolnego przy ul. Łąkowej, pomie·sz,cz.e1nfo 
w iillilym odipowiiednitm. gmarchu sztkoły im. Staszica, gdyż lO'kal obec­
ny nie naidaije siię .do użytku, założenie saili gimnas<tycznie~ przy szko.­
le :iim. Koś·oituszki, rozibuid!OIWa gni.achu szkoły prz,y ul. PiiłsuidisJde · 
go 37, wykcmarnie i'l1nych poważnych poitrzeb, których zne1alizO!Wam:iU 
stoi ohecme na prze.szkodziie brak środków fitnansowych. 

To co jed!nak już uczyniiono i co się czyni dla oświaity powsziech­
n1ej, kultury i żyda U!lllysłowe·go m~rasta, stainOWli. maximum tego, co 
możnia było w naszych nader ·diężkiich wairunkach zdziałać i 1w tej 
świi.a..domośd ma.my poczUJcie UJczc.iiwie spie1łnirotlllego obOIWńiąLlku. 



OPIEKA SPOŁECZNA 

UWAGI OGóLNE. 

Przeid pr.zystąip~ein!iem do sziczeg<)Jowego spra/Woz.dla'llli.a naileży si·ę 
oofnąć myślą wste.cz i pokrótce 1z'Ohrazować stan op~eki sipołecz111e~ 
z przieid okresu sprawozd·awczego. 

Otóż w okresi·e do 1926 r. opi·ekia społeczna w pojęcilu naiszem na 
terenie samonząidu m. Piahikowa wła&ciwie nie istnieje. Całkowita 
iirucjatywa w lcieu-unku budowy opieki społecznej spo1c1Zywała w rę­
kach organi1zacyj prywatno - społecznych. Rola samorządu miejskie­
go sprowaidlzała się wówc2las wła.śoilwiie tylko do •&ub'>yidjowam:iia 
wispomni·anyich oirganizacyj. 
Przełomowym momentem jest w tej dziedzinie dopiero roik 1926. 

Ni.ech świadczą o tern cyfry. Oto wyida1ki na opiiekę społ1e1cz.ną w la­
tach 1924 i 1925 w stosunku do ogólnej sumy budże:tu i rzeczywistych 
wyidatków stanowią zaledtwi.e 2,4% - 3,7%, w sumie 21aiś nie prze­
kraczaiją 43.000 złotych roczmiie„ O iile iinaczej wyglądają te cyfry 
w latach na:stępnych. Już w roku 1926 wydatkowano na oe~e opieki. 
.społecznej 124.670 zł., które stanowią 12.6 % ogólnej wmy wyidiat­
ik.ów na .ziaspokojemii.e ws·zystk.i1ch pot.rzieb miia.sta. W lataich nais•tęp­
nych ten stoS'llnek wz:rasta. Najwyższą grani·cę wydatki na opiekę 
osiągaiją w rnku gospo.da.rczym 1929/30, mfanowiciie 164.659 zł. Pod 
wpływem kryzySl\l cyfra ta spaida, al·e mimo to wynosi je·szczie 
w 1932/33 r. 147.966 z:ł. StosUlllleik procentowy wyidatków na op:i1eikę 
społecz:ną (bez kosztów leczenia ubogich chorych w szpitala·ch, któ­
re prz.enie.siiono .do działu zdrowia pllllblicmiego) do ·SIUillY ogólnej wy­
daitków miiej·skfoh, począwszy od roku 1926 utrzymuje się na jedna­
kowym pozfoimi1e od 12.6% do 13.4%. Pr:z1eciętnie każdoroczn:iJe, wy­
diaitlci na cde opieki z okreiSIU o.d 1926 r. do 1932/33 r. <:zternkrotnie 
prz.cwyżiszaiją wydaitki roku 1924 i 1925. 

Pc.Iiityka Maigiistra1u, na odcmku opieki •społecznej, szła ipo linji 
przejmowaniia i tworzenia ilnstytucyj i zakładów oipiieikuńczych,. qirgia­
ni:ziowanii:a oip~eki nad 111itemowlętami, dziećmi , zwła.s2!cz.a na9 .. siero­
fami, ,dziećmi izaniiedbanemi i oipu sizC'zonemi, ochrony macie·tiZ-yńs:tiwa, 
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opieki inatd Sltaricanri, kaJekami i 111ieuileczalnie 1dhorymi ~ wogóle nad 
111ile1z1dOl1nyimi .d•o pracy, opieiki naid bez.domnymi 1 t. p. W okresii<e 
51prawo12Jdiawczym ugrzały więc światło dzienne tak~e poz)"cje, które 
w budlżeciia lait daWtrlych albo ZiUpełniJe albo też w bardzo znikomym 
sfotpnj.u ZIIlajdowatły U!Względn:iienie. 

Ze sz,c2Jegóło1Wego siprawo,zidaniia ka'.Żdego musi uder21YĆ, że naij­
w1ęc•ej uwaigi Maigi1s.tra:t poświęcił dziecku i matee i że na ten cel 
s1z1ła lwila część W)"diaitków, odpowiadająca 50 % każdoroie1zn,e1go pire­
liJm!.narza budżetowego w dziale opieki społeame~. W niektórych 
laitach sfo&U1I1ieik ten był nawet wyższy. Objaw to całki1em zrozu­
miiały, zna3.diujący swoqe uzaisaidnieni•e w .z:ro3umieniu potrz1e(by chwili. 
Okres sipraiwozdaiwczy był okresem kryzysu, który w najwyżsizei 
miie-rz,e podciął po:dstaiwy bytu naijsz,erszych mas ludności. Zwalcza­
nie przyozyn te-go Silanu rzeczy nie leży w mocy samorząidu, lecz Ma­
giisitrat podjął to zadanie i uważają·c, że najbardiziej .z 1agrożonym je<;·t 
odcineik, na którym tkwi młode pokalenie, tuta,j skierował swą akcję 
obro111Jną, nile • sZJc.zęd!zą,c na ten ce.I ani trudu, ani> środków fina!l1!so­
wych. Dożywiane dzi1ed ·w szkołach, kolOIJlJje leitni>e, Staic~a Oipi.elki 
naid mabką i dzieckiem ~ t. ip., ofo reduty obronne, jakie Magistrat 
wzmósł dla oibrony młode1go pokolenia przed wrogiiem, jakim było 
i jest beZ11obode, s1prow.a:dizająic zawsze nędzę i głód na klasę robot­
mczą. 

Nie Zćłlpomiinan'O :równie.ż o -dorosłych, pozbawi10111ych wairs1z.baitów 
pmcy. Kwestjia bezrobociia nie schodziła prawie nigdy z poirządku 
d'zi10nnego prnc Mag.iistraitu. Tutaj o tyle ziadanie było trudnie~s1zie1, że 
walka z tym złem była prawie beznadziejna, albowiem bez.robocie, 
zwłaszcza w osfatniich lafach, przybrało w Piootrkoiw~e talk szeroki·e 
rozmiary o chaTakteirze klęski Sipołecznej, że naiwet" gdyby Maigi · 
strat wszystkie wpywy kas01We przezn.aicllył IIlla pomoc be·zroibotnym, 
to jeszicze ni:e roZJWiązaiłby te·go problemu. Stąd też cała ein.ergja 
i wysiłek Magi-srtraitu szły w . kie'runku uistarwkzne,~o iinformoiwam.ia 
wfadz państwowyich o beiznaidizi1ejnem położeniiu be•w01bo•lnyclh z żą­
dlaniem przyjśoia im z pomocą jużto przez UJruchomienie na szer­
szą skalę robót pUJblicznych już.to przez prowadzieni1e1 specjalnej 
aikc.H zaipomogo;wetj i. t. p. RÓWIIlocześnie w miarę pO!sita:danych środ­
ków Magiistrat w krytyczmiiejszych momentaich sam z wła5nych środ­
ków śpiie1szył z pQ\ffiocą bezrobotnym, urdzielaijąc im Zlajpl()llllóg bądź 
w gotówce, bądź w ip.rciiduktaic•h żywnośdowyicli. 

STACJA OPIEKI NAD MATKĄ I DZIECKIEM. 

Budując opiekę społeidzną Magistrat za jedlną z na'Clzelnych zasad 
l.i.zinał otocz~e miaitkii i dzite1cika należytą opi-eką. Zaisaidę tę Magi· 
straJt ·reaili:zował główcie za pośrednictwem Miejskiej Stacji Opieki 
nad Matką i Dziieokiem. Plaicówka to nie nowa. Do roku 1928 prn-­
waidziił.a ją O!l"gainilziaitj1a piryJWaltno - sipołecma pirzy pomocy · f~o-
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Miejska Stacja Opieki nad Matką i Dzieckiem. 

wej MC!lgiSlbrarlu. Pogair·szaiją!aa sj;ę .sytuacja gospodla!f!cztru p'Odwaiżyła 
byt tej instytuojii, sikutkiJem czieigo Maigistrat .zid.ecydowaił się prz,ejąć 
Staicję Opiieki na;d Maitką i Dzileckiean na własny :naichUJneik i prorwa­
dztć ją we własnym zarzą.cLzie, co t·eż nastąpiło p.od koniie1c 1928 r. 
Placówka ta miieści 'Slię we włlCllsnym budynku przy ul. Tomiokiiego 3. 
Naiczelnem mcLani1em wymiJe!Il'ionej Staicj4, pozostającej poid faichoiwem 
kierO'W'Iliclwem lekarza, jest otoczeni1e właściwą opi1e1ką zaipo1bie­
gawc.zo-sipołecmą kobiet ciężarnych jako iprzyis1z1łych maiteik, oraz 
stały nadzór m,rud zdir.01Wiiean .ii roz1w.oij·ean drieaka do lk0ińca 3-go wku 
życia. 

Za.dani:e t•o Staiaj1a Op~ek:i. re•a1Hzuje przez okresowe oględziny ko­
bi~t ciężarnych i dziied, dokonywane przez lekarza, pom::zainie ma· 
teik o higjeme ciąży, p01rodu, o zia,s.adaich i &pos·obaich karmienia pier· 
sią; odżywiania s1Z'ł1t1cmego, pielęgnowania nfomowlęcia i zabe1zpie­
czenia go od chorób zakaźnych, otocz·enia lllależytą opieką d.óe.c.i 
w iic.h mi•eszkanfach i t. p. 

Z wymienionych świasdczień może korzystać każda ma;tka i diziiec­
ko bez względtu na pozycję społecZJną i położenie rnaterjalne z tą 
jednak różnką, że za;możniejsze matki z1a usługi Stacji obowiązane 
są ui1s1Z1c1zać pe•wne opłaty, natomiast matki 1.11bo·gie są zwo1nione od 
tych opłat. 

Matki, które nń1e mog•ą swych dzieci kiarmić piersią (a tych nie­
st·ety dzisiiaij jest ogr_omna większość z powodu braku pokarmu, co 
fe.st wyni1lciem złego odżyrwiarua się) otrzymują d1a ,dziiieci oipowied-
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Ill~e rpo1żyWki ·od'żywczo - lecz'Il!~c:zie., zalecone przezi lekarza strucyj­
neg.J, a przygotowane pod kiem wykwalifikowanej pielęgniair:ki 
Staic1ji Opieki. · 

Ponadto ubogi·e kobiety ciężame korzystaiją z bezipiaitnej porno.cy 
położnych w czasie porodu i z wyprawek dla noworodków, a w chwi· 
lach istotnie gmźnych najbiecLniejs,ze matki otrzymwją bezpłaitnie 
m1eiko. 

O wzrastającej popt11lai11Ilości i z11ozumiie·n:iiu zaidań Mi,ej1sik~ej Stacj] 
Opieki nad Matką i Dzieckiem świadczy stały dzrosit liiczhy dizi,eci 
korzystających z opieki stacyjnej. A więc, gdy w roku 1929 p1rne­
ciętna liiozba dzieci w stacji wynosiiła 160, w roku 1930 - 171, 
w 1931 - 188, w 1932 r. - 248, to w roku 1933 liczba ta przybli­
ża się do 270. Ilość zużytego mleka na pożywki odżywczo-lecznicze 
W)'lilosi.ła w 1929 r. 22423 litr. w 1930 r. - 24767, w r. 1931 r. -
30088 litr., w 1932 r. - 37447 litr., a w 1933 r. (do 15 września) -
24.000 litrów (ro.cznie uczyni t·o ponad 30.000 litrów). Warunki go­
spodarcze 9ą tego rodzaiju, że więks21ość ogromna dzieci, objętych 
QPieką stacyjną korzysta z bezpłatnych usług stacji. Uczba osób, 
całkowicie zwolnionych od opłat za odżywki przie10iętnie wy.nosi 65 
do 75 % , około 5 % otrzymuje pożywki za ulgową o.pła.tą, a tylko 
okioło 20% uii:szcza pełne opłaty. 

Obok pożywek odżywcwo - leczniczych 1dziieci nrujsł.a!bsz1e :i nalj­
bi.erdniejsze otrzymują w porz;e zimowej tram do pi1oia, a od pewne­
go czasu są naświetlane lampą kwarcową w Ośrodku Zdrowia. Pew­
ną ilość noworodków wyposaża się także w wypraiwk:i, których wy· 
dano w roku 1929 - 27 kompl·etów, w 1930 - 12, rw 1931 - 21, 
a w 1932 - 33 rórwniie.ż ~r.zeważni.e bezpłaitnie. 

OPIEKA NAD KOBIETĄ CIĘŻARNĄ. 

Przy sfacii Opieki nad Maitką i Dziecik1i1em czynna jesrt poT.aid.nia db 
kobiet ciężarnych, pozostającą pod kierunkiem lekar.za Stacji. Do ro­
ku 1932 poradnia mieściła s.ię w obrębie lokalu, pirzezna.czonego dla 
małego żłobka, co z wielu wizględów było nłewskazane. W styiczniu 
1932 r. MagiiStratowi udało się uzyskać zwolnienie przez lokatorów 
części lokalu w tym samym budynku. W op~óżnioinem w ten siposóh 
pomieszczeniu, po przeprowadizeniu koniecz1Uego remoruLu, Mag.iisitrat 
zainstalował poradnię dla ciężarnych, wyposażając ją w poiŁrzieibne 
urządzenia. 

Równj,eż i ta placówka wykazuje stały rozwój, i z każdym rokiem 
zdobywa sobie coraz większe zaufanie, o czem świadczy stały wzrosrt 
liczby ciężarnych, pozostających w ew1dencji poradni. Gdy w r. 1929 
liczba ciężarnych zairej·e1strowainych w pol"adni wynosiła 32, to w ro­
ku 1932 wzrosła ona do 98, zaś w ciągu 8 miesięcy 1933 r. korzystało 
z niej 105 kobiet. 
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Ciiężame pow'Stająice rw ewi,dencji poradni korzysta~ą z po1U1Cze1) 
i :pot rud leikarSikich i pozoi.S1taią pod stałą opieką hi1gjeniicz:ną p~elę · 
~]arki stacyjnej. Naidto kobiety ciężamei bez dostatecmych środ­
ków mateitjalnyich korzystają z be:z;płatnej pomocy dla położnyich. 

Wśród ciężarnych, korzystających z opieki Stacji nie było ani je­
dnego zakaże.ni.a połogawego, zaś zgonów ,z,runotowano tylko 2 i to~ 
w szpitalu. 

W okresie siprawozdla/wldzym udzielono pomocy aik~Z!eryjined przy 
porodach na r-k Magistratu: 

W roku 1925 - w 9 wypadkach, w r. 1926 - w 33 wypadkach, 
1927 - w 27 w r. 1928 - w 22 
1929/30 w 99 ,, w r. 1930131 w 36 
19J1,32 w 86 w r. 193.!133 w 94 

., 1933134 w 36 
(do 15.!X.1033 r.) 

ŻŁOBKI DZIENNE. 

Przy strucji Op~e.kil są czynine diwa żłobki: jeden dla: dziiieci w wire· 
ku do lat 3 wł., drugi dla diz.i.eci w wieku od 3 do 6 lat wł., ten ostatni 
o charakterze ochronki. żłobki mają na c,eilu umori:liiwien.ie maitkom, 
znajdującym się w wyjątkowo ciężkich warunika:ch mate.rjalnych 
zairobkowandre, a ponadto są one pewneg<> l"odzaiu nagrodą <Ha tych 
maitek, które we wszystkiem stosują s~ę do zaleceń i ws.kraJZ1ówek. 
lekairza stacyjnego i pie,lęg.nirarki co do metod wychowania dziecka. 
Każde dziieiako przyjęte do żłobka jes't przynioszorne do Zakładu 

cocLzienni,e rano. Tutai jest ono przebierane w ubra.!Me ziaJdaidorwe 
i otrzymuje petłne caiłodzii.enne utrzymani1e i pielęgnację, pocz10I11 
wieczol"em jest zaibierane 1dlo domu prz1ez swą matkę. Przeoiętnia 

liczba dvieci wychowywanych w żło.bkach w/g porwyżisz)'ICh za.sad 
wyn-OiSi 45 - 46, przeważn~e bezpł.a,tnie. 

OPIEKĘ NAD SIEROTAMI, DZIECMI OPUSZCZONEMI 
I KALEKAMI 

Ma:gis:trat wykiorn'llje bąidź to za pośr,eidlnfotwetm Zalkłlaid.'ów o'piie· 
kuńczych mi1ejs:C1orwych, bąidź to umiieszcza,jąc je na r/k wła<srny u osób 
prywa;lnych, godnych zaufania, za odpowi1e1dniem wynagrodzeniem. 

Z tego ro<l2'laju opieki korzystało prziejściowo lub staJe: 
W 1926r.-8 dzieci, w 1927r. -12, w 1928r.-15, w1929r.-16, 

w 1930 r . 18, w 1931 r. - 25, w 1932 r . 36 i w r. 1933 - 38 dziie­
c1. Z przyt.ocz.oneij cyfry p I'lzypadia na zalkłaidy aip~elk.ulńcze 9 dzieci. 

OPIEKĘ NAD STARCAMI I KALEKAMI 

Magi'strat wykonywał do roku 1931 za pośred'rciictwetm m1e;j5ico,· 
wego szp~tal<a św. TJ"ó.jcy i zliikw~dlo.wane1go rw :rioku 1930 przytułku 
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dia sitaircóiw p·rzy T-wile Dobroczynno1ści dla Chirziesdjaln oraiz: Zahl'a -
dlów zami.ejs1C10!W)"Ch. Przeciętna lkz.ba pensjonarj1.11s:zów w zakła.drach 
ty1ch wyno1siła 45 osób. 

W kwietniu 1931 r., nie·schodzą:ca 1do·tąd z ponząidllm dlziennego 
Magistratu, kweistj1a mi.ejsikiego przytułku dla starców ~ kailek :w.­
sJtała wresz.ciie riozwiiązana ku pożytkowi tej kaitegotji o~ób i z1god­
nie z interes1ami miasta. Po UiSilnych staraniach Ma.igi,sitrat ,:ztdołał 
tl!sunąć lokatorów z .części gmachu miej·skiego pr;zy ul. Bujnow­
skiej 2 ii tam w pomies.zazeniu, .składającem siię z 8 różnej wie.I­
kośc1 1pokoi, 111rządzoono przytułek dJ.a starców ii kalek, lokuiąc 
w nim wiszystkie osoby dotąd przebywające w 1szpii1talach i oib­
cyich zakładach opi1ekuń.czyich - tak miie.jsicoiwych jalk i zamiejsco­
wyich. Uc.ziba pensj.onarjuszów przytułku prz·edętni1e wy1nois~ 28 - 30 
osób. Przytułek został UJrząd:zony w graniica·ch normalnych kredytów 
b1.11dżetowych, stąd też jego wewnętrzne urząd:ziemie nie je.s·t je:szc.ze 
zupełne. P·Ollllilmo to pem.sjoniarjusze '>ą ogromnie za.idlowoJ·eni z wa­
nmków życiowych w przytułku i pod tym względem z:akła.d ten 
w przieiciwieństwiie do .tak niedaiwnych cziasów ai·es:zy się jaiknaijlep­
sizą opinją w mieśde. Wiie1lki napływ p.odań o przyjęde do przytuł­
ku (nawet z powiaw) z·e strony osób po.frzebUJjących takiego schro­
.n:ienia, niestety z powodlu br.aku miejsc naj.częś·dej ni·oowzględnfo­
nych, dowodlnie wskaZ1Uj10 na potrzeby zaiłoiżenia takiieigo zakład'u 
i św1aidczy o jego populamO'ści. 

Aczkolw~ek ·el.eanent przytułku skład'~ s.ię .~ kalek il osób s·cho­
rzałych, to jednaik śmi•ertelność w nim wynosi zaledwie 12 do 14%. 
Charaikte:ryis:tydz:ną j1est rZ!eiczą, że wiele osób, przykwtych dawni·ej 
clio łóżika, po pewn)'iill · czia:siiie pobytu w przytułku od·zyskuje utraco­
ne siły i d1ęć do życia i pracy. Oto wyniki, jakie daije dobre o<lży­
w:~anie i właściwa ópiieka h~gi·en:iiczno - 1ekarsika. 

Zakłaid ten w chwili obecruej tworzy właściw~e żrąb przysizł.eg'.> 
przytu~ku, obHczionego Ilia 70 osob. Rozszerzenie przytułku do tej 
pory me 1ruas1l<mJ1i.ło z tei .raicji, że p~erws.ze piętr·o- zajmuje lokator, 
a pawltóre - ·ciężki sttan · filnansów miieiskiioh uniierrnożliwiał Magii­
:strat•owi wprowaidlzenie w czyn tego zaimiaru. Jednak sprawa roz­
budowy zakładu ciągle jest aktualna i gdy tylko nastąpi pewna po· 
prawa W •sytuacj1i g'OSpodal"C7Jej miia:sta, zamiiair ten bęcłz~e rue;wątpliJ­
.W1e doprowadzony do skutkiu:. 

Pozrutem w be1j •dhwiiH p·od opieką Ma:gistr.a:tu pozostaje pewna 
:ifo.ść stal"ców i: nie11:leczalni1e chorych, która z brnku miejs•c nie mo­
ze być umies.7Jaz.ona w przytułku albo też ni,e po.siada potrzebnych 
warunków. W wiielu wypadJkach są to umyisłowo chorzy sp.rowa-

. dzeni ze szpitali na wnio•sek tych Zakładów i k1órzy nie wyma­
ga.ją Le1czenia S•zipitalnego, a kwalifikują się do &pecjalnych za­
kładów opiekuń.czych, a tyich, niestety, jest brak. Liczba takich 
,01sób według obeonego 1statlJU wynosi 34. Opiekę n.ad w51pomini1an12tmi 
.osoba1mi wyloo1I11UJj1e s1iię w t•en siposób, że oidtdage się iich w opiekę 
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Przytułek dla starców im. Prezydenta K. Szmidta. 

jednosltkom godn:yttn z:aiufania·, o 111e to m:oźlilwe 1kirewnym, za: odlpo­
wńiedrriem wynag·rodz!emi1em. 

Ogólma zatem liczba s.trurcó.w i nfueulecza1lnie cho·ryich, p'O'zoista1ją­
cych pod bez1pośrednią 1 pośr·eidinią ·OJPiieką Maigis.b1atu wynoisii. os1tat­
niiio - 63 OiSIOby. 

KOLONJE LETNIE. 

Zubożeni·e s1zero'k:iich llllaJS ludności, głód i c·hłód gois·zczący w kb 
ilizihC1Jch ora:z ciężka wailka o kawałek suchego chleba naq.dotkliiwi·ei 
,01dihijają się na siiła:ch i :z;drowiu i.ich dz1ied, przelrnz.tafoając je w ele­
ment cherlawy, •podatny na WSZ!elki.e.go roidziaijiu ·choroby, zwła:s·zcz1a 
gruźlicę. Również częsitio o.kiropne warunki mieszikanimve w jakich 
.dzieci prz.ebywaiją przygotowują grunt dla tych chorób. 

Przeciw<l.ziałając tak g1roźnym skutkom i uważając, że nie należy 
1sz:czędzić siił i śro1dków na mecz mtow.ainia zrowi1a młode.go po1kole­
,niia, bo itn.aocZteą ami is1tniejące szpitale, ani przytułki, an.i inne zakła-
1dy · oip1etkuń•cz•e mogą nie siprnsfać wz:raS1tającemu s1ąd ziaipo.trzebo­
,wa:n!u, Maigistmt na tym ·odic1nku swej pracy postanowił przepro­
wa·dzi ć zakrojo.ną na S<zeroką S1kalę aikcję z.a,p.oMeigawczią, pod po•stia.­
cią kolonij letni.eh i dożywiania dzieci. 

Na podisfawiie wi1elo1etnitego doświiadczierniai Maigi1srt:rat może 
,stwierdzić, że kolonje 1eitni·e, to niezastąpiony i najskuteczniejs1zy 
,środek 0<pierki zaipo biegaiwczieq, g·dy ch0tdz.i o porafowa:nie na1dszar 
.pniętych sił ii ZJdJno,wfa dzfa:twy. 
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Doni()lsłoiść kolonij Magistrait JUŻ dawno docenił należyicie. To beż 
poczynając od roku 1927 cor<>cz1nie w czasie f eryj letn.iich prowadzi 
ie we wła1snym Zairządizi·e w mi.eriscorwości Podklrusztorz·e obok Sule­
.jorwa w różnych roZ1Iniiarach w zależności od możności f.iinansowydi 
miia&ta. Oczywiśde, że w naijwyższym swym rozmiarze koiloinje obję ­
~y .l.aledwi.e część tych dzi1eci, które pomocy potrz.ehują. Dość po.­
wiied21ieć, i1ż na kolonje należałoby wysłać coroczni·e cionratimn:i,!j 
3.000 dzi,eci. Niemniej i w tym skromnym st10S'11nkorwo roizmi.arz1e , 
jaiki Magiistrart: objął, maiją koJonje kolosalne znacze:ni.e. 

Na kolonj10 letnie z zasady były :przyjmowame dziieci tylkio niaj­
.słabsze i naibiedniiejsze. Kwalifikacyj dokonywało naru:czydelisitwo 
w szkoła:ch i lekarze miejscy, ci o·sfatni ze stanowiska zdrowotnego . 
.Otrzymany tą drogą materjał Magistrat poddawał kontroli i ostart:e­
CZ\Iłie wyznaczył kandydatów na kolonje. 

Dzi.eci żydowskfe na życz;em:iie rodzków były kiierowa'll!e na kolonje 
lub półkolonje, organizorwame każdorocznie przez T-wo Ochrony 
Zdrowi.a ludności żydowstkiieij rw miejscow:ości Wiierz.eje, lub w lesie 
,Wl{)llbo11Skim. 

Na kolonjach w Podklasztorzu Na kolonjacb wzgl połkolon1ach 
żydowskich 

Rok dzieci chrześcjańskich dzieci żydowskich 

chłopców I dziewcząt chłopców I dziewcząt 

1927 85 ~ 105 18 I 18 
1928 92 112 32 23 
1929 w 100 115 26 24 -1930 "- 51 53 16 15 
1931 e 67 79 19 19 
1932 106 143 21 20 
1933 129 140 24 24 

Razem 630 747 156 143 

Ogółem zaJt0Jll w okriesiie osita!tin~ch _7 lat przebywiało na koJ.onjach 
na rachunek Ma~iisitratu 1676 dzieci. 

U wsizystkich bez wyjąitku dzi10ci skonstatowano wyb~tną pop["aiwę 
.zidmwiai, czego dowodzi prZfYrost nra wadze wyno.s:zący od 7 ,3 do 
11,8 % wagi dziiecka (0,1 ido 6,6 kg.). 

Wyruiiki ·te osiągnięto dizi.ęki imtensywniemu odżywianiu dzieci przy 
.ziaistosowanilll możliwi1e najzdrowszych potraw. Również swoboda, 
przestrizeń, powietrze i słońic·e swoje Zirobiły. Nie trzeba dodawać, że 
i pod względem wychowiawiczym kolonje przynoszą b. poważne i do~ 
.datnie rezultaty. 

Opiekę higjenicmo - lekarską naid dziećmi sprawowall! leka:rze 
,miejscy z fiotrikowa·, przy rwsipółuidziaile hiigjenistki szkolnej. W ra-
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ma na:głeij potrzeby dZ:iieci milały ZJapewniloną pomoc le'karSką ze stro­
illY rniej1scowego lekarza. 

Zacho·rowań poza lekkiie.mi pojedyń1c·Z!emi zasłabnięciami u dmed 
na kolonjach nie było. 

Kolonje pozostawały pod częstą k(}IIltrolą członków Magisitra.h11. 

DOZYWIANIE DZIECI. 

Drugim obok kolonilj letnich niemniej ważnym · środlkiem op~1ekł 

zapob~eigawczej jest dożywianie najbi,edn~ejszych dziieci, które od­
.bywa się w szkołach w czasie zajęć SZJkolnych. Jak akcją kolonijną. 
:taik równi·eż akcją dożywiania są objęte dzioeci. najsłabsze, wykazu­
dąice największą skłonność do wszelkiego rodzia}u chorób, 1a przede· 
.wszystki,em gruź1iicy. Obok podstawowego zadania zaip.obiiegawcze­
go, dożywianie ma na o.eilu zapewnieni,e dziatwie szJkolnej możności 
korzystania z nauki, .albawiem wiele dzieci przychodzi do sZJkoły 
bez śniadań. Akcja dożywi.a.Il!ia dzieci została zapoczątkowana w ro­
,kJu szkolnym 1925/26 i objęła wtedy 620 dzieci. W latach 1926/27. 
1927 /28, 1928129, 1929/30 i 1931132 kaMor:ocznie diożywfano pnze­
dętniie 1000 - 1300 dzieci,, 
Każde driecko- otrzymuj!e oodzfiennie be·zpłatlllie, w czasie zaięć 

sikolnych, porcję posiłku, składającego się z X Htra przegotowanei­
go mleika i 1 bułki 5 dkm. każdej porcji. Akcja ta, gdy ·ohodzi o uod­
IPOrnieni.e orgaillizmów dziatwy szkolńej, odgrywa bardzo ważną 

rolę i śmiało rzec mofoa, że bez tei pomocy łącznie z kolonjami let­
niemi śmiertelność wśród dzieci byłaby daleko wyższa od obecnej. 

Da1e9 Magistrat, powodują.c się temi samemi względami, jak pirzy 
koloniach letnich i dożywianiu dzieci oraz mając na wwadze wycho­
wanie dziecka, począwszy od roku 1925/26 na święta Bożego Naro­
dzenia, - rokrocz.nie urzą.dza dJa najbiedniejszych diziieci zbiorową 
uroczystość gwiazdkową w sali im. Kilińskiego oraz rozdawnidwo 
podarków .pod postacią łaikoci i artykwłów żywnościowych. Obok 
roz.dawniictwa na program uroczystości gwiazdkowej zwykle skła · 
dają się: przedistawiiemia s.cenii'c:zne, żywe obrazy, śpiewy, muizyika 
i t. p., p-rzysto.sowane do chwili, a wylkonane w pTZeważnej mierze 
pr.zez same dzieci. Organizując gwiazdkę Magistrat pragnie również 
w ten sposób zadokumentować wobec zbiiedzonych dzieci, które 11aj­
C:Z1ęściej nie są w stanie zrnz;\Jlmieć przyczyny krzywdy, jaka i.m s1ę­

dizieje, że społeczeństwo reprezentowane• prze.z Raidę Miej1s:ką i Ma­
gi•strat - o nich nie zapomina. 

W iimlpTezach gw~azdikowyioh UJczestniczyło: 
w roiku 1925/26 - 897 d!ztiied, w r. 1926/27 - 1072 diz1ed, w r. 

1'927,'28 - 1370, w r. 1929 - 1278 dz., w r. 1930 - 1519 diz. ,. 
w 1931 r. - 1500 dz. i w r. 1932 - 1700. Każde dzńedm otrzynny· 
wałn 1 kg. ciasta, 1/2 kg. buł/ki pi.sz:ennej, ~ k1ie.łba1sy, % kg. cuikiru 
oraz 1/2 kg. słodyczy wairfo·śd 4--6 zł. 
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RóWnliie1ż i 1CJ1rg1a1nfa.a1cjie robatnliiczie. fydowsk~e w tychż.e lafa1ch 
Ul'i2lądzały podobną umcz.yswść .dlla dzieci żyd~wsilciich przy pomocy 
fata.n s01W1etj Ma.g~sibrrutu. 

ODZIEZ DLA DZIECI. 

Niemałą pomoc sfanawiła akcja Magistratu za:opat.rlze'llli'a bied:nych 
dlz.iieci w °'b.wwi1e i oOOież i danńa im tym 51posobem moiżnooci nie­
p11Zerywania nauki w szkole. W grudniu 1926 r. rozd.1zielono poanię­
·dzy I11ajbiiedniej,s.z.e diieci 12 sli.enników, 29 kołderek, 120 SIU!kienek, 
172 koszulek, 146 po&zewek na podiUISzki,, 115 haleik, 34 prześciie.r.aideł, 
27 podpin,ek, 181 mzjtecz.ek i 96 par trepek, w zittni1e 1929/30 wyda­
na 94 par obwwia, w r. 1930/31 - 72, w r. 1931/32 - 129, zaś 
w 1932/33 r. - 188 par obuwia i odzieży. Tegoroczny kre.dyit rue· zo·· 
stał jesZ1c'Ze uruchomiony. AJkcia roizdrział:u będzie zapoczą,tkowana, 
jak z.wyk.le w m-cu l~stopadzie. 

POMOC BEZROBOTNYM. 

Obok 01p~e1ki! nai ·dlmec!ldem naijtwiększą w Magist~a1ci1e hwd!zifa tr<o­
sikę kwiestja bezrobocia, która w niektórych momentaiah przy.jmo­
wała wręcz okropne rozmiary. Były okresy, że liczba bez:robotnych 
prziekraczmła 5000 osób, prz:e1W1ażniie głów Licznych rodzńn. Przyjmu­
j1a,c, ż,e każdy bezir.oihotlny miaił rui utrzymamiu rodzinę Slkłaidającą się 
Jśredlniio z 2 osób, otrz:ymaimy, że w 1oikreis.ach taikiich około 15000 
,osób poz.ostawało bez śrooków do życia. Walka z p1rzylocz'O!Ilym 
istMiem rz.ec·zy byiła nii1esły;chani1e trudna. Nawet naj.większe ofiary 
Magistratu byłyiby tutaij tylko kroplą w morzu wobec ka1asitrofal­
.itl.ych rozmiairów bezrobocia. Uważając, ż:e żadne msńłlcii, ani diorarźne 
zapomogi I11ie są w sitam.ie rozwiązać problemu bezirohoda, że jedy­
nem lekarstwem na rany zadane. przez szalejący kryizyis go1spodar · 
czy, to p1ra.ca, - Mag'i1sitrat całą energję i wysiłek sikierował ku roz· 
budowie robót pwbliawych i tern samem dostar0czeniu pracy możli­
wie jaknajwiększe~ liczbie bezrobotnych. Dla osiąg!Ilięda tego celu 
iMaigistr.at nie S1Z1c1zęidzii~ siił i tmdu. We wszys.tkich krytyczni1eąszych 
momeaitaich k0iłatruł ,dJo miiairndajnych 1sfer o pomoc dla bezrobotl­
mych. St.rurarniia te i ailarmujące sipirawozdania Magistratu w wiielu 
wyp.aidlkaich były w.iieńc:wne pomyślnym l."ezultatem, wiprawdzi•e nie 
1W graniicach żądań wyS1U'wainych przez Magi,strait, a w gran~.ca·ch 
znacznie skromniejszych, które jednakże nie pozostawały bez wpły· 
wu na odiprężenie rynku pracy. Dzięki tym staraniom mkroczmie 
iw okresie sewnu bllldtowlanego, kilkas·e-1 bezrobotnych (oo 300 do 
900} znajdowało pr.acę na •J."obotaich publiicznych, które niieki.e.dy 
zidołano prowadzić nawet podc:z;as „sezonu martwego''. Gdy n:ile· było 
rtobót publicznY'ch, 1co zwykle m11ało miej.sice w zimiie, lub gdy roz­
miary robót były z;byt skiromne - w takiich chwilach i•nterwenic.ja 
·1 stairaniia Maigiishratru siziły w iinnym kiiemnku, m.1ian01Wrude po lrunji 
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prowadzenia państwowej a:kCiji pomocy doraźnej 1dfa tyich · bezro-
1botnych, którzy nie byli UJprawnieni do korzystainiia z innych świ.ia.d­
•czeń. Również ktwestja uchylenia martwego s·ezoam, któr.a w po­
przedniich lataich na począitku ka:żJdej zimy była zaiws.ze oaktUJalnar 
ikażdorazowo wobec Właidz właściwych była poruszaina przie1z Ma.gi­
.strat, najczęściej z poip.yślnym wyniki.em. 

Równolegle do powyższej akcji Magistrat również we własnym 
zakresiie czięsto przyicihodził z pomocą bezrobotnym. Była to pomoc 
1I1Jaogół skromna, jednakże niejednemu bezrobotnemu umożliwiła 
pr.zetrwanie ciężkkh chwiil. Na rozszerzenie tej pomocy, Magiistrat 
niestety, · pomimo najJepszej woli nie mógł wykroić z budieitu miej­
·skiiego większych sum. Pomoc ta - to akcja zapomoig•owa, ja.ką 
;Magi·strat niejednokrotnie przeprowadział .z własnych funduszów. 
1Wysokość ziapomóg była różna, zale:hni1e od rozporządzalnych n.a ten 
icel środków maiterjalnych w danym roku. W św~eitle cyfr miiej~ka 
1aikcja za:pomogowa przedstawia się na:stępującn: 

W r. 1926 wydano 1036 porcyj żywnościowych wartośd 1000 ził. 
w r. 1927128 - 2450 porcyj na 24.105 zł., w r. 1928/29 - blisko 
2000 porcyj Ilia 18.250 zł. W airtość każd!ei porcyij obl"'aicał.a s1ię w gira­
niicaich 3 - 30 złotych. Po·zatem zaikU1piiono 941 mtr. węgla, który 
irozdzielo•no pomiędzy 533 beziriobotnyah rodziinnych po 1.75 mtr. dla 
1każdego. W marc1t1 1928 r. wypłacono bezrobo.tinym, którzy byli za­
ll:rudnieni przy robotach wodiociągowo-kanalizia•cyjnych jeidnoo:iaz.ową 
,ziaipomogę, które.j wysokość była uzafożni!oiną od prze.pr.aicorwarnego 
1okreisu. Zapomogę tę otrzymało wtedy 1064 bezroho.tnyich w gra­
in:icach od 5 do 40 zł., a wydatek z tego tytułu wyniósł 23.000 zło­
rtych. W r. budżetowym 1929130 ZJ m~ejSikiej pomocy skorzystało 
826 osób, przycze:m zapomoga wynosiila 5 zł., najwyżs.za 30 z.ło,tych. 
1W r. hudżetoiwym 1930/31, zwłas•zcza w okresii.e D1aj'więks·zego naisi-
1leni~. zimy, rówm.Le.ż z:organiizoiwaino i przeprowadzono dwukrotnie. 
akcję pomocy żywnośdoiwe1j, którą objęto 1140 osób, pozosfoją:cych 
tbez środlków do życia, kos,z:tem 25.500 ził'°'tych, w 1931/32 przepr1orwa­
d·zono trz;eichkrotniie analo.gi.czną akcję, przyczem liczba osób nią 
objętyic.h G()lsięgała 1141 osób, a zużyta na ten cel s1uma przelkiro·czyła 
30.000 złotych. W roku 1932/33 wydano 3460 zapomóg na ogólną su­
mę 20. 700 zł . , a opr.ócz tego Komitet s·tirajkujących włókniia.rzy na Bu­
g·aju otrzymał 1000 kUJponów żywn. na 1.500 zł., a i·ch d:ziedom wy· 
dano 1160 zapomóg. Naj1wi•ększe napięcie miejskiej akaj1i zaipomo•go· 
wej przypadało z natury l"'Zeczy na mie•siące zimowe. W większości 
wypadków była ona prowadzona po<l postacią wydawania bezro.­
botnym bonów, które naSitępnie wymieniali na prodUJkty żyiwnnścio­
we pierwszej potrzeby w sklepach spółdizie.Lozych Storwainzyiszieiń 
Spożywców „Praca'' i ·„Jedno·ść". 

Następniie wie wszystkiich uzasadniO'D.yioh wypadkaich M.aog:~sitrat nie 
;odlmaiwiał pomocy .osobOllll, UJdającym się do innych mi.e.jS1oowoiśd ce­
Jem obj•ęoia pracy oraz przyjezdnym, którym bra:k ś1rodków un.iiemo· 
żlilwiiaił odbyde rp.odiró,.ży do m~e~sca zaimiiesz:kamiiia . . Wyisoikioiść ziapo-
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mogi w kaiżld'ym wytpratdlk.u uzaileżnilooa jeist od ud'OIW'oidln!ilon1ej prz.ez pe­
tenta koniieczności od'hyda podróży. W niektórych razach Z'apomoga 
fa wynosi lcii1lmnaiście zfotyich, a ticzibai osób z mah korzy.stających 
rwyn.osii. 750 - 1000 r:ocZ'll~e. 

PIO.MOC BEZDOMNYM. 

W 0igóL'n')'l1ll b1ila1I1Jsi:e dlz:ilalłaihrości Magistratu powaiŻ:ną pozyoję s'ta­
m!owi również pomoc bez.robotnym, wyekS1llli:towa.nym z miie1s·zkań 
1J>r~ez właśaiideLi omów. Rok mcznie pewna ilość osób, najczęściej 
z powodu niiemOŻiności opłacania komornego, maijdUJje się w pewnej 
.chwili bez dachu nad głową. Gdy do niedawna jesJZJCze wypadków 
tych był-0 sfosuin.kowo niewieliei, to w ostatnim trzechleciu wyipa.dki te 
poczęły się mnożyć w zastraiszająqy sposób. Każda o.fia:ra eksmisji, 
rzecz prosta, zwraca się do Magistratu o pomoc. Na ten cel Magistrat 
nie rnz;porządza wcale ża.dnemi kredytami i dlatego też nieraz jest 
bezradny wobec żądań tych osób. J,eidnakże i tutaj me odmawia swej 
·pomocy i albo prziez udizieleni1e zapomogi pieniężnej, albo pożyczki na 
wynaijem miieszkamia stara się dopomóc wyeksmiiowanyim. Jeżeli bez­
dloonny triafi na momeint, gdy M.a.g1i1strait rozporządza wolnym lokalem 
w barakach miej1SikJ,ch, to witedy mieszika·nie takie z z~sady prz-yic1zi.ela 
1s!iię jemu. 

POMOC PRAWNA. 

Obok wspO!IllllliiaJniej pomocy Maig~strait w momende toczącegio siię 
•'51poru pomiędzy właśdoi.elem a ie·go loka.torem, temu ostatniemu, gdy 
IChodz:iło o biednego, z.aiwsze przydzi:elał na swój racbUIIlek adwokata 
1dila 01b11o;ny przed s1ą.danni j•ego ilnite.resów, albowiiem przed.tean zaicho· 
dziły wypadlki., że lokator taki, mając z.a sobą słusz:ność, wskutek 
mieu:mi.ejętnej .obrooy przegrywał 51p1rawę. Równi.eż przyd'Zliclamo ad­
wokata beZll"obot:nym, p.roceS'Ulją.cym się 7l praiooidawcaani o odszikodo­
rwame za praicę i :Urune p1'et0I1Jaje wypływają.ce ze stoSIUllku o naije111 
ipraicy. 

Adwokait m:iiefs!ld spraw tak~ch prze.pr01Waidri~ w roku 1926 - 140, 
w 1927 - 128, w 1928 - 150, w 1929 - 310, w roku 1930 z,górą 200 
spraw, w 1931 r. - 120, w 1932 r. - 128 zaś w 1933 r. (do 15 WJrze­
śnia) - 173. Były tio 51Prawy rw 70% o eksmisję. 

CHOW ANIE ZMARŁYCH. 
Wreiszicile z plotwiodlu 'lllbósbwa rodzin na których spoczywał ohowią­

:zieik spraiw1eniia p.ogirzebu zmairłym - pochow:mo n~ r-k Ma,gisitratu: 
rw r. 1926 - 99 zmarłych, w 1927 - 67, w 1928 - 114, w r. budżeto­
wym 1929/30-11.3, w 1930/31-82, w 1931/32-97, w 1932133-
136 i w r. 1933/34 - 60 zmarłyich. · 
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WALKA Z ALKOHOLIZMEM. 

W mku 1927 w ,51ai1Ji Raidy Mieijtsl<liej m:21~dtziono wystawę pr.zedtw­
,aJlkoholową, zorganizowaną przez Wairs.z.aiwsikie Towarzystwo „Trxe­
źwość". Wystawę tę zwiiedzi!l:y wszystkie s:zJkoły oraz poważna Hcizba 
osób dorosłych. Koszty wysitawy w przeważnej 1dzęści pok.rył Magi-
1str.at, wobec czego młod:ziiież sZ'kolna, wojsko i org&niiZ'aioje zawodowe 
:korzystały z bezipłatnego wejśda na wystarwę. PodcZ181s wystawy 
1ll!rządizono szer.eg odczytów i pQg.aidanek o szkocfil~wośai alkohoJu. 

OPIEKA SPOŁECZNA W ZAKRESIE PORUCZONYM. 

Jak fuż wyżej wspomruain:o, często wynilkrem istarań Magilstratu by­
,łio, że władze państwowe, uwzględniając dężkie położenie bezirobot­
mych w krytycZil!iejs1zych momeutach, asygnow.aiły Magiisfratowi pe­
wne fundusze 2l przieznaicz;eniem na pomoc bezirobotnym. Nąj,azęście1 
ibyła to tak zwana aikcja państwowej pomocy specjalnej o cha,rakte­
irze doraźnym. Ak.cje te były prowadzone w ramach mstruikcji, kai ­
dorazowo wydawanych przez te władze. Zaisaidniczą iich cechą było 
to, że bezirobotny niie otrzymywał do ręki gotówikii, a bon żywnośdo­
rwy odipow1ediniej wartości, z którym następnie zwraicaił się do które­
ig.okolw.iek ze sklepów Spółdziielczych Stow:airzysz1eń Spożywoów 
„Praca" lub „Jedność" ii tam g-0 wymieniał na produkty żywnośdo­
we, których jakość i i1lość była zawsze zgóry określona. 

Ko1szAy aid.milllis•tracyjne pokryw.aił Magi:strat z wlaiSIIlych fundluiszów. 
Pomoc ta w poszeczgólnych lat.ach przedstawiała się w cyfrach na­

stępująco: r. 1925/26 -1849 bezrobotnych - wysokość pomocy 13,23 
zł. 1116 bezrobotnych - węgla po 3 mtr., rok 1926/27 - 730 bezro · 
botnych - wysokość kup. 13.42 zł. na sumę zł. 14.620, 472 bezrobot­
nych - węgla od 1 - 6 mtr. na osobę, rok 1928/29 - 796 bemobot­
nych - wysokość kUiponU 15.45 zł. na sumę zł. 26.020, r. 1929/30 -
619 robotników, do 1258 - wysokość kuiponiu 20 - 45 zł. na S'Uinlę 
zł. 130.000, r. 1930/31 - 372 do 1397 robotników, wy.sokość lrupo1l!ll 
15.40 zł. na sumę zł. 491.678. Z dniem 1 maja 1933 r . akcja ta wstała 
.21likwidowana na skwteik zar:ządzenia Ministerstwa Opieki Społecznej , 

Dalej wspomnieć n.aileży o zaisiiłkach dla rodzJin osób powołanych na 
ićwiczeniia wO!jskowe. Wys1okość ziasiłku je'st uzależnio'llla od stainu ro­
dzi!nnego i cziasu pobytu rez:erwilsty na ćwi1czeniach. Wynosi on: dla 
ipojeidyńczej osioby 90 gr., dla 2 osób - 1.10 zł., dLa trzech i wńęcej 
·Osób 1.30 .zł. dzienme. Z zasiłków ty.eh korzystało w roku 1929 -
80 rod.zin, w 1930 - 114, w 1931 - 54 i w 1932 - 101 rodiz~n. 

Również •część fak zwainyich iiniwaili1dów praicy, którzy ulwńczyli 65 
r.o.k życia i nie ,są zido1ni do zarobkowania i pozostają bez środków 
UJtrzymaniia pobier:ali w okr.esiie sprawoz·dawczym ,stałe zaipomogi 
w wysl()lkości 15 zł. miesię1c1Znie kruż.dy. Pomoc ta obejmQIWlała od 20 do 
60 osób ziależniie od wys01kości kredytu, przielkazaineig1o :na ten cel 
p1rzez Łód:zlci Urząd W1oifewiÓcWki w da1I1y.m mieisiąicu. 
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PozaJtem, ja:k wiaomo, Maigilstrat i·est instytucją ziastępczą FUlnoo'S·zu 
Bezroibocia. W tym charakterze wykonuje on cały s1ze1reg czynnoś.::i 
~iązanych z wypłatą zasiłków ustawowych bezrobotnym na podistia1-
wile umowv zawartej z Zarządem Obwodowym Ff\llIIJdUs:ZlU Bezroho­
da w Łoid!zi i w ramach obo;wiąz1.1ijących przep,iJsó.w. 

DALSZE PLANY. 

W stoSUJnikiu do faiktyoznych potrzeb w dziedziin:ie O'pieki społecznej 
wyniki poczytl'ań Magistriatu ni•e są oczywiście wysił:arcziające, j,eidna­
kowoż jeżeli się uwzględni ciężkie warunki, w jakich działalno.ść 
Magistratu rozwijała się, to każdy nieuprzedzony przyznać musii, że 
samorząd m. Piotrkowa ucz'Ynił olbrzymi krok naprzód w budowie 
opieki społecznej i że w budowie tej powodował się oin jedynie do·· 
brem ogólnem i chęcią przyjścia z pomocą tej grupie współobywa­
teli, która z powodu szalejącego kryzysu gospodal"czego i bezrnbo.­
cia nieraz pozositawała bez środków do życ·a. 

Zaznaiczaimy, że w planite prac na przyszłość przewiid'Uje się s.two­
irzenie oiddz~ad:u Staiaji Opieki naid Matką i Dz:ie·ckiem w północnei 
dzęści miasta, rozszerzenie Przytułku dla Starców i Kalek, urządze­
;nie racjonalnej opiieiki zakłaidowej dla si•erot i półsierot omz zakończe­
lll'iie akcji zorganizowaniia Związku Międzykomunalnego dla Zakła.dów 
Komunalnych Opie.ki SpołecZIIlej w Województwie Łódzkiem, które-
1g·o z.adan1em będzi·e: zad:ożeniie i prowa,dzeni•e szpitala dla umysłowo·· 
.chorych, zaikładu dla sierot w wi·eku powyżej 12 lat, założenie i pro· 
waidzenie zaikładu dla dzi.eci wymagaijących specjalnej opieki, zało­
Żlelni·e i prowadzeni!e domu praicy dobrowolnej i przymt11s·owej ceilem 
zwalczania żebraictwa i włóczęgostwa. Magistrat zdeiklarorwał sw~ 
iprzystąpiienie do wymieniionego Związku z udziiałem 100.000 zł., płat­
ny:ch w ciągu 10 lat. 

Zrealizowanie tego planu rozwiąże kwestię opieki sipołec.wej w jej 
inaijbardzi.ej palących częściach, tworząc odpowiednie i jedyni•e rncjo­
:nabe warunki wychowiawcze i opiiekuńcZie dla tyich najbal"dzi.eij upo·­
sledzoin-yich osób. 



ZDROWIE PUBLICZNE 
Przed .roikiem 1926 m~ej1ska sł'ulżba zdrowia była prowadzona 

IW skiiomnych rama.<ch i polegała głównie na nofowaniru wypa.<dków 
.chm·ób zrukaźnych, wydaiwairui.u w tym kierunkiu S'tosoW1I1ych zarzą · 
dzeń, wyistawianiu kairt zgonów, dokonywaniu szczepi,etń ochrO'll1lych 
IP!I'Zecii.iwko 051Pie 1 p0W'Illeij diz:LałaJ.na.śoi. sani.tarnej i prowadzeniu tak 
WW1anego Urzędu Sanitairno-Obycz:ajoiwego oraiz pokrywainiru kosz­
tów leczenia w szipibalaich. Obowiązki te sipełrni.aiło 2-ch lekarzy, 1 f d­
c~er i 1 ruku~zerka. w r. 1925 buidiżet na cele zidrowi:a pUibliicznego 
przewiidywał 75.734 zł., a w wykoinaniu 80.586 zł. Stanowid:·o to za­
ledwie 5.4 % 0igóllllz1go preliminarzia bud.żelowego, a 6.4 % jego wy:ko-
1I1a:ni.a. Począiwszy o·d roku 1926 budiżet ten ustaiwi1cznie wzrasta i wy­
łkaamie w roku 1926 - 99.923 zł. (13.2 %), w roku 1927/28 - 208.926 
z:ł. (lJ.8 %), w rokiu 1928/29 - 215.264 zł. (14.2 %), w roku 1929!30 -
243.267 zd:. (17.6 %), w !'oku 1930/31 - 228.949 zł. (16 %), w roku 
1931132 - 220.836 zł. (18.2 %), w roiku 1932/33 - 198.320 zł. (18.3 %), 
a na roik 1933/34 wyraża siię w s1U1II1ie 188.717 zł. odpow~adaiją:cej 18.9 % 
IPrelimiinairza budżetowego na caJoksz.tałt g·0tsipodairki miej siki.ej. T aiki 
~aim, a naiwe1 w nii21których latach wyższy sibosunek wykamtją spra­
wo.zidania rach.u1rukowe z wykonainia budżetów (w roku 1929/30 --
266.000 zł. (19 %), w roku 1932/33- 229.677 zł. (20.3 %). 

Kilkaikrotnie większy wzirost wydatków w dziedz:iiniie miejskiej 
1siłużby zd1rowiia wyraża się przedews•zysitkiem w roz.budoiwie lecznic­
twa w ogólnoś•c1i, a lecznidwa szipital'I1121go w szczególności, należytej 
·organiiziacji walki z cho•riobacrni społecznemi i z.akaźnemi, zaipocząt· 
kowcinej organizacji dozoru nad artykułami żywności i przedmiota­
mi u.żytku, w pomocy akuszeryjnej dfa ubogich po.łożnic i t . d. 

Orgainizaoia i rnzbudowa m i.ejskiej służby z.droiwia wymagała, 
·rzecz p1101s1ta, powiększenia pers•onelu fachow21go, zwłasiz.cza pomo~­
in.iczego, ja-k: hi·gj.enistki, kontrolerzy san~tarni, pielęgniarki i t. p. 

Obecnie Magistrat zatrudnia (bez higjeny szkolnej) 5 lekar.zy, 2 hi­
gjenistki, 1 kontrolera sanitarnego, 1 kointrolera żywnościowego, 
1 pielęgn iiarkę, 1 felczera, pełniącego obowiązki higjeniis;t:y i 1 aku.· 
szerkę (w przychodni przeciwweneryczn ej). Jeden z wymienionych 

di etka-rzy jest równoc.z.e.śnie lekarzem sz.koJnym. 
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Rozwój ,s1łużJby ZJdrowllia publi;cznego t111iemrniiei wskaizlllje, że z~ga­
dln:ieniie to roarjdowało w samorzą,dtzie m. P.iotrk01Wa naJ.eżyte zro.ziu­
mienie i że Mag'iisitnt, dbając o zdrowie społe•ozieirtsitwa, <Illie sizczędził 
!Silł i śriodlków, by 11a1tow:ać naiiwyższy ska111b kiatżidiego czł,owile1kai, jaikim 
~est jei.go .zidir01Wiie. 

LECZNICTWO. 

Ws•zyscy bez wyjątlku UJhodizy chorzy, wyma.g.arj:ący leczenńia: ~Zipi · 
talnego, stwierdzonego prizez lekarzy miejsikiidh, beiz jakichkolwiek 
utrudnień byli kiierowani.na kuraicję do miejs,cowych szpi1t,ali św. Trój · 
.cy i Zyidowsldego itm. małż. Bmun. W wypaid!kach, gdty prze1pmwad1ze­
me potirze1lmej ku11aioj;i wymagało stpecjai1nych zaibiie1gów, któryich 
w P.iiot·rikow.ie n~e mOIŻna było zais1tlosow.ać z powodiu briaku potrze· 
Jbnyich urz1ąd!zeń :i wyisipeeijaliizorwanyich w pewyich kieimmkach leka­
~zy, takiich chorych na w:nilo,sek lekaJ.'1zy mi!ej<skiich k1eirorwano do 
szpitaill zami1ej1s,cowyich w Łodzti lwb w Wars,zaJWliie. Umysłowo cho­
rzy, nfobe•zipile1oznri. ·dlLa otoc·zenia, byli lokowani w s.zp:i'tailaich <lila psy· 
chiic1ZJ1iie i nerwowio ahorych - prze:ważnie w W a1:101e. Zdlarzały siię 

11JJaiwet poijedy,ńcze wypadki kie1101Wainila 111bo1gi1ch choirych na kurację 
lliaidową dlQ Łod!Zlii i Kr.aJwwa. Kurnci·a ta, jak w~adoano, j<est bardzo 
kosztowna. W pQ1s1z,czególnych latach skierowano chorych do siz1pi­
ifiruli Z!aJIIli1z1j•sic01WYch ~ m~e~1S•OOIW)'lch: w r. 1926 - 652, w r. 1927 - 708, 
w r. 1928 - 640, w r. 1929 - 451, w r. 1930 - 690, w r. 1931 -
759, w r. 1932 - 777, w r. 1933 (do 15.IX) - 564. 

Z porów:nainfa tych cyfir wynilka, że uruchomiieniiie Ośrndika Zc:Lro­
wiia, o któryrm ni1żej piisiz;emy, Sipl()IWodowaiŁo spadek clhorych ·soz.pi:taJ-
1n;yich - naiSttępnie zaiś, że na sik1Utek rosną;cej nędzy wziraista coraz 
więceij liczba choryah, którzy bezwzgilędiniie wymaiga1ją lecz;el!lia szipi­
ilrulne,gio. ZaZiillaczyć nafo•ży, że ~eijednokrotiniie chorzy ki!e•rowarui są 
.do &Zlpitala, mimo 1ż w noir.malnych wamunkaich mog1ilby s~ę le.czyć 
IW domu, a to dla ziapewnieniia i:m, przyruarjmruiJelj przez krótki 01kres 
czias11·, lep•szych waruiników życia, a term siamem - cz:ęśoioweig•o choć­

iby uo,djpomiieruiia ~cih 001~aJI11ilZ1InÓ'W pr:zedtw da1sizym choll'oibom. 

AMBULATORJUM DLA UBOGICH CHORYCH. 

Pla.cóWka 'tla, wchodząc-a .obecniie w stkł.ad Mi.eijski1e~o Ośrodilca 

Zdlrowiia, zoistaiłia powołaina do żyda w jej obecmri formie w roiku 1926 
li ipoczątkO'Wo cLo roku 1929 mie1ścił1a S•ię w gmachu Maig~srtiratiu. Am:bu­
lato·J"jum ma rua celu nies1e:nJiie be•z,pbafoej pormocy le1kar;s:kie~ U!hogim 
chorym, ni.eubezpiec~onym w Ka.sńJe Chorych. Brak tei plaicówk1 
tmiaiłby ten sk111teik, że wi1elu chorych, którzy niie maiją środków po· 
1'briz,eibnych na opł.acenriie lekarz.a i kupno leików, a którzy z po.wodze­
niem mogą byić leczeni ambulaitoiryinie, frz,21baby było kierować do 
s~fali, a w najlepsizym razie do lekar.zy wolno pnktykll.Ljącyich. 
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O doniosłej roli attnibuiLaitorjum i jego pożyt•eczmościl świ1aidlczą naistę­
pujące cyfry, które ilustrują kelkwentję chorych ii rozmirury świ:ad'­
ozeń: 

A.mbulatorjum dla ubogich chorych. 

R O K I 192611927 I 1928 I 192;v.30 I 1931 119321 d~Ji~IX 
Liczba udzielonych porad 
Wydanych bezpłatnych 

recept 
Opatrunków felczerskich 

.i małych zabiegów 

3050 2364 3241 2762 2842 

2216 1591 2098 ?126 2312 

n i e n o t o ·w a n o 

3306 6535 4109 

1936 3140 2093 

780 946 730 

Rów.niet.ż ;il tiutbaij ZaJI1101towrany w osrtatn~cih 2-idh laitaich wzrosit cho­
rych, leczonych w aanbulatorj111Ill przyp.i;siać naJ.eiży w pierwszej linii. 
naip1ęciiu bezrobocia i po!Wlszechnemu zubożellliu społeczeńsitwa. Gdy 
9eiszcze tak niedarwno liic:2.1ba chorych, z:glrus.?Jaijących się ·clio tej leczni­
cy .rzadlro ~i·eidy diosi•ęgruła 20 osób dz.ieinme., dz:i1s11atj Ucz:ba ta po· 
&wo1i.ła się, a w pQje1diyńczych tWyp.aidJka.ic\h dochodlzńlła do 50 osób 
dz:i.•enn1e. Obłożn~e chorzy ni1e mogący przybyć do ambuJrutorjuan 

mieli zawsze ?Jepwrnioną pomoc lekarską w .d!omu ze .s:tro.ny lekarzy 
m~21s:k~ah diefogowainy:ch iP'l"Zez Magistrat. 

WALKA Z CHOROBAMI SPOŁECZNEMI. 

Do irzędu chorób społecznych w pierwszym rzędztlie1 zailiozają się 
gruźliic:a, jagl~oa i choroby weneryczne. 

Orgaini1zaoję wailki z tern.i chorobami rozpoc.zęto dlop;iero w o;k~e-
1sile siprawo.z.dlaiwczyim. Prze1e1ho·dzifa ona różne fazy, aż wreszde 
11.1/brwaJiła :się w obecnej fi0rmie. W alkę tę prowadzi Miiej·sdci. Ośrodek 
Zdrowia, miesziczący s:iię w gmruchu miej,ski:m przy ul. PiJ.siudski1ego 14, 
przysitosi01Wruny d 10 rbegio c·eliu po gl'UIIltoiwnyich pirzerióbkaich, dokona­
nych w roiku bU1dlżeillQJW)'1Ill 1931132. 

Na Ośrodek Zdrowia skła.idają się: 
1} PrzychoicLniiia przecilwgruźlriicz:a. 
2} Przychodrua przeciwjag1'iicza, 
3) Przychodn.iia przecitwwenerycz:na, 
4) Ambulatorjum chla lllbogiich ohorych, 
5) Higj•ena sZJkolna, 
6 J Bi1U1ro sanJiltaime. 
Poidstaiwawem z:aidlalnii•em Ośrodka ZdrowiJa je.st kirzie!Wi•eniie hilgjeny 

wśród na,fszeric;izych mas ludności, wyszukiiwan~e źródeł i badanie 
iPrzycZ')"n powsit.a1W1runiia ·chorób społecznych prze·z odiwłedzainie cho· 
1r)"ch i iich ofoczeniia w miie1s2Jkan~ch przez hi·&iemsbki, udiz:ieLainie od­
powaedruch pOU!ozeń i wskazówek, jakie środki ostrożności należy 
zaichow;ać w~lęcLem char.ego i .saanego s~21h1e, ruby Illiie ulec zrukażend!u, 
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111dzielani1e poraid l~karskkh i pifo<11Wanie, a;by polecenia lekarzy były 
ściśle wykonane, wresz,cie prowaidzenie ścisłej ewidencji zaicho.ro· 
wań, jako podstawy plainu walki z temi chorobami. 

PRZYCHODNIA PRZECIWGRUżLICZA. 
Walka z gruźlicą koncentruje c;.ię w przychodni przeciwgruźliiczeJ 

która powstała w roku 1927 i do dnia, 1 października 1929 r. była 
iprowadzolilia przeli T-stwo Przeciwgruźlicze przy pomoC')' finansowej 
,Mag:,strabu i ówcz,eS1J1ej Powiatowej Kaisy Chorych. Działalność jej 
wtedy była diość o.grainiczona. Przyjęcia chorych obywały się 2 - 3 
irazy w tygodniu. Magistrat wi1dząc, że z braku doslaitecznych pod­
staw finans•owych przychodnia ni·e utrzyma się, a z drugiej stirony 
oceniając należycie ważność jej i znaczenie w walce z gruźli.cą, po· 
stainowiJ prZJ)"chodnię tę przejąć i prowadzić na własiny rachwniek, co 
też naisrl:ąpiło w dn. 1 października 1929 r. Od tej pory datuje się stały 
rozwój przychodni przeciiwgruźlLcz,ej we wszystkiich kierunkach, tak 
pod względem udoskonalenia lecznidwa, jak i wyposażenia je9 w po· 
rtrzebne środki, mianowicie w lampę kwairnową, aparat do zakłada: 
iniia odmy s·ztuiczI11e~, aparat Westergr6na i t. p. Dowodem wzrasrta­
~ą.c~go do przychodni zaufania i jej roli, jaką odgrywa w wailce z gru­
źlicą jest fakt, że od dnia 1 grudnia 1931 r. Okręgowa Kasa Chorych w Łodzi, oddizń.aJ w Piotrkowie, na podstawi,e specjailnej umowy p•rze­
ikazała Magislraitiowi do przychodini przeciwgruźliczej członków Kasy 
Chorych i iieh rodZiin, chorych na gruźhcę, którzy narówni z innymi 
chorymi korzysfają z przepisanej op,ieki lekar<>kiej i higjeni.cznej we· 
dług ustalonych zasad. Stanowi to duży krok naprzód w racjonalizacii 
walki z gruźHcą, bowiem stwar.za odpowi.e<lnie warunki do prowa­
dzenia jej według jednolityich metod i gwarantuje ciągłość opieki Je„ 
karskiej i higjenicznei nad chorymi. 

Działalność przychodni w cyfrach (bez chorych, leczonych na 
r-k Kasy Chorych), 

R o K 119281 1929 1930 1931 1932 I 1933 
do~ 

I Liczba dni czvnnych 150 152 226 268 275 195 Chorych w kartotece 182 343 3ó1 638 987 854 przyehodni 
Udzie 'onycb porad 684 481 1826 2161 4376 2456 
Odwiedzin d •mowvch 116 343 624 986 102> 306 
Os ~ b korzystającycb 231443 2~1406 731833 21 1123 65t746 z l•mp kwarcowych naśw. na św. 
Dokonanych odm 19 90 82 17.l raz 3.1 raz. 

315 dop 218 dop-
Zbadanvch prób krwi 118 128 378 739 420 W<>stergen l i plwociny 
Zmarłych na gruź icę 150 119 102 108 94 . 86 
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Wszyiscy U!bod'zy chorzy na gruźli.cę korzyistają z be·zpłatnych Le.­
ków i trainu, wyidiaiwainyich na r~k Ma.gi.IS'traitu, oraz naświetlań lam:pą 
kiwo.rcol\Vą i· innych ziaibiegów leik.ars.kich. 

Cyfry poprzednie wskazują nietylko na konieczność i·stnienia tej 
placćwki i j1 eą rozwój, ale prze·dewiszystkiem budzą grozę. Z roku na 
iroik wz.riasta iiloiść gruźl:iików o s·eitki nowych osób. A iileż 105óh nosi 
w sobie tę chorio1bę, nie zdaijąc sobie sprawy, ~ż są chorzy? Cóż zna­
czą wyisi•łlki samorządu, gdy chorzy wrncają do sW121go domu i zaira.­
żając swe otoczenie: rnzsz·erzają śmieirteLny krąg. Trzebaiby leczyć zł.o. 
r,w zarodlku, trZieiba izolować cho~ch, le·czyć zia,grożonyich, a prz.ede-
1Wszys1blciem zrupewnić im l'llldZJkile, warnUJnki bytu. Zaidaini1e to niesitcly 
p.rzerasta &iły Samorządu. 

PRZYCHODNIA ~RZECIW JAGLICZA. 

Przyichodnia pTZeci.'wijagiliora została powoła.na do żyda w m-cu 
październilku 1927 r. i początk.O'Wo mieściła się w ~ruchu s:zikoły im. 
T. Ko-ściw;•Zlki przy A1eii 3 Maija 7, aż w ri01ku 1929 wes·zła w sikład 
Miie1skcilego Ośrodka Zdrowia. P1rzychodnńia. ba nos1i wprawdztie m.iiam.o 
p •rzeciwjagHczej, jednakże działalność jej nie ograini•cza •się do zwal­
c zania tyi~ko j~gl.iicy, co wtpira'Wld'ztie jest jej ipodistawowem zwd1ani·em, 
łeicz obok t·ego zaijmUJje siię rÓWil!ietŻ leicz.einiiem wszy&tikiich innyich cho­
r ób ocznyich. 

Jak wykaz.UJje dalsze zestawienie, jaglica pomimo wioeloletniej 
z nią wiatki, prowa.dzonej przez Magistrat, nie zo&tała jeszcze całko­
-w~cie opainOl\Włlilla i wo~ąż jeiszic.ze wy.krywane są nowe środ.owiisika ja­
glicy. Wailka z tą cho·robą jest utrudniona o tyle, że lucłln!ość naijczę­
.ś c iie:j ni•e zdaje so1bi1e sprawy z jej nieibez.pi•eczeństwa i w poozą·tkaich 
.zaiz1wyczaj lekcer.waiży ją. Doipi•eiro gdy przyimtllje ona pow~niej1sze 
'111orzmilairy i gdy za1graiża ślepiota, wtedy dopiero chory poszuk.Ulje po­
JJ."ady leikairskiiiej. Oczywiśde w t.iaiki.1ch wairunkach Le1czenie ja.gliicy wy­
-mruga wi!I.ekń1ej ciierpHiwości ze siwony p.aioje.nta, gdyż choroba ta po­
trzebuie dfog1ej kuraicji, zwłais.zczia jeżeli j1eist zaistarzaił.a. Gdyby w spo· 
łeczeń5twie isitmiało więksre zrozumienie niebez.piieiczeństwa jagJi.cy 
dla ·.vzroku, to opano:wainiie jej, a nawet oaiłik«>wi!ta li!kiwiildaicija mogła­
b y na!Sltąpić w ;pewnej na'Wleit niiediai1ekiej przyszłości, gdyż czynnikiem 
sprzyjającym rozrostowi jaglicy nie są takie czy i.inne warunki eko­
n omiczne, a przedewszyistkń·em n,i1eprz.estrz.ega.n:~ei zai~d 1hiigjeny i me· 
.zmracame się w po!I'ę o poiradę do lekarza. 

Naijczęści·ej wyłk.rywaJll1·e jaigliicy naistępuije lllJaJ łl~reni<e ·szkół. Samo-
1Z•głaszających Sliię chory.eh do przyichodini jest m~elki odsetek. 

Ene·rgi,cz:ną akcję MagiiSltratu w kiert1JJ1ku przeciwdziałania tej 
ok:rutnej chorobie, jaką jest jaglica, pootairamy się zoibrazorwać w rey­
i rad1, które dalej podajemy. 
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Działalność przychodni przeciwjagliczej w cyfrach: 

R o K 1927 , 19281 192911930 I 1931 I 19321 1933 
od 15. X 

Liczba dni czynn"Ych 18 144 102 96 104 108 102' 
Chorych w kartotece przy-

chodni 19 116 108 142 198 245 345 
Udzielonych porad 642 3959 896 1232 3362 4237 35~() 

Środowisk ial!łiczych 11 64 93 142 191 262 173 
Liczba dokonanych zabiegów 39 30 38 37 47 s 
Skierowan"Ych do Zakładów 

leczniczych 3 7 10 12 
Odwiedzin domowych 191 294 242 258 288 42: 

PRZYCHODNIA PRZECIWWENERYCZNA. 

Przye1hoidni1ę przedwweneryczną Magiistrait przyjął od Stairos<tw;.. 
rw roku 1924. Nosi1ła ona wówczas miano Urzęu Sanifamo-Obyczajo­
wego i miiała za zadanie 11e1gJaanentację i wykonywa1I1ie koDJtroli n.ad 
prostytubkacrni. Szerzenie silę chorób weneryc.znych sikłonifo Ma~­
str.at w roku 1926 do przeiksztaiłaem.iia Urzęc:IJU w przychodnię i dK> 
irozbudowy zaikresru jej działamii1a. Przychodnia, za.chowując swoje 
pierwotne przeznaczenie, prowadzi również lecznictwo ubogich osóh 
meubez;piieczonyich w Kaisie Chorych. Wszyscy ubodzy chorzy korzy­
stają nietylko z poirad lekarskich, a1e również i z bez;płatnych leków, 
wyd~wanych na r-k Magistratu. 

Przytoczona pollliiżej taiblica porównawcza odzwterciaidla «łiziad:.al­
inośc prz}"chodlrui przeoiwweinerycz.nej, a równocześnie wskazuie, że. 
lllltworzenie teó pfacówki było po każdym względem cel01We i poży-
tec.zine. · I , I 1 i I 

Działalność przychodni przeciwwenerycznej w cyfrach: 

R O K 1::-1192711928 , 1929 I 1930 11931 119321 d~%~r~ 
Dni czynnych 
Chorych skórnych 
Chorych wener. pod 
ką przychofai 

Chorych na kiłę 

opie-

,, ,, niewiór 
" ., wrzód wen. 

pitala Skierowanych do sz 
Badań krwi na W a sser-

mana 

row. 
ących 

Bartań mikrosk. 
Prostytutek zarejest 
Prostytutek dorabiaj 
Ogółem liczba prz epro-

wadzonych oglę 
prostytutek 

dz in 

Liczba udzielonych p orad 
razem I 

. 
- - -
- - -

91 72 8 
39 36 5 
52 1. 34 2 

- 2 1 
24 10 11 

- 43 23 
- 35 41 
- 32 31 
- 28 25 

431 1608 1598 

- - -

958 253 262 260 195 
- 110 221 256 365. 

1271 135 93 108 13bo 
66 71 53 55 61 
58 59 29 37 58 
3 5 1l 16 1f 

24 16 14 12 & 

44 68 52 46 27 
65 60 42 51 43 
30 34 32 

33 1 
3() 

27 28 29 30 29' 

1561 1273 1532 1578 1418 

540 568 1048 1584 1883 



WYSTAWA 

Aby i51pod:,ec2leństwo mogiłio sob~e uzttny.słorw1ć, czem jest gruźlic :i 
~ cho,r,oby W1einerycZ1I1e i jak si'ę przed niemi usfrzec, Maig!iisti.iart: wspól-
111ie z p,owtlia!torwą :Kasą Chorych zorgain~z,owaił w 11oku 1932 6-dniową 
wyistawę, poświlę,coną tYIIll chorobom. Pomimo z.naiczmych kois.ztów 
'\l/rząd2:1eaiń.a hej wy1sitaiwy Maigiistrat praignąic, aby możlitwie caiłe społe­
czeństwo zwtliedziłio wyisharwę, ust:anowiił wejście beiJpł.aitniie. Zwie­
dzaiącYIIll wyistaiwę w.ręC12lamio Ulloitki, traik:tiuiąia0 o gruźliicy i choro· 
bach weneryc1zinych. Rów1n!O'cześlllie w kinoteatrach wyś~etlano 
·w ciągu 2-ch d!ni fiilmy propagandowe, poświęco111e temu same­
mu zaga!cłtttiieruu, na które wejściie było również bez;płat111e. Według 
inaiskromni1eijis,zych ,01blfozeń wyS'bawę ZW\iledizifo około 17.000 osób, 
a 111a filmach było śdśle 3.000 osób, co świiadczy o w:ielkiem z1aiiinte · 
,resowainilu społeczeństwa wystaiwą, która j'ako jed.,en zie ś,rokóiw pro­
pagandy naijbardlzie~ przekonywuijąico przemawia do osób lekceważą­
cych oobie te choroby. Ulotek z odpow,iie,dn:iemil pOU!C2leitlliiami roz· 
dano 2.000. 

W ALKA Z CHOROBAMI ZAKAżNEMI. 

Zasadnkzy!zn warunlkiem powod~enia walki 1z chorobami zakaźnemi 
jest izolacja chorego w s1zipiitailu. Niestety ze środka tego Magistrat 
'll'iie,zaiw;si:z.e korzystać może, bowiem pojemność ocLdzfału z.aikażneg,o 

przy szp11talu św. Trój,cy 111aij1częśdej nie może Sipl1osit.ać zapotrziebo · 
waniu. Z tego powoiu przieważnie odo·S'obni1a 1się tyilko tych chorych, 
którzy nie posi!adiaiją odJpowiedin.i.ch wanmków ~zoilacyjny;ch w domu. 
!1llllyich cho1rych 1pio.zioisitawiia s~ę ziazwyczaJj w domu, po11.11cz1aiją,c ato­
c·ze:nie, ja:kie należy z:adiować środlki 0<s1trofal!Ości, aiby nńie paść ofia -
,rą choroby zakame1j. Pozate.m ·celem zaibezpieczeniia otoczenia cho· 
rego przed Z'aikaż,eruiiami przeprow,adzia się ws.Z<elk.iieg10 rndzia,ju sZ<cze­
piienia ochronne i deizynfokc,je m~e,sztkań, kolportui1e' :s1ię różne,g<o ro­
zaju u1o<tiki z pouczeniami o cho1robaicth zakaźin:ych i t. p. 

Miern:iikiem dzii1aiła.lności Magist.riat111 w tiej dz.iedizilnti1e jest sfatyistyka 
SZ<cz.cpiień ochr()Jl!Ilych ora:z dezynfekcy,j i dezysekcytj. Roikirioczinie 
S'z.czepi s.1ę p~zedwko ospie 1887 do 2740 osób, przeciw.ko d:uiro­
wi 259 do 480 (wyijątkowo w roku 1932 - 1283 osób), pr,zeci:wkC> 
płomcy 18 do 24, w roku 1933 - 138 osób, przeciiwko wśdekliinie 
3 do 7 osób. Dezrynf ekcyij i 1de~se1kcy.j prnepl10'waidza si.ę rocznie 
108 do 240. 

Ep.ildemji o W1ięlkJs'Zlem DJaJsiiJeniiu w oilrnesiie ,sa;m11wo1zlcłlaiwictzym nie 
111ortowa1no. 

W ~oku 1927 ·na r-'k Mrugi.sitrart111 wyś.wieH011110 5 fillanów propagan­
d~owych o choooibaich zakażnryich, ki.óre· oglądaił·o 4690 o,sób. W·eJścic 
dla wszysitlciich był<0 be'iJpłlClltnre. Po każd)'m UJkończol.tlym seansie ro2' 
diaiwano UJlotki, ziaiwi1eraijące wyiczenpuj(\!oe pOUJCzenie o gruźlicy;, pło-
1niJcy i dUJrze hrzuis:znym. Ogół~m u:loheik tat.l<l.:-h rozida'll!o po 500 sztuk 
10 każdej chorobie. 

71 



ŁAżNIA MIEJSKA. 

Potra~CJ1Wruna, jak zreisrlą ~ inne przedsiębiiorstwa miejskiie, nie 
jruko z1akłaid diochocLCJIWY, 1e1cz jako iinstytucja o charalkte·rzie użyrte1ciz­
![1J01śd puihliicz:nej - Łaźniia M~ejsika Sipełnia wybi<truie dodiaitnią J'lolę 
na polu hig,jeny miej1S1kiej. W oikiresi•e sprawo:zldiawczym Samocząd 
łożył ,zlllaczne sumy na doprowaidizenie łaźni do właściwego. poziomu. 
P1rzedewszstkiem zakupiono i zainstalowano nowy kolClieł, gdY'ż sta­
ry me naidawał się do użY'bkru, wyikonano połąozenie całego bud)"Dlku 
:z wodoc~ągiem i kaJDJailizacją miejską, kilkakrotnie prz.e1prowadzono 
:1.1ewnętrzny 1i wewnętrzny remont budynku i ubikacyj, wyłożono ka· 
feJJkaani na1iry:s1ki i ła:zi1einki, założono leżaki do odp.01cz)'IIllkiu i urządz.o­
llllo sipecjailne 2 p:oikoje wypo·cz)'lllikowe, aidmimiiistraicyjniie zaś wpr01W1a­
dizono zmiJainy, dzięki którym uzysikano znaic1zne oszczędności. 

W okresii·e sipiraiwo1zidawczym wpro.waidiz1ono, liczą,c się z warunkami 
gospoidlarcziemi ludności, szereg obniżek w taryfie opłat za korzysta· 
:ni1e z Łaźni i wpr>o1waidizmn10 opbaty a1honaimeintowe na znacznie udo­
~odinionych ~ ulgowyich waJ.'\tlJillkach. Frekwencja korzysitaijących z Ła·· 
źni Miej1sikiei dziiękii tym zmiaJillOm znaiczinie wzrosła i wynosiła w ro­
ku hu&. 1932/33 w łaiztieink,aich 6100 asób, w natrysikach - 5872 oso· 
iby. Na sipecjafoą U1Wa:gę zaS1łu:gury1e sprawa kąipieli beZ1płabnych dla 
anłodzi·eży 'Slztlmlneij. Korzyst«llją z niej uczniowie i uc1zeillice wsizysrLkich 
13 puib1iicznyoh s·zikół pows•zechnych, M.iJej1skiej Szikoły Handlowej, 
s'Ulbsydjrnwićl!ruei prziez milaiSito S:zilroły Rzemiosł i t. d. Ką.piele sz1kolne 
odlbywaiją siię we.diług usitalo!Ilego w porozll!mieilliu ze szikolami roz· 
kfadnt w 1olk.reślonyich dniach i godzilillach pod nadzorem wychowaw­
ców i nauczyciieli. Każ,de dzi1ecko szkolne przynajmniej raz na 1 mie -
LSiąic ma możniość bezipłat111ego korzystania z kąpiizH. Dla przykładu 
!Podamy, iż w roku buidż.etowym 1932/33 Łaźnia wydafa taikich bez.­
płatnych biletów do kąi~eli sizikolnych około 41 tysięcy. Cyfra h 
wiskaz'lllj·e, jalk pożyteczne ·z.adanie S1pełni1a Łaiźnia Miej1ska w d:óe­
dz:~niie h~gj1einy pU!b1icmej. 

Na porz(\!d!kiu dziennym praic Ma1gisfrafo znaijdUije się równi•eż 51pn­
rwa ulejpiSJz.einila i przehUJdiowy Łaźni Miejs1kiej i dOipl'lowaidizenilla jej do 
ptOIZ~omu inowioaziesne.go za.kładu kąpj1elOfWle1go. 

iDZIAŁALNO$C SANITARNA. 

W dzied!zinLe zdiroiwia publicznego przemożną rolę odlgrywają odlpo­
Wiedinie mząd!z.en~a san~tame, iak wodociągi, kamalizac:j.a, kąipieliska 
i t. p., ailb{)IWi•em :zm.opaitryw.runie 1111dlniości w z,cfuiową wodę, racjonal­
ne usruwaniiie nieczysitości, higjena ciiała i t. p. to naj1skwte-czmepsza 
broń w walc,e z ws•zeilhleg10 oozaijru chorobami ziakafuemiii. Jak wia<l10-
mo, Piohików urządizenia te 1posiiada. Wzniósł je kosz:tean niewspół­
miiemie wysiokilch ofiair i dizirś następstwa mciągnięty-ch na ten -cel 
·zabawiiązia.ń w całej pełillli odcZltlfWla. Jednakże ze s11'11a10w:iska in.tere· 
sów zdr.owobności puibliczneij wzhogaicenie mi.ai&ta wyimien,ionemi 
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urządzeniami s.anitamemi stanowi w rozbudowie z;dirowi.a publicz­
nego etap o historycZID.em ,zmaczenfo, gdyż przez to 'UISunięto źródfo 
najczęstszego powsitawania chorób zakaźnych. 

O urządzeniaich tych będzie mowa gdzieindziej, tu zaimiemy się tyl­
ko pieiozę nad stanem sanitarnym miasta, jako całościl, którą to opie­
kę z r.amie!Ilila Mag!Lsitrntiu s1prawuje Komisij.a Saniitrurna. Przieprow~­
&zia 0ina w pewiny;cih odistępaah cziaiSlu inspekcję niieruchorności, miie­
szkań, piekiarni, fryzijerni i zaikładów masarskich, re.staiuraicyj, hel'lba­
oilami, f.aibrytk wód g1aizowych, hotieli i t. p. - ~ przed!kłaicta Ma1gi­
s:hra t01Wi s:prruwo~d:a!Illia ze siwy.eh srpos1rzeżeń z odipowj1eidnieimi wnio­
s-kam.ii, a tien wyda1jie sros1orwne ziarządzenia, zmiierziające <lo usunię­
da zaUJWażonych przez Komisiję braków i zanie.dbań sarutarnych, 
W stos1urI11ku do w~runych zibyt raiżą.cych wykrocz·eń prZ1eciwko 01bo­
wiią:uuiącym przepilsoon, kiieruie się do właści<Wych Wła.diz wnioskl 
ka!rne. Jesit to środek, clio którego Magiisitrat ucieka 1się bwdzo rzad­
ko, bo tylko w wypadlkaich wyraźnie udowodnionej złej woli ze strony 
jednostki, prziec:iwko któTej wniosek kairny slcierowal[w. 

W iafaah 1926 do 1933 Komisja Saltlitarna d,okonała oględzin od 641 
do l 976 rocz:nńe, probokółów aJIJ1tys1anitamego utrzymainiia objektu 
.51Jor.zą.dzono 78 do 512, W1I1iiiasków karnych -- 64 do 512 rocznie. 

DOZóR NAD ARTYKUŁAMI żYWNOSCI. 

Nadiuży:da zie strony prod'uoe!Illtów i da.sfawców artyk'Ulłów żywno· 
ści, polegające. na podir.abiiainiu i fiaił1szowaniiu środków Sipożywczych 
spowodowiaiły Mag~stirnt w rnku 1927 do powołania ·d!o życia sfacji 
wstępruego bada!Illi.ia prodtuktów żywmośc.iiowy~h, w pierwszym rzę · 
.dzie nabiału, który inaijczęściej u:legał zafałszowaniu. Dziś stacja ta 
.stanowi ziaiczątek ~omrunailnego Zaikłaidtu baidlł!11lia airtyk'Ulł·ów żywności 
i przedttn:iio1tów UiŻyitku, iaiki Maigiisitrat ziamierZ1a z<l!łożyć w przy­
sziofoi. 

Obecnie 1I1Ja·dlzór wyJwnuj1e na staicji lwntiroleir żywności'owy, t11po­
ważnio1ny do tYJOh czyninośoi prZ'ez Państwowy Za.kład Baidarua ży­
wności i Przedmiotów Użytku w ŁodZ1i. 

Musimy srt:w1erdzńić, że ze sitairu01Wiisłka ilnteiresów kcmSiUmentów in!i­
cjatywa Mag~sitraitru je·s1zicze i pod innym wzglę.dem była uzais.adniona, 
how.iem kai~die sfaJłsz01Wainie artykułu żywmości powod'Ulje jego obni· 
żenic wartości odiżywcziej a .cz1ęsto czyrui go nawet sz:lwdłiwym dh 
zidirow.ia nie biorąic j,UJŻ pod uwagę jego ruskiej wairlości rynkowej, 
nieuwizględinia'Ille1j zrwytkle pr.zy sprzedaźy. 

O stoS!l.l'rukia·ch, iaikii1e pamioiwały w hei dziediz.in:iie prz<ed utworzenń.em 
wymieinione,j stacji dowodzi . następujące po·równaini·e: na 100 pirób 
mleka,, lemOIIliiaid:y i wody Sl()ldJO'Wlej, pobraltlej w roku 1926 przez or­
gana Poili.cii Państwowej i K0:tniisqę Sainiiarną okazało się 85 prób za­
fał1sizowam.y·ch. W rokiu 1927 rua 804 próby było zafałis1zowan)'ICh 65 % . 
W roku 1928 ipoibraino iprób 1213, z te~o przy WJSilępnem bad.ani.tt 
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UJZ'llćl.DO za dobre 884, zasś 324, iakio podie1r2'Jaine o falsyfikat prze1słant0 

do Pafrstwosweg·o Zakładu Badainila Żywności w Łodzi, który s.twie.r­
dził za.fałszowanie w 162 próbach. W stostlllliku więc clio ws,zysitkich 
prób, pobranych przez kontrolera proc.ent zafałsZ1owaniia spadł do 
13.5%. Pł"oce1llt wykrytych zafałs.zowań waha się w latach następ ­

nych w gr:aiJll~caich od 18 do 25 % na ogólną i'1ość prób 373 do 892. 

We wszystlciich wypadkaich &ńw:~erdzonej zmiany warboi.ści od·żyiw­

c2'Jej i UIŻytkowej art)'lkUJłu żywinoiści'owe·go Państwowy Za:kład Baid<.1-
nia w Ło&i, dokąd wszystkiie· 1poibrane próby, pode~irzane o folsyfi­
kait są oidsyłiaine, ki0e1ruje wnńosiki karne do wiłaśdwyich sąidió1W, które 
za te wy9tępki wymier2'Jarją 1S1U1rowe krury. 

NADZóR NAD MIĘSEM I PRZETWORAMI MIĘSNEMI. 

Dozór nad mięsem, a OJbeonie również nad przetwo.mlIIli miięsnem:i 

wykonuj,e w graniicach oboiwiąz'ttljącyich prZ1eipi.sów główrui1e rzeźnia 

miejska przez ustamowioine cl.o tego orgruna specjalne. Natomi1aist kon­
trola nad legalnością wprowadze:I11ia w obrót mięsa i o<:ena, ozy mięso 
to i prze·twoiry mięsne pod wziględem cech zie1W11ękZ1I1ych (sit.emple, 
plomby i t. p.) odipowiiadiają prz.ep~SOIWYIJll wymogom należą clio bez­
pośrednich obowiązków Wydzi,ału Opłeki Sipoł. i Zdroiwia PubL, któ- -
ry j·e wy.konuje przez .kOIIlltrnlerów taj111e0go wb~u, a z krt:órymi w pe­
wnym stopniu współdiZ1iałają organa PolLcji Państwowej. Zdarjąc· sobie 

.<31prawę i; I11iebezp~eczeństw:a, j.aki.e może spro'Wladzić d!la zdmw~a lud.z · 
ki1ego spożyiciie mięs·a uprz.edlnio niez:baidanego, Mag~s.trat wypowie­
dział stanowczą walkę wszelkim nadużyaiom na tero polu, którą 
konsekwentnie z całą energją przie1prowadiza. 

Obowiąrujące w tej mierze P'rne.pisy są zaoipatrZ101ne w surowe sian­
k,cje karne za niestosowanie się do ich postanowień. Przy tero wszy­
stkiem pewne jedno'Sltki li tylko ·w oeilu tmi.knięciia opłait za korzysrta­
nie z urządzeń rzeźni miejskiej i za badanie mięsa niie cofają się 

przed tajnym ubojem zwierząt rlJe•źnyich, nairażaią<: siiię w wielu ra­
zach na dotkliwe ka:ry, a równoo.lJeś:nie zdi~owi•e lwdz:lde wystaiwi1arjąc 

na ciężką próbę. Są jednostki szczególnie niepop1ra'Wlne, które już 

wiielokrotnie były karane za wpr()IWadz:ainie w obrót mięsa pochod1ze­
nia nielegalnego, a pomiimo to w dails·zym ciągu prooeider ten uipira­
wiają. 

Odkrywcom mięsa Ulprzedtni:o niepoddaineg10 urzędowemu badaniu 
weterynaryjnemu Magistrat wypłaca premj1e, w wysoikości uz,aileżinio­
nej od iloiści zakwestjonowainego mięsa. Ta forma waihl<l z nńclegai­
nym ubojem daje najlepsze r·e.zulfaty. 

Aczkolwiie·k akcja w kieruniku tępienia nadużyć 'sa111nairno~wete·ry· 
inairyjnych wśród p0WI1ych sfer me jest popularna, to j1edlnaik p1roiwa· 
dzeruie jej jest k,onie·czne, gdyż inaiczQi nadużycia te pł"zybrałyiby ma -
sawy char.aikter, co nile po,zostałoby bez uiemnego wpływu na zdrowie 
ludzikie. T}'llko tym środkom należy za.1W1drzię1czać, że zidrowie społe-
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czeństwa z tej strony zostało ,całkowiciie zabezip~eczone i że. Pio.fa­
ków w przeciwieństwie do niektórych miast uniknął skutków zatm­
ciia organizmów ludzJkich mięsem niezdat111em do spożycia. 

W okres~e sprawo7Jdaiwczym skonfiskowano mięsa: w roku 1926 -
819kg.,w1927- 2803 kg., w r. 1928 - 3048 kg. O konfWskacie orne­
kał Magistrat, a mięso po uprzedniem zbadaniu jego warto-ści wydano 
zakładom opiekuńczym, natomiast mięso, uznanei za niezd.atne de> 
użytku, znis7Jc:z.ono. Począwszy od roku 1929 w myśl nowych przepi­
sów, konfisikatę mięsa zarządz,a Starostwo na rzecz Skarbu Pańs.twa., 
a od czerwca 1933 r. - na rzecz Magistratu. Mięsa w tym oikresńie 
skonfiskowamo: w 1930 r. - 1641 kg., (37 wypa<llków); w r. 1931 -
1586 (60 wypadków), 1932 - 4016 kg. (186 wypadków), w 1933 r. cl.o 
15.IX - 1565 kg. (99 wypadlków). · 

WYCHOWANIE FIZYCZNE. 

W &iiałailłniości SIWOtj ej na po1u zdrowi'a ;pu1M1iiazmiego SaffiOII'IZą.c:l 
lkładł diuży nia.ioiis.k na fiizyiczne wyohowanie młodziieży. Samorząd me 
o!!ranicz.ia1ł ~iię do ustawowo piizewiidz:iaillych CĘyruności w tej dzii·ed,z.i-
111ii.e, wy~ażaj(\!cyd1 sWę w pokrywani.u wydabków M. Komńle<hl W. F. 
i P. W., ale z właiS1I1ej ,im~Ctjalywy tworzył plaoówtki, k.tfueby wzibu­
,dzałv zamiłowan:•e dlo sp,Otrtu i ku1tury S'~ł cielieSillyioh wśród rua,jszer­
sizvoh wa~ ludności. 

Sa1m0>rząd przedewsizystfkoiem UJdzielał swego pqpairdia ·Stbwarzys1ze­
nli10II1 i 01rg,aniiizaojom S!P'Olrtowym i c,zyinił im w1sz'ellde rnlOżLiwe udio­
Q'odniiie.niia w ich pracy. W latruch poprzedniich, gdy pozwal•ały n.a l'O 
środki, niektóre organizacje sportowe otrzymywały stałe subsydqa. 
W ostrubrriich lafa.oh ta forma pomocy z k-0nieaz.n1ości us•tał1a, ale Sar 
morz.ąd Olkaizywał ją piośrediniio w ten sposób, iż s1twarzał dila sportu 
' wvc:howan'ia fizycznego ocLpO'Wliednie, ogó1nie UZ111ia.ne i1 nieZJbędnie 
wairunki· Oto wybudoiwano w roku 1927 Sbadjoo Sporfowy za par­
kiem iim. kis. J. Pooiiatowisk·iego, stoq>niowo d>op:rowa.c:hzająic go do 
obecnego, zwpełnt:e odjpoiwiednńeg·o, ze stain>owiska potrz.eb 'Slp-Orlo­
wvch, staruu. Pis1zemy o Stadijoo~·e róWIIlli'eż na iinnem miejs,ou. Tu tryi1-
lko p1rzyl(Xl1mimamy, ż·e oibejmuj1e oo bieżnię długości 500 mbr., boisko 
do piłki no,żnej, wszyis1tikie urządzenia do skoków, rzutów i t. p., pły­
waLn~ę dfa dm'Osłych o powierzchni 1000 m.1

·, mrruiejszy s1.1aw dla 
dzieci, IPII'Ysrz.ni.oe i t. p. Stiadjon ten ogrodzono sZJOZeLni·e płotem. Po~ 

·ZOISIŁa ie jies·zcze do wykooa1nfa wm.:esienie trybUlllf, przebudowa pu:o­
wizoryczn;ycli urbi·eriafo~ i zał-0,żen.ie ttrwa.1s.z·ego parkanu (prace te, 
:przewiid1Ziane są w p•lian1ie robót inwesrtycyjnyah, o których oonnw­
iemv w i.ninym rQIZldz1:ale). 

Poniadto w parku i.m. ksi. Poniaibwslkiego urząidlmoo 2 koot.y teni:­
sowe. Obeclnie są w toku roboty około budowy drugiego s.tadjonu 
SPortowego na terenach miejskich ~ny ul. SuleijOWl&kiej (na tak ziw • 

• iBUJgaju", w poiblhżu ogiródków dtz!iałkowych). 
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Miejski Stad jon Sportowy. 

Miejska pływalnia z widokiem na Stadjon Sportowy. 
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DALSZE ZAMIERZENIA. 

Sprawozd.ainie nasze wsikazlllje, że zdrowie pub.Hazne na ws"z:y­
ISlllkioh .odcinikach zmaj·d1owałto rua1'eżyte zrozumienie w Mag,iJsitracie, że: 
działalność Magistratu w tej dziedzinie była wyjątkowo rozlegla i że 
w pierwsz-ęj Linj'i ZIIIl'ierzia.ła do sbworzieruia tiakiclt warUIIllków z.cLro­
wotnych w mieście, aby jaknajdale~ odsunąć źródiło powstawania 
różnych chorób. 

Pozostaje do :zirohleniia jes.roze wiele - w 11>i..etiws1zym rz.ędmie t:11re­
~rowianie stairlJU prawnego sz1piroaLa św. Trój.cy ~ żydowskiego (sta­
II'ania Magi&tratu 1dą po l~j1i przekazania mu w beZ\Poś.red.ni i wy 
łączny zarząd obu szpitali i utrzymani.e ich, dzisiaj bowiem aczko,1·· 
wiek szpitale głównie utrzymuje Magi.strat, to jednak nie ma on prs.­
wie żadn·ego bezpoś.redn.iego wpływu na gosipodail"kę szputal'i), rozbui­
,dJowiani'e szip:itali i reorganizacja ioh, rozwiązanie kwestj.i oddiiiiału 
dla zak·aźnych chorych - to w diziai1e szpitalnictwa. W dziale dr0-
1zoru na.cl artykułami żywności i mięsem: założenie zakładu badan,i·a 
ŻYW1Ilośd i rozbudowa rz,eźni miejskiej. Następnie w dziiale wyoho­
waniia fizycz.rrego - budowa dalszej serji urząd.zień sporlowyoh, jak 
sali gimnastycznej, boisk i t. p., a przedewszystkiem zakłada1nie 
o!!ródików działikowvah, n.a który to cel Magistrat ZJa.rezerwował dał­
·szy teren przy ul. Przemysłowej, obok huty „Feniks" o powiernchni 
38.344 mbr. kw· Na terenie tym zaipl"ojektowanio j11ż powst.an~e 82 
dZJi.ałek o powierzclmi 300-360 mtr. kw. k.ażda. Zaprojektow.aill.O 
diwa jedm.o1ite typy a1tanek. Ot·o zamierzien1a Maigiistratu nia najbHż­
sza p~zys·złość. Na d1al.szym iplanie pozostaje budowa WIZOłrowego. 
Ośrodka Zdrowia i· iil!OWOCzies.nych .szpifa1i. 

Basen kąpielowy dla dzieci. 

77 



POLITYKA CEN I APROWIZACJA 

KOMISJA DO BADANIA CEN 

Na zias•aidz.i•e rozporZIC!!dzein.ia Pirezydenfa RizeazytposipolHej z dnia 
.31 sier:pm,ia 1926 r. oira,z riozip.orzą.c:Lzień wykonawczych - Samorząd 
Mi.ej1sJci ma o1bowiąz1ek •l.IJSlii<t!liainia cen makisymalnych nia pieazywo, 
:mą.kę, mięso i wyroby mięsne. 

Zadainie to Samorizą.d wykonu~e przy pomocy powołanej do życia 
KomiJsj,i do badan.fa cen (idlaW\Illa naZIWa: Kom19ja Cennikowa), skła­
,<l.ającej s·ię w rówtn:ej jp1ołi0wie z p.rzedisiLawicieli z.a:l!llteresiowa.nyc.h 
,gałęzi przemysłu i hancL1u t. j. przetwórców oraiz z p1rzedis<tawic.ieli 
S1POżyw1oów, wyhooraniyah pl.1Zez priacowmi1C.Ze :?;W:·ąZiki :?;awodowe. 

·P1iizewioc:Lniicząicym Kom1sM jesib z UJrzędu P1rezyidient miasita z gł0isem 
. .r-0z.sbrz.y~ającym w .razie róW1I11ośoi głosów. Komisja. op•i.njrui'e na ja­
.Kie z ipośiród WIS!P'omniamyoh wy.foj ariykułbw p i0l"WIS1Zle.j p:obrzeby lll!a" 
Leży UJSrtailać ceny i. w j1ak1ej wyisokości. 

Na m01cy tych uipmwrrińeń Magistrat m. Piotirikowa s·yisfomatyczlnii.e 
bada sytuację rynikową w pra;emyśle zbożowo-ro~z;n:yro i mięsnym 
-i na kaiżdy smw:erd.rony fakit zmi.am.y cen w hurcie, niez;wł'Oczn~e rea­
·211.lli•e, uisfal1a j .ąic oeny obowiązkowe w spirzedaży detal11cz.aiiej, po za.­
'Siągnięicu opi.111.ji Komisji. W okresie sprawozdawczyim przeciętnie 
<H:!Jbvwiano w .roku od 25 do 30 jpOsiedz·eń Komi1S1ji, ·ziwoływanycli naj­
-ozęśc'ej z inicjatywy Magistira1tu (prawo żą.dam.ia posiieodzenia przy­
&llu!!ruie rÓWllllież najmni.ej 4-em cił-orukom Komisj~). W okres.ie zwyż­
kowan~a cen hUJrltowyoh Mag~~itra t zmusziony był częsbo do z.anian'Y 
uchwał Kom~ji, dążąc clio ubrziymania cen a~tvkułów ipiel'WISIZlej po­
trizeby, z1W1łaszcza rnas•CJ1We~o S!P'Ożyc=.a, rna możJl.~wie na iITTiiższym po­
ziomie, dostosowanym do z,dolności nahywcz)"ch biednej ludności„ 

Rezultatem tej polityki było, iż Piotrków od szeregu lat należy 
do miast o najniższej skali cen w całej Rzeczypospolitej Polskiej. 

Nadmienić tu należy, że jeżeli chodzi o regulację cen a·rtykułów 
oi·01l"W1Szej iP'Otirz.eby w in111ycli rnias1aich wojewódzitwa łócizJkiego, l'o 
&alJkwlaQj-e s,po11Ziąic:Lmne przez Ma~S1tra.t m. P iobr1kowa ~ kaiJdoro.zo-
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we ·deayiz.ijie jego w SJPrawre cen byiły wzO'rem dLa: wie.l!u z tyah miast, 
które oeny sitJale ptrziySłtosowywały do cen piot.rikowskicli (111fP. Toma.­
sz;ów, Radomsko, Bełcha.tów, Urząd gm. Podolin i inne gminy). 

APrR:OWIZACJ A. 

W okresiaclh .zi'bylt duJżeigo zwyżkowania coo z,'boża i mąiki1 w 'SjpTze­
diaży hmito.weij, c.elem paiziediwd!zi1ałania ziwyżce oen .aJI1tytkiuiłów piierw­
s.ziei potrzeby - Magisr'Jrrut., ma.j .ą:c nia wz,ględZ1ie dobro siz.erokich 
rzesz s;po1żywców, IZ/lll'l.tszony był przeprowadzać ak,cje interwencyj­
ne, zalmpt11jąic i spr.zedaijąc dla potrzeb miej•s.cowych sipółdziie~m 
i 1Piekarń .zm1aicZll1Je 11ośoi iffiąJld IPO cen:ie tańszej od rynilrowej i w too 
s1Pos1ób pnzyozym~ał się do ohnJ..żen:a ceny pieczywa w detalJu. Tego 
rodza.ju akic,j .ę na sz.eroką 151ka1ę z.a.krojoną (suma obrobu wyniosiła 
około 10.000 1z1ł.) po raz pierwiszy pI:zeprowadzono w rnkiu 1927. Ce­
na pieczywa w tien ·sipos.ób wy.biitnie siię zmn1ejszyła 1 byiła wÓWC!Zlas 
niafo111żs,za w oałem W'Ojewód1zilw:e. 
Również w latach następnych: w roku 1928, 1930, 1931, a ostat­

nio - na wiosiq.ę roku 1933-;go Magi!SltTat pll"'zeip.rnwad1z.ał tego rodza­
iu in:terwen1oje apir01W1izacyij1ne z niatychmiiasitowyim bal'ldzo s.kuteoz­
nvrrn i dla ludn1oś.ci pożyrt:ecmym wyltl!ikiem. 



URZĄD ROZJEMCZY 
DLA SPRAW NAJMU LOKALI 

Na mocy ustawy o ochron:e lokaJtorrów z d!ruia 11 kw1etnia 1924 r . istnieje przy Magi.stracie Urząd Roz.jemczy dla sipiraw najmu, które­
,20 zadaruiem jest roz.sitrzyg.anje w I iinsrtanc.ji sipr·aiw o czyrusz komor­niany (według stanu Z czerwca 1914 r.) O•raz mych sporów mię­
dzy właśoiic_ elami domów a lokatorami, wzig'Lędinie sUJbl.okarorami. 

Kos.zty UJbrzymania Urzędiu (wiraz z. wydiabk•ami kaince1aryj10temi i uposażeniem sekrefarza - urz.ędniLka miej1sk~21go) wynoszą rocznie 
około 5.500 zł. 

Liczba sipraw wnos.z.onydh ·do Unzędiu wahała s'.ę w l1ata1dh 1925-1927 od 600 do 700 roczm.i•e, w osfaunicli bataoh od 265 do 300 rocz-
1nie, co i esrt zuipełni·e ziroznuni.ałe, w~bec; wyc:z.er1Pywautia s.ię sipod"ÓW w tej dziedzii.niie z b:egiem czasu. 

Zwoliniień z opłat za korzyS1ta.n.iie z UJslug wrz.ęd.u Magisfbr.at c1oko­
IIlVWał ro<:LOtie w illości około 10% ogółu sipra,w. 

Uri.ąd wydaje również odipiisy swooh decyzyj intteresan1tom dla celów podatkowych, dla Sądów i t. d. 
Charakterysity<:zną jest rz.eoz.ą, iż ·~iczba ·sipraw WThOSZIO'l'YOh do 

Urzędu ,pr.zez lokatorów wynos.i w Piobi1kowiie pr.z.eci.ętnie 80% ogółu spraw o rozjemstwo pI"zez Urząd Roiz:jemczy rozipa,lrywanyoh (re­
sztę spraw wno·szą włafoiciele domów), czyli że najwięcej koll'lzy­
si~a i ą z Unz.ędiu loka tolI'zy WlZl&L p·odiOta j emcy. 
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URZĄD ST ANU CYWILNEGO 
Do Sjpmw poriu:cZlOnycli samorząid.owi ruależy prowadzenie prizez 

U:nzaid Stamu Cywilnieg-0 akt i ksiąg mehryilm11nyioh dila osób wyzinań 
nieohr.ześci.j•ańsk:iloh i sekt ahr.zieścijań.slóch· 

.Oziiałaliność Ua:zędiu w okiresie sprawiozidaW1Czym obejm~ała na­
S!Ł®Ui ące az.ytli!llości: 

1) wy.dallio akrtów (UJJ.iQdizeń, śiLulbów„ zi~(j!]ów) przeciętnie 910 rocz-
111ie: 

2) wydianio metlrylk interesanlUom, UJrziędiom, w oeladh wojslkowyah 
oraiz różnym gminom prz:ediętnie 2600 rocznie); 

3) ziwOllJniono niezamo.żtnych i bezrobotnyich z oplait k.a1I1Celaryj111yoh 
n11zecięhnie 420 ooób na SU!IDę z.górią 1.000 zł. rooz.nie; ' 

4) :poprawiono ·akta (dawne) na wn'iosetk Sądu dila IP'otr'zeb zai.n1-
te1resowanych - rocznie przeciętnie 40; 

5) wyisłan.o wyika'zów do miej,SJCowego Ul1zędu ewiiidenc:ji lruidlrrości 
i i/nJnryich gmint przecięhnie rocmie 91 O; 

6) Ur;i,ąd pośredndiazył m~ędizy initeresanrt:·ami a inlnemi poz,a Pi1otr­
lrowem Uir1z,ędiami w 150 SfPra.wach przeciętnie rocznie; 

7) Unz,ąd wysyłał ipilSIIIl poniaglającyoh w tychże srpmaw:adh dlo in­
nych ~in - przeciętnie dla 120 interesantów rocznie; 

8) /PO'lllOC w od1S1ZiUJkiwanruu dlla IPl()tx,zeb i111teresantów i.eh właśdi.­
we~o miejsica utrodzen.iia i iprzyn1ależn,oś<Ci - wynlOsiła 120 roczin.ie. 

W okresiie S(prawoZldawczym organ~z.ację Ul'lzędlu usprawnion!Q<, 
ziaisttOSIOW!a.no prz,ymws zgłas.z.an1i.a faktów urodzeń i ślubów (w okre­
s&e pOJPrzied:ndm ta konrbrola powstawi1ał·a dużo do życzenia) i uczy· 
nioI1J0 drui;o udogo1dmiień os-obom korz.ystająicym z usług Ul.'12lędu, obni­
żając między innemi ZJ11a.cznie wysokość opłat kancelaryjnyich sto­
sownie do silanu z.amożności peterutów. 
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PRZEDSIĘBIORSTW A MIEJSKIE 

WSTĘP. 

W dlzw.le iby1lil omow1my goopodiaa:1kę pm;edislięb.iionsJtw miejsikńich, 
a to: GazQ!WIIJ.1t, Wodooiąigów i K·anial:zaoji, Halii. Targ'OWej. BetO"" 
n1iaimi, ZakładiÓw Goisipoda:rczyiah i Rzeźirui.. liillne z.aik:łady użyteczruo­
ści publicznej i ich .&.iała:lność objęte są działami, z którem1 na.j­
wi1ecej są z.M1źone. 

iP111Z.e1ds.iębiorlSltwia te L__ jitWbo iisitlrniały d1awniiej, ja:k: Gazowm.11a., 
Rzeź.n~a, Zakł.a.idy Gos1podia.110Ze, Betoniia.m1a, j!\l:Żlto powstały w ciągu 
ostaimci.ego ośmiolecia, jaik: Wodoc:ą~ i Kallla·Liimlcj·a oraz Hala TM"­
fi.owa. Oiko~iiczność ta miała decydująi'cy Wipiływ na jp'C>lity1kę gosipo­
d1ariezą ,pros.Ziozegóhnyioh iprzedis1ębionsi:lw!, zirozumiałą jesit be>wiem nze­
czą., że inia.cz.ej twoll'lzy siię nowe 11zeqzy a cz.em illl!Il1em, bodajże .tJ.iudr 
:ruiei1szem jeSlt prowad.!Zleniiie iistbniejąicyoh Ulrząidizeń, ziwł•asziczia jeś.l.i te 
1L11rzą.dizenci1a nii:e sfoją nia 0tdjp'owied1QliJm poz~om.ie. 

W ział1ożenii;tch n.a1S1Z.ej gio51P101dair'ki w tej cLziedlz,illiie było: 1) tllSlpl'aw:­
n.ien.i-e techn:tCZ.111ie, 2) odjpo.w:iediniia or,ganń.zacj.a strony admilllisbracyj.­
lllei i harud,Iowei, 3) riacjon1a:hna poliityka taryfowa. k:tó.riahy dała moż.­

ność zidrowego plI"OIWad.zeniia przedsięhiorstwa, a zairazem nie nakła­
dał•a na lUJdl!lo6ć hairaC1Zu ipod postacią opłat zia koirzystanńe .z zakła­
dów wżyteczności publicZ1I1ej, gdyż charakter zakładów użyite.c.znośd 

publ. mają W1szystkie przedsiębiontwa miejskie. · 
W po1ityce siwej Magis1!1rart niie dążył nigdy do t'W'OII'Zeruiia przecL­

si~eibiior.srbw handiliowy•oh, w śo1słem tego sława zmacz.enill.ll, sroał zaWJSze 
ll!aJtomiiasJt na 'Sllanl()wisllw, iż za'kł·a<l.y ll!Żytecz.ności, .z których liuidłillość 

lillUJsi łrorzy•stać, ~dyiż dosit a.l.'lazaj ,ą one •airtytk-ułów niemal 1PierW1Srzei 
potm.zieby, nie jpOWlininy być oddawane w l"ęce prywatne, wtedy bo­
wiem stają si1ę ooe ipmzedmLot.em zysknt d:l1a przedsięhloroów pryiwat~ 
nyc!i, a wyzysku lU1cLności. 

Musimy tu też obailłić mr7JUIŁ częste> Sip~kany, iż prz.edsięb~omtwa 
w retkni ciał zibiorowych nJ.e mogą być .n1aileżyic '..e prow.adiLe>ne i że nia.ji" 
ozęściej da~ą s.traty zamiast dochodów. Możemy stwierdzić na pod.­

sita wie naStZej k~llkiuJ1etiruiej tl»"'a1kit1yiki, iiż zairiZJWt too j esit nń·esiłlusmy. 
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SamOII'.ziąid może i pOIWl[llleJl pr.owadlzić przedisi~bi.onstbwa, QICzywilście 
rtvlJko 'O charakterze zakłia1dów UlŻ-yibeczawśoj, pu1bliOZ<lllej i może je po­
srta'Wlić na ocLpowiedlni.m 1P01zńlo!mie, niegonSJzym a napeW1Il!o w wieltu 
lktierur.kach l~ps:zyrn n.iż jpi1"1zecLs.ię:biorsrowa !Prywatne, jeżeli tytLko 
0 101eria gosipoda.rtkę ltydh ziaikładiów nia odipowi.ed.ruicli ,podsta wac.h. Pi1-
sizemy o tern dllaotegio, iiż z. z.all'\Z{\lltem tym wiellokirOlbniie SjpOt.kaliśmy 
się. OdpowiecLZJią niech będrz-ie P'rzykra sytuacja takich miast jak Czę· 
stochowa, która wydzńierżaw.iła rzeźnię, jak L111hliin, któ.ry ma wod.o­
cią,2 pirywatiniy (ozęśo:IOIWIO) 'i l d. ooaiz .reZ'Ul~ta·ty naSlllej gosipodarki. 

Zadanie na:s~e było 51peajaltniie ciężkie, kOinjpo~i.kaQje p()Ważme, nie· 
mail dLa każdego pirz.edisiębiioristwia ocLrębnie. Wiiele jeS\ZICz.e pracy 
w tym dziale ptrtzed Samorziąidiem, w:·e11zymy jedit11aik głęboko, iż 
WIS!LV!Słilkie tmudmośioi zidoła ipnzeziwyoiężyić. 

GAnOWNIA. 

GaJWWIIlJia wybudiowania. ·ZoSJtała w 1897 1". a ~riz.ejęta ptrtzez imiasto 
w 1922/23 dirngą wyk'lllP'U. Ur.z.ąida.en~a sta't'e, sieć zni.stziczi0I1Ja. Docho­
dowość s•wą dlo 1925 r. OGJieria nia hraktU oświetlenia elekbrY'c.z.nego. 
Pobuid1owa1n~1e eleikrtt110IWUlJi (~ to pirywa·bnej) w 1925 r. P'Odlk0tp-ało bar­
.dz.o .poważm~e bytt Ga:z101W1I11i i.em wiięoej, że óW10Zesny .Zanząd Miej1ski 
nieroz:ważm.ie Zigodzii.ł się na skaso·wanie gazowego o·świetlenia udicz­
nego, wpr>owadzając w to miej•ooe oświetlenie elektryczne po­
mimo, iż terud1et111qja nowoozesnyoh mia.sit idzie w kiel"Ullllkiu połąioze­
nia obu tych roclziaj•ów ośw!ieb1eniia, nawet z lpnzewiagą światła gazo­
weQ:o. Da,1szem ziłem, iktóine Ga.zoWlliię d-0tllmęło, było zin.isziazen.ie ru· 
roc1ą,gu µrzy buidowiie wodociągów i 'k!IJtllalizacjii.. 

Nw dziiw:nego, że w tyiah warunllmich Gazowtniia st.a.la się pr:zedis1ę­
biorisfrwem defLcyt'owem. Birak kapitałtu obrotowego, brak 'mpasów 
.z lat .d·awnyah, kiedy Ga:ziOWIIllia była w s.tani.e wyitwoozyć kiap1tał re· 
niowiacviny, wyso~ nileekoauoon:czne m ;zq,dzenie ' ip1eców, wres\Z!Cie 
strata na gazńe dochodząca do 50% procLw..1<tów wsk'l111eik dewastacji 
:ntlir - o~lo obraz stan!ll gos!Pl()daroz.ego GazoWllli. 

Rok 1929 S1ba111IOIWii jptt:iz.ełom. Uz.dlraw.ieniie .go51POdarcze poszło 
w kiienuclru: 1) z1m1Illiej1StZenfa kosztów aidmiin:istbracji. do 'Illiniimum ____. 
w tvm oeliu stiwor.zono w.Stpóliny m1.1Ląd ipi,ęciu przedsiębiorstw (odtąd 
zwanyich „Zjedrnoc.zonemi Prze<llsiiębioTstwami Mieqsokiemi", a obej· 
mujących prócz Gazowni również Wodociągi, Kanalizację, Ha0lę Tar­
gową i Betoniarnię), a tem samem .zmniejszono baixłzo poważcie cię· 
żar ad1mimsrtraic~i samej gazowm (.nib. i iill1lych prize.dsiębio·rstw}, 
2) usprawnienia technicznego - przy pomo•cy właooY'ch funduszów 
i częściowo pomocy kre<lyfow1eg Bait11ku Gosipodarstwa Krajowego wy· 
budowano nowy 8-ioret-ortowy piec z msfalacją ńa ga·z wodmy, co usu· 
nęło konieczność pędzenia spe.cjalnego generafora, dokonano rewizji 
40% siieci gaz.owej, przeprowaid:zono badanie i naprawę gazomierzy, 
mekoo1stru()!Wlanf0 ·cały 'SiZereg mzia;cLzeń µrodtllkcvinyoh, tlrontbroLnych' 
1 t. d., 3) irozihuidowy ha1111dll'OWej - 1ziałoż.oruo wtłaSIIly sikJLeip· jpll"Zy. ul1cy ' 
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Slowadkiiego 22, zailruiojowan10 ~ :prZ1eiprowacLZ1cmo siz·ereg pokaziów go­
towaniia 111a gazie, rozhudowalllO akwiizyoję i •t. d. 

W skazane pra.ce poztwoliły na usunięde deficytu talk, jJż w roiku 
1931 Ga.zow:nia daije już równowagę budżetową a w roku 1932 -
ioiiierwszią od wiieliu 1ait na.d>wyżkę •k~lkuna.Sltu tysiięcy .złotyic1h. 

Rok 1932/33 pr~osi da1sz.ą poprawę stanitt1 gosipodlar-czego Garow­
ni. Oto .po cLług.iiah starair.iiaoh zdlołano uzyslkiać cLostarwę gaZIU dla koi­
leH. Narazie dositawa ta obriaoa się w gralllicach 150.000 m 0 rooZ111Jie, 
iesit jednak nadziieja dalszego roz:rostu. Dl·a przeprowadzen·iia tej do­
stawy GazOWlillia zanUJSZiOllJa była .cLolron1ać b. ip•owa.żniy·ch iinwestycyj1, 
1iak budowa komfPire~ora do sprężania ga.ziu, budowa bocmi.icy ko1e­
irowei i t. p. kOOZ\tem 40.000 ził. (z srtlitllY tej tyi1k'O ził. 10.000 pokrył 
w formie IPOtŻ)'ICm Bank GOSfP. Kraj.owego). Ostatnio wymieni.ona 
l1111West-yioj1a dała możność również ozęśd,owego obn.L.żenia ikoszttów 
ru:0diulkcjii., mianowicie na dostawie węgl·a, który obeonie p11zychodz;i1 

ina boozmroę. Dla podkreśileniia dcmiiosłośoi przedsi1ęwzięcia, o k.tó­
rem mowa, .zaZ1I1a,czyć należy, i1ż w ziwi~ziku z dostawą ga1zu dla 
kolei koszita proukoji iwiękiszyły się minimalnie, mianowicie tylko 
o wyda:tie1k na surowie·c, gdyż gaz produlkuie siię nadal jednym piie'Cem 
przy tej samej obsłudizie teichnicznej : 

Dąiż·enlia Za;rz:~du miej1slkiego w d!zi.edizii!nJie g01sipod·airki Gazowniii 
idą wreszcie w ki.erlllnku ohn~żenia ceny ga.ZJu. Aczikolwieik cena ta 
i est wysoka, ziwł•aisiz<:zia w poa:óW1I1iaruiiu z i.ninemii. miiastamii, to j ecłmak' 
obni.żka ta będzie przeprowadzona. Narazie wobec tego, iż Gazownia 
musi i·esiz1C'.Z:e slzereg ·ill1!Wesil,yc)'lj przieprQw.acłzi.ć w oeiliu UISfPrawnieruia 
swego działania, zastosowano niewielką .obniżkę w formie pirzejęicia 
,podatilw, j.aiki m~eiH ponosić kon1S1UJmenci gaZIU• 

WODOCIA!GI I KANALIZACJA. . . . 
Z ·1dlruiem 15 styiczinia 1928 il". Woc1ociągi zoSltały ocLc1a1me <do UIŻyJtku 

oo.Miicznego. K·olosa11ny kirok 111iaJP1tZiód w ki·ef1t.11111kti eurotPeizacj i mia -
sta. a IP,11Zedews·zy'51ti'kiem podln.ieS'ienia je&Jo 1zicLrowot11iośd . Z punadu 
wi'dlz1enia ws1ziakże 0g,zysten1oj~ Wodociągów, jako p11zedsiębiors:twa , 
zaczynają się od s-aimego poazątku trudności, obra:cające się głównie 
ollwło maksyni•aLiiiego wykorzystania jego mz:ąidZJeń. 

Aczkolwiek w 'uimowie UJstnej z · firmą Ulen, która iiniwesityicj1ei te 
przeproWia:dzała, zaistrzeżone było, iż ż kapitału koinst'l"lllkcviniego po· 
ż.yićzki · wyikonaine ·bęidlą rÓWIIińleż przył~czerua nieruchomości do sieci 
wodociągowo-kanałowej, to je.dnaik w praktyce okazało się, i•ż po­
żyiczka wystairczył.a zaJedłwi1e na s1ame urządizeniia, no i na.„ opłacenń:e 
„'Dlormailnyoh" honor:aitjów Hr.my Ulen. Rezmltat taki, iż woda: była.i, 
tylko nie miał kto z niej korzystać. Rozpoczęła się walka o odbior~ 
ców, która do dnia diziiisiejsze·go nie została zak:ończ()llla. Domy mające 
już własną mstalaicję wodooi:ągową Slto.sru.nkowo SIZY'bko włączyły s:iię 
clio sieci, właściciele ina'łiotn~aist it11I1rych niemchomości w przeważającej 
większości połąozerua się iz siieci.ą 01dmóiwiH, motywwjąic to brakiem 
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Wieża wodna (ciśn,ień). 
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och>owiediniich fonrcllurszów. Do1c•enńiauąc ten motyw, Magistrait po1s1z.ieidł 
w kie.runkiu ·starań o odpowie<lni'e kredyty. Re,zuLtait smUitny, bo 
w 1929 r. Bank GospocLarsitwa Kraijoiwe·go przydzielił na ten cel zł. 
25.000, w 1930 r. zł. 150.000 i w roiku 1931 ził. 64.000 i to na wairun­
kaich trudinych do przyjęcia, ho pirzy s:płaic~e 2-oh a ostatnio 3-ch lat 
i opl'.'·oce.ntowaniTU ,około 12 od sta r'O'cznie. Niic dzilwnego, że w ciągu 
prawłe 6 lat wytkcmano zail,ediwi1e 460 połączeń, a przeszł,o 2 riazy 
tyle pozostało nieruchonmśd ruiepirzyłącz01I1ych. 

Niewątpliwie początkowo brak było dobrej woli zie strony właści­
<:iieli rriienJJchomośiei., późniie~ jed!niak ~edy przyszedł kiryz.y.s a z nim 
zmniiejszenie się efektywnej dochodowości domów, nie można byfo 
stosować i,nnej metody jak tylko uzyskanie dogodnych kredytów na 
połączenie niJe,ruichomośici o~az wewnętrzną i:nstalaicję wodoaiiągolW'o­
kanałową. Tern te,ż tłumaczy się, iiż Samoirząd nie po1S1zedł drogą sto­
sowani•a sMJJkcyj ka.mych airui nawet piropionowaną drogą wprow:aidze -
nia pocLatku wodociiągoiweigó, któryby był pośrednią presiją na właści­
cieli, le·cz domagiał siię o<l Bankiu G. Kr. jako w1ile·rz'}"Ci1efa1, któremu 
zależy na. właściwem ·prosperowaniu wodociągów, jako przedsiębior­
stwa, przydziie11ea:iń.a do,g1000.ycli kredytów. Akcja Mag~sitra1bu ma być 
wreszcie ·µwieńicroria 'pQmyś1nyttn reziwl:ba hem w przy.szłym roku, który 
ma przynieść ,poiży.czki z Foodlu1sai Piracy na włąic:ze'Illiie nriieirtJ1chomości 
dio ,si·eci. 

10-go sierpnia 1933 r. ogloszone zoistało w Dzilenn~kltl! Wojewódz­
kilm zan-ząd.,z1elllliie Miiruiisifa·a Spraw WeWinętrznych, zaiwiieraijące miei-
5cowe (dila Piotrkowa) przeip.iisy wo·diociągowo-ka-nJa:lizaicyine. Zarzą­
dizieniie fo je1s.t prziehe,śleniiem ze sfro111y Właidz diotychcz;ais.owego sita­
nowiisk-a Sanwrządu m. Pio1trkowa w te.j spiraiwi!e, wprowadza bO!Wiiem, 
wbrew W'Oili Rady Miiei,skiiei1 opłaty za wodę ii. 21a kainały z mioiżnoi.ś<:ią 
przerzt11Ceinia it:aik jie,dJnyich jak i drugich na 1okaforów, gdy wchwała 
Rady sżła w ki1eirtll1lllw ponos:ooni:a opł:a:t za wodę przez lokatorów, 
a za kahały - przez właśdcieH niie,ruchomośoi, oraz podaitek wodo­
ciągowy na właścicieli, którzy .nie przyłączyli s.ię .do sieci wododągo· 
wo-kanialiizaicyijnei, pod ~ostadą opłat „za p.rc11wro k01t1ztysfaruia z wo­
dociągów i kam:ałów" - to też Samorząd od!powiedinillo się do tego 
tl!sfosiunkował. Zdaini!em Samo1rząd\u ni:e powmno s.ię w oibe<:nych wa­
r.unka:ch ekooooniiczn]'!Oh, kiiedy ' 11>rziewaiż.ają<:a część ohyiwiruteli nie 
może przy najwięks,z)n(:h os.ziczędlnośda_ch zwfązaić srweigo bucł:żetu 
domow~go, natkła;dać nowego i to tak znacmego ciężamu. 

By dJć pełny oibna:z ·gospodarki zakładu wod!ociąg1owego tti21etba za­
znaczyć, i.Iż konsiumcja wody ~o~ga _V! _roku 1929/30 - 193. 759, 
w roku 1930/31 - 254.835, w r. 1931132 - 275.207, w r. 1932/33 --
307.974 m3 (307.974.000 Litrów). Budżety tego zak.ad.u dają stałą naid· 
wyżkę, która pozwaila na pokryde rriie.doboru za:kiładiu kanailizacyjnie­
go oraz na częścliową spłatę kapifału pożyczkowego. Zaikłaid kanaliza­
cyjny jest tyl!ko częśiciiowo ,ozy1my, nie muchomi.ono bowi1ean diotąd 
Stacji oczyisziczallllia ścieków (na podsitawie orizeczernia prof. Pomia-
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nowskiego i dll.a z·aioszczędzecia koiszt-Ow) - tiruchomienJiie te.j sń.acji 
przewiduje siię w ro.ku 1934. 

HALA TARGOWA. , 

Halla Tamgiowa jeist b. pi:ęlrnym obiektem pod WZig'lędem airchitekto­
niilcznym i estetyiki tego rod'zaiju zaikładów. Niesbeity pod względem 
przemyślenia szaz;eigółów techniioznyich i eks1ploataaji pozostawia 
ba;rdzo wiele do żyiczenia. 

Hala Targowa (front). 

Hala mie&c~ 40 sklepów (nia zieiwnąrtrz), 48 jate!k mięs•nyich (wew· 
nątrz}, 16 baisetnów rybnych, 96 srtll"~ainóiw, poz:artem chłodnię o 65 bo­
ksach do kons•e·rwaicji mięsa i wyrobów mięsnych, przedchłodnię o 66 
bo~sach do pr.ziechowyrwacia różnych arly.kiułów spożywczych, jak 
nabiału, jarzyn 1 t. p. oraz faibryikę sztUJC·znego lod1tt. Rozmia.r.ami swe­
mi Ha.la znaioz1nie przekraicza zaipotrzebo1waniie rPiioitt1lmwia, to też 
40 % - 60 % loka.Ii )eist pust-ycli. 

Budowa Ha.H „na wyrost" Zllll'Ulsiła Zarząd Miejslki .do postawienia 
sprarwy pod kątem zjednani•a klijenteli z:amiejscowej. Niesfoty wcs·zel­
kie sfara11ia w tym kierunku podejmowane u Właidz Państwowych, 
organizacyj spółd:zfolczyah, różnych orgamzacyj i fiirm ha1ndlowych 
spełzły na niiczem. Ha.la ograniczona rositała do rynku miiej1s•cowe.g'J., 
który n~es.tety pod wpływem kryzySIU gosipodarcz,ego i specyfic.mej 
martwoity fiotrkowa kurczy się coraiz bairdzte•j. Mra.st roz:cszerz.ać się 
wynajem objektów Ha.Li coriaz to więcej siię kurczy, pom:imo znacz­
·nych ulg, jaiki:e Zairząd- przyznawał kupc0m hanc:LlUJjącym w Hali. Pi.er­
wotne opłaity usta:lone na poziomie cen mi1ejsoowycih, niepÓzl()lsfrujące 
-W ża.dny:m stoSJUJnku do norm j,aikie powinny ·.być sfosowiane przty 
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uwzględin.ile'1llilu koszJtów bU!dowy, h"zeba b)'IJ:io k.iilk.aik:ro1bnie oiblilńlżać. 
Obnńżki te z.asitos1owan-0 w wysokości 10% o.cl 1.11. 1932 r., daA:sz.e 10% 
Old 1.VI.1932 r., wre5ZJde 20% od 1.11.1933 r. 

Nie.co odirębniie przedstawia •się sprawa chłodlni i fa.1brydd lodu. Braik . 
przepisów (przepiisy bahle wchodzą w żyde dopiero w 1934 rr.), kitó­
r.eby wprowadzały prz;ymUJs chłodJzemiia mięsa, zmusił Ma,gist:rart: do 
wynajęda chłodni na wa.runkach możliwych w da.'llle~ ohiw.iili do osią­
gnięcia. Chi-odma copriawda całkohlcie jest zajęta (natiomiiaist przed­
chłodnia ni.emaJ. z:uipełinie pusta), jednakowoż doohód zi nńej nie pokry­
wa kosztów eksiploaitacji, ni·e licząc jrtllż amortyzaicji ka,pi:tad:u. Po.m~­
mo to Maigii9trat uifrzymyw.ał chłodnię w ruohu z uwag.i. na kolosalne 
zna•cz.enfo, ja:kiie ona odgrywa dla zdrowia 1111dZ1kfogo ze wz.ględu na 
nai1eżytą k0I1Jserwa·oję m.i.ęsa, ZIWl:·aisreza w porze letniej. By jeidnark 
ro2lJ>iębość wyidatków i dochodów chłodtni Z'lllnirej1sizyć .dJo minimum, 
Magisbia'i pirzeprowadid szereg .ilnlwestycyj, które b. pow.ażniie, odcią­
żyły koszta ruchu. Zaznaiczyć należy, że inwestycj-e te były w grun­
cie rzeczy naan-aw~eniem błędów berahnńicznych fi.rmy Uloeni, stwier<lizo­
nych przez rzeczioznruwców przez Magi.sib."'art: zaiproszcmych. O celo­
wości tych ilniwestycyj świiadiczy choćby to, iż z.mniej·s·z.en.ie koszttów 
ruchu w dągu jednego roku pokryło wyidatki na inwier9tycje. 

Pomiana talk energicznych przooS1ięwzięć Hala TairgQWa zaczyna 
obecnie przynosić jruż def1cyit eiki~loataic)'1jny. W toku są rdia,1sz.e kroki 
w celu UJst.mi.ęciia tego sta1ruu. 

Fabryka sz<tuc:z;n.ego lodu ma z puinktu w'iidzenia ha'IlldJlowiego rację 
b)'ltu tylko łączni1e. z eksploatacją ohłodni, t. zn. lód pro<l,ukuje się 
przy, okaZJfi pę·dlzenma maszyn dla chłodinJ,, Pomimo tainiości tego lodu, 
pomi1mo niezaprzeczalnej jego higjeny, lód smuczny może być siprze­
cLawany tylko dla oelów lronsll!lllcyjnych, natiomiast kooikurować z l'°'­
deim naitmalnym cna celów przemy.<;łowych w fadnym razie nie może. 
Stąd jest oo artykułem raczej „luksusowym'' i k0J1Jsumtja jego w la­
tach kryzysu spadła do jedne.i dziesiątej pierwotnych ilości. W przy­
s.złośai muszą być pcmow1i.one próby .eksportu lodu poz.a Pio.trków. 

BETONIARNIA. 

Betoniarnia jest zakłaidem ograniczonym dotąd· do wyt'W'órctzości 
na włrusne po:tneby, mianowicie produkuje płyty chodnikowe, kra­
wężniki, miski z.Le.wowe, kostkę przejazdową, w bieżącym roku kost· 
kę brukową, cementowo-granitową i t. p. W tym zakresie przedsię­
biorstwo to ·sipełnia. całkowicie swoie zadanie. 

ZAKŁADY GOSPODARCZE. 

Zakłady Goispod:aircze obejmuią taborr miejski!, słlt.tlżący do. oczysz­
czarua miasta, przeworu mięsa, artykułów budowlanych, opałowych 
i t. d., o;r:az f!o·spoda.rstwo rolne, którego byt jesil: ściśle związany z ist-
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nieniem itaiboro, ma ibowńem dosita.r>czyć paszy na jego potrz.eby. Za­
kłady te od szeregu lal pracują z nadwyżką, dzięki odpowiedniej ich 
otigani1z.aiojii, 'pomi'lllo, itż w laitach daJWlliej51zych dawały S1ta!le. deficyt. 

RZEżNIA MIEJSKA. 

Dużą ł"Ollę w dz.WalllllOśd Samoll"'ządiu na poiliu za1p1erwtntiema m~e1s~­
kańoom odpowiednie~ higjeny i .należytych waTU!Ilków i.Soo.iitarnych -
spełnią Rzeźnia Mi.iej>Slka. Jest 'Ona UJrzą.dziona w sposób już dziisiaj 
przestarzały ii nieodipowiie<lnń. S&n()ll'ządi ,sta,r.ał się tedy p1rzez odpo· 
wiednią ko'llJSe·rwa<:ję budynku i urzącLz1e·ń mechanicznych, ,jak i prz.ez 
wprowadzenńe zmian utrzymać ją na możliwie najlepszym po~omie. 
Prz·eprowa.dzono gruntowne remonty zewnątrz i wewnąiirz budynku, 
UJrząclz.ono pomieszczema dła wa.gi, wrzą.dziano składnicę mięsa pirzy· 
wozowego, ,511.IBzarnię skór i stajnie d.la pomieszczenia nierogaciZIIl!Y. 
W hali uboiu zaiilliStałowano wen.tylac;ę, urządiz.ono pok.ó,j dfa irzeźnń­
ków i czeladzi i przeprowad'zom> s.zeireg innych uleps,zeń. 

Kierowniictwo rzeźnń spoczywa w rękach miejskie.go leikairza wet1e· 
ryna·rji, zaś od roku badania tryichlnoskopi.czne piroiwadzi sipec~allinie 
zaangażowany pracownik. (ahsolwem Uniwersyte·tu), który. jed.nocze· 
śni·e pełni funkcje pomocnika lekarza Rzeźnń., Ubój' odbywa się pod 
nadzorem lekal"'skim i zgodrue z przepisami i zaleceru'ami Wład'z W o· 
jeiwódzkich. W okresie sprawozdiawczym nie zanoitorwano na tere· 
nie miasta am jed!ll!e.go W)'ip·adku zatrucia mięsem, p:o-chodzącem 
z uboju w Rzeźni Mi.iej.isikiicj. 

Kiilkakroitnie Rada Miejska olbruiiżyła na wniosek Magi'slł:raJtu opłaty 
za ubój w Rzeźni, wobec -coira·z powiększającego sdę kryzysu i pogor­
szenia ·się sytuacji goopodiarczei. Dla zobrazowania zakre1su pracy 
Rzeźni przytoczymy dane z roku 1932 o uboiu zwiel"'ząt. Ogółem za· 
bito w '!"oku 1932 w Rzeźni Miejskiej mięsa w .lcifo.gramach: bydła ro· 
gatego - 772.020, cieląt - 119.060, .nierogacizny 946.580, oiwiiec 
i kóz - 13.905. Ogółem ·z1a:bilł:o w r. 1932 zwie.rząt {sztuk): ' wołów -
46, buhajów - 125, krów - 4878, jałowizny - 1372, cieląt - 6006, 
świń - 8184, owie10 - 995. 

Jak widać ubój w Rzeźni jest dość zinacz!lly i oibejmUJj~· około 90% 
ogólnej liczby wszyistkiego mięsa konsumowanego pirzez ludno·ść. 
Stwarza to konieczność ro,z.budowy Rzeźni i odpowiedniego jej oczą· 
dzenia, co też jest w iplan.iie przys!złych praie samorządu poważnie 
brane pod rtIJWa:gę (szcz.egółorwo paitinz: Plan robót inwie1stycy,jny1ch). 
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ORGANIZACJA 
ADMINISTRACJI MIEJSKIEJ 

Magiisitlrrut mila.ista O!rganń:zaic-yijniie podZlie1~ony ;est na S/Zer·eg wydzi,a­
łów, spełniającY'ch odipowiedni1e, pirzyid!z:i,eforue. im czynności. Ponadto 
w edu wyikona11ia całokszrt:at!Jbu zada·ń dążąieych na Samorządzie po­
wołano do życia .51zieaieg im;1tytucyj wyodręhni,onych z 01gólnej admi­
ni,stracij1i miieiski·ej, ">ipełniiających z:adainia specjailne, a, po<lfogłY'c1h be.z.­
pośrednio Zairządoiwi miasta. 

Wydiziałów jest sześć: 
Wydział I Prezy.djailny - spr.aiwy 01~óil1J1e, 

„ II Skarbowy - sprawy finansów miej:sk:itch, 
fi III Techll!kmy - ,sp1rwwy budowlamo-gosipoda11cŻie1, 
fi IV Oświaity I KUJltUlry f Sitaityistyki, 
fi V Opieki Społieiczne~ i Zdlrowotnośoi, . 
• 11 VI Adtm:iniistiracyijny - spirawy me1dwrukaw:e, woi.skowe, 

ewideillCji ludności i t. d. 
Specjalne czynności wykClllllują instytucje i zaikłaidy miejskłe: 
1) Zjednoczone Przedsi·ębiorsbwa Mi:eijskiie (Gaziowtnia, Betoniami·a, 

Wodoci•ągi, Kanali:zaicqa, Haila Targowa). 
2) Mieijski'e Zakłaidy Gospoda!rcz•e. 
3) Administraicia domów mi~sikiich. 
4) Rz·eźni1a MiejSikai. 
5) Mi1ejsiki Ośrodek Zdirowia.. 
6) Stacaa opi.eki nad maitką i ,d:zi:eoclldtem ara,z żłobek. 
7) Dom •sbi:rców w. Prez. K. Szttni1dfa. 
8) M~eijska Bibljoteka Publiiczna ii 
9) Mi·ej·sika Czytelnia PubliiCZJD:a. 
W okresie sprawoz:dawczyu:n opiracowaino szere.g ziasaidmczyich 

przepisów i regulamin prncy w wyszczególni•onych iinsitytucjach i za -
kładach o.ra2l usprawniono praicę kance.Iairyjną :i wpro!Wia•dzono U!leip­
szony systł:·em hiurowości w Wyidziałaich Maig~srt.ratu i podległych in­
stytucjach. 

Ze !W'Ziględu na sipeeij·alne znaczeni'e poruszyć tiu je1sz1cze nale1ży 
sprawę reformy systemu ewide.ncji lUJ<llllOścii, 1doko1J:1aJil!eij przie1z samo­
r.ząid rw okres~e od r. 1931-go.. 
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Otóż W10Jbec werscxa w żyic~e nowyoh przepi:sów o meildltmkach 
i !księga.ich lUJdności zorgan~zowrunio ·ohok dawnego Bilur:a Me1dtltilko­
wego (Ad111e•siowego) równłeż Biuvo Ewl!dencji i: kointrolii rucihu Ludno· 
ści, które pr.zeprowaidzi:ło g1illllltowną reorgamizację systemu ewiden­
cji i .pos1ada obeonie kartotekę wszystkich mieszkańców •oraz 
wszechstronną .statyisotykę lwdno·ściową. O rozmiara.ch t'0j pracy 
świadczą nastęPlJljąc·e cyfry: w okre1siiie przygotowawczym, t. j. po 
mzdaniiu deklariaicyij, d!riU\ków i nowyC'h ksiąg, .odlbycilu 26 po'Sliedzeń­
odczytów, :na kitóryc1h z.apowawano P'rowadząicyich meild;unki z za:sa-

. dami nowej ustawy meildUJnJkoweij, uruchomiiono w mi1eście spec~alne 
biiuro, które wypełniało ankiietę ludności. Ankiieta 1była 1S1przedana 
w 120.316 egz.., ponadto wyidano 1bezpłainie 4868 egz. Arkws:z.y z.bi·or­
czych wydano 12.000 egz. Po odlbio0rz.e ankiety, segre,gac,ji i spisaniiu 
skorow1dza prz.yistą,picmo do pisania „kart rodzinny.eh" oraz „ksiąg. 
domów" i „,ruchu Lwdiności". 

Na ·dzireń 1. I. 1933 r, 1sipior.ząidiz.o'll10 julż 16.800 ika1rt r01dzinnych 
z -01gól111iej licziby 20.000. P;raica ta ie.szcZJe <brwa .i ·je•sit jiuż na ukoń-
cz.eT.m. . . 

Mówi'ąic •o orgam:iz.aiqji a:dimin~st~a:cj•i miejskiej, wsp011Timeć równiiert 
należy, iż w olkresie •S!pt'laWJOZtdiawczyim ure~rilowano irównież stosum.­
ki słti.żibowe prateowniików, zarówno stałych jak i prowizóryiczrnych. 

. P.rawa i obowiązki praocowników ściśle okreś.lają pi:>stanow1enia 
_pragmatyki służbowej, uchwalone · przez Radę Miejską w r. 1925 
i zatwie·roizóne przez Władze Nadzorcze. 

P.racofW!Iliicy mirej1S1cy stali (etatowi) ubezipiec~e111.i ·są· w M.11ejsikittn 
FU1I1dt11szu Emerytalnyim, zorgainizowan'Yflll n'a ziasadaich ustalonych 
w statuci:e •O zaopatrzeniiu emerytalnem pra1cowników komunalnych 
i ich rodzin, uchwal·onym .przez Radę Miie~ską w ·roku 1929-_ W rnku 
1932 Radia Miejska uchwalił.a róWirrież nowe .przie;piisy d)"scypi1ina:rne 
dla praicioWII1!1ków z.aitrudiruon)llch w .adminiistra·cj·ir miejskie~. · 
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II POWSZECHNY SPIS LUDNOŚCI 
W DNIU 9jXII 1931 R. 

Zgodnie z r-OiZporz~dlzeniem Ra<ly Minisfrów z dln. 2.IX.1931 r. Za· 
r.ząd Miejsiki. przepl'lowadvił pO'Wlszeohny spiis l'1.lldno1ści· na terieci.e 
mi.aista Piiot.rkowa. W tym oelu zorgrunizowano biru.ro sipisowe przy 
Wyicima:le Oświ.aiy, Kultury i Statytstytki, którego kieiroW'Illik mi<m-0· 
wany został naozelnym komiisairZ'em · spiJSowym. Prace organi~cyj111e 
Olbjęły podział rmi:aista na 250 okręgów ·~ilsowych, wieirbowarue holli0t­
rowych komiisiarzy oraiz zazina.jamianie ich z pracą ·spirową, propa· 
gandę ·9Pisu wśród ludności:, opracowarnie wykazów diomów w okrę­
gach, przeprowaidzeruie ~i:su próbnego i t. d. 

Spis przeprowadzono pr.zy współpracy 351 osób, któll'le1 się zgłosiły 
na apel Magiisitrartu, następnie po spisie spr.awdzan.o i UZ'lllpełniano 
materjały spiiSIQIWe w 1iiez:b~e 17.000 formularzy, opracowywano zie1srta­
wieniia Sltatyt'>IŁyc7Jlle, poczem ·oały matetjał przesłaino clio. Głównego 
Urzędu Sta:tys1tyicz:nego w Wair.sziaiwie. 

Praca komiOOJrzry była honorl()lwa i traktowana ja1ki0 1S1pełniienie obo­
wiązku obywabe1Lskiiego. 

Ze spiSlll uzyisikaino oddzielną rejestraicję dzieci do lat 14 dfa celów 
aidmi1lllis1traicji szkolnej [rejestr ten objął 14.%1 dzieci). Spis wykazał 
51.281 Lt11din.ości w P~otrkowie (w mku 1921 Hicziba loono.ści wynosila 
41.113, czyl~ że WZII'lost stanowi 24,7 % ). · 

W SZ)'1SCY komi·sar.zie ispi!s'()IW'ii otrz:y:malii odmalld łrollllOroW\e „za 
ofiarną pracę''. 

Prnce .spilsowe lbyły prowaidronie w ści1słym kontakcie z Władzami 
Cellltra!lnemi i Wo~ewódtzik.iemi i przy pełnem woz.umieniu i współ· 
działaniu miejscowej lruicłiności oraz pr.aisy i Miejskieij KomiJsói· Spiso­
wej (zorgain&owaneij ,dJLa ipropagaindy). 
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STATYSTYCZNE DANE 
O STOSUNKACH LUDNOŚCIOWYCH W PIOTRKOWIE 

Obs.Ziar adimilnilstraicyjny mirust.a 3.869 hektarów. 
Ludność - osób w dniiu 1. I. 1933 r. 52.088. 
Lokali miie1sZJkalnych w dniu 1. I. 1933 T, - 11.581. 
Izb mieszkalnych w dlDliiu 1. L, 1933 ·r. - 23.363. 
Przeciętmiiie na 1 mieszkainiJe przypada 4,5 o&oby. 
Przeciętnie na 1 rodzirnę iprzyp.ada 4,1 osoby (liczba rodzin 12.581, 

t. j. 1000 ·S·Ulblokaitorów i zamie·sizkałyic:h łącZini•e z innymi w ~ednem 
mieszkaniu, „kątem"). 

Lokali 1-kz1bowych jei~t 4.778- t. q. 41,3%. 
" 2 ff " 4.055 - 35,6% 
" 3 ff ff 1.526 - 13,1 % 
fi 4 fi ff 654 - 5 % 
fi 5 ff ff 275 - 2,4 % 
,. 6 fi ff 145 - 1,3% 
11 1P10IW)'IŻleq 6 iJZb ff 148 - 1,3 % 

Razem 11.581 - 100 % 

Liczba pra:cownilk&w pańJSltlwowyclh i samorz·ądotwych 

(oprócz wojsika) w r. 1932 
Osób pobi•erających zaopa.frzenie eme1rytalne 
Robotników ·zrutrudnionych (w dniu 1. I. 32) w przemyśle, 

rzemiośle i handlu, n~e 11oząc zakładów 2latrndni:ających 

mrniej jak 4-ch robotni:ków 
Ilość prywafoiie z,atrodnioirryich robotniików wogóle 
Ilość .prywatnyoh praoowników umy:słowych 
Przedsiębiorstw przemysłu fabrycznego 
Zakładów rnemieślruczych opoidatki0wanyich 
Przeds.iębiorsilw handlowych 
Bezrobotnych zarejestrowanyich w r.olk:u 1932 w P.ańsitJw. 

Urzędz1i.e Pośredn. Pracy 
P1rzypusZiczalna liazba beiz:robo1ny1ch ogółem (raz.em z n.iie­

zareje•strowanymi lub niepocLlegającymi reje·słira.c.j~) 

w dn1iu 1. I. 1933 ir. 

3.344 
1.042' 

2.387 
5.888 

412 
65 

365 
1.275 

2.760 

5.000 
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ZAKOŃCZENIE 
Daliśmy 1kirótlld .tyilko, o iii.ie to byłio możliwe, zairyis pra.c Samorządu 

w 01kresiie ostaibnriego ośmi1ofo.cia. Przed oczami czytelnika prze1S11.1nął 
się oihraZJ praic nas·zyich na polu gospodiaJ:1ki miej1sikiej. Raida Miejska 
i jej dizi:a:ł.aln-ość, hnan1se miejsikie i polityka finansow;a, go„;;piod:ar<ezo­
t1echni1c:z.ne wysiiltki w kier.UJnku europeiizaicji naiszeg.o miasta, działal­
ność na polu oświaty powszie.chnej i 1k;ultury, oipieka sipołeczna i zidro­
wotność oraz ·ca:ły &zeJ:10g innyich odcmków pra-cy samorządowej -
oto główne zagadlnienia, które składają się na całość tej prncy i z któ­
remi w ogólny•ch zarysa•ch ·chd·el~śmy zaznajomić społe1c:z;eńsitwo. 

P0zwa1amy sobie przytem przypomnieć, ja.kile były naisze hasła, 
wy&uill'ięte przy wyborach do Samorządu w 1kiońcu roiku 1925. Za­
pewnialiśmy sipołecizeństwo, iż będziemy pracować dla dobra ludu 
pracująceigo; że teren Rady MiejiSkiej i Magistratu będrzie trybuną, 
rz; której ludność usłyszy obronę jej spraw i interesów; że w po.lityce 
podatkowej będziemy sUJrowi (a zarazem sprawiedliwi) dła bogatych, 
a wyl'OZU1Iniali i pomooni dila UJbogilch i bezrobotnych; że w mi.airę sił 
i możności bę.dzi1emy budQłWaĆ i rozbudowywać mia:sto, daijąc mu to 
wszystko, bez ·c.z;ego PiO<brków nie zasługiwałby obe1cnie n.a miruno 
miiasta eul"opejskiego; że daimy dziiedom szkołę, a J:10dzii1com lub op~e­
kunom pomoc w wychowaniu tyich d:z.ied; że z opieki ~ołeczmej nie 
zrobimy fhlatropji ani tembaJ:1dziej jaiłmużmy społ•e.czmej, lecz irąkto· 
wać ją będziiemy jaiko obowiązek wobe·c ty<:h, których ·objąć powiiin­
na i to obowiązek jaknaijszerzej pojęty; że sprawę z.a!trudni.enia bez· 
robotnych, jtllŻ wtedy palącą i aiktualną, postawimy rw oentrum na­
szych usiłowań i zamierzeń i że w t·ej <.>prawiie Mobimy wszysitiko co 
będzie w nasZ1ej mocy, a nawet ponad siły; że wreszide .całość go­
spodanki naszej prowa·dziić będziemy osziczędn:ie, uc.zdwie, tylko d-0-
'br.o ogólne ma.jąc na mvad.zie„ 

Ośm<i·elamy się tJwiel"dzić, że tym za:łożeni0ttn naiszej ipraicy -
w ciągu następnych lat ośmiu pozosfailiiśmy wiem~, żeśmy i.ich ani na 
1ahwidę nie zapommali i starnli się w naijgorszyich okresiaic.h je uirz·e­
czywisitniać. 

Obeanie ztbliiżamy się clio końca nasziej kaidieincji. Opwsz;cz.amy .nie-
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za.długo teren Samorzą,du, 1do 'którego rnzipiisane zostaną wybory już 
według nowej Ustarwy Sa1morządoweij.. Uważamy te.dy za swój obo­
wiiązełk parę slow jesziazie poświęcić tej ustawie. Głos.filny otwarcie, 
że nawa ustawa ~enia poważnie cały ustrój Sa1mo.rządiu i je.go ży­
cie we1wnętrzne. Dotyichczasowe prnep1sy ustawowe, J"egulujące ży­
ciie Samorządu, którym z nasz.ego st.am.owiska moż:naiby nii'0Illało za­
rzucić, zosfały znacznie, naszem zidaniem, pogor:szone. Stawi.rumy 
sobie sami pyt.anie, czy w obHczu nowej Ustawy Samorząd()!Wej, mo· 
2'1Jiiwem bę.dz1ie 'lllkzymaniie taikiiei~o lmnt.aktu i ·poiwsizechne·go wi'llpół­
działaniia Władz m.i.ejskiich z ludnością tego miaist:a, takiego obopól· 
nego - tej ludności 1i Magistratu - zirozU!llli·enia, jakiem chlubić s1ię 
możemy w okresi.ie· naszej ośmioletniej pracy. 

Przyszłiość to pokaże. Jest bowiem zUJpeln~e jasnem, że nie mar· 
twa litera prawa, a oblicze społeczne i moralne, nadane Samorządo· 
wi przez nas wszystkich, zadecydują o dalszych tego Samorządu 
losach. 
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